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Mieszkańcy Gminy Kaźmierz w walce o Niepodległość,
100 - lecie odzyskania Niepodległości i Powstania Wielkopolskiego

Specjalny numer Obserwatora Kaźmierskiego, przygoto-

wany z okazji 100 rocznicy odzyskania przez Polskę Nie-

podległości i wybuchu Powstania Wielkopolskiego, uka-

zuje drogę mieszkańców gminy Kaźmierz ku wolności. 
Ta droga zaczęła się już pod koniec XVIII w., a dalej biegła 
zgodnie ze słowami naszego wieszcza Adama Mickiewi-
cza: „Walka o wolność, gdy raz się zaczyna, z ojca krwią 
spada dziedzictwem na syna”. Przełomowy był 27 grudnia 
1918 r. – pierwszy z 52 dni zakończonego zwycięstwem 
powstania, ale nie pierwszego zrywu narodowowyzwo-

leńczego, w jakim brali udział mieszkańcy kaźmierskiej 
ziemi. Na naszym terenie żyli: żołnierze Kościuszki, 
uczestnik wojen napoleońskich, powstańcy listopadowi, 
powstańcy styczniowi. Jednakże głównymi bohaterami 
niniejszego wydania są niepokonani powstańcy wielkopol-
scy. Ich listę sporządziłam w oparciu o „Album Pamiątko-

wy Powstańców Ziem Zachodnich R.P.”, wydany w Pozna-

niu w 1938 r., wspomnienia najdłużej żyjącego powstańca 
z gminy Kaźmierz, Bolesława Malujdy, akta Związku 

Weteranów Powstań Narodowych Rzeczypospolitej 
Polskiej 1914 – 1919 Koło Kaźmierz z Archiwum Państwo-

wego w Poznaniu, informacje ze strony www.powstan-

cy-wielkopolscy.pl Wielkopolskiego Towarzystwa Gene-

alogicznego „Gniazdo”, a przede wszystkim na podstawie 
„Wykazu mieszkańców gminy Kaźmierz biorących czynny 
udział w walkach Powstania Wielkopolskiego 1918/1919”, 
sporządzonego przez majora rezerwy i  prezesa kaźmier-
skiego Związku Bojowników o Wolność i Demokrację, 
Franciszka Jaskułę. Wykaz Franciszka Jaskuły powstał 
w 1973 r., lecz nie była to pierwsza lista powstańców 

z terenu naszej gminy, jaką sporządził. Już w połowie 

XX w. podjął badania nad udziałem Kaźmierzan w Powsta-

niu Wielkopolskim, ale było to zadanie bardzo trudne, 
gdyż nie wszyscy powstańcy chcieli przyznać się do udziału 

w walkach 1918 – 1919. Powodem tego były okrutne 

represje, jakie spotkały ich w czasie II wojny światowej, 
a także nieprzychylna im postawa władz komunistycznych. 
Pierwszy spis mieszkańców gminy Kaźmierz biorących 
udział w Powstaniu Wielkopolskim Franciszek Jaskuła 

sporządził w 1957 r. Ostateczna wersja, na której się 
oparłam uwzględniała 79 nazwisk powstańców, choć 

w różnych opracowaniach podawano liczbę 78, z powo-

du błędu, jaki zakradł się w maszynopisie – pod numerem 
71 zapisano dwie różne osoby. Moja Lista Mieszkańców 
Gminy Kaźmierz walczących w Powstaniu Wielkopol-
skim, opracowana wraz z panem Jerzym Osesem, obej-
muje 154 nazwiska, choć najprawdopodobniej i ona 
nie jest pełna. Podobnie, jak wykaz Franciszka Jaskuły 
zawiera nazwiska powstańców – mieszkańców naszej 
gminy, zarówno urodzonych na jej terenie, jak i tych, 

którzy zamieszkali w niej, choćby na krótko, po Powsta-

niu Wielkopolskim. W Liście podałam podstawowe dane 
powstańców i tam, gdzie znalazłam informacje, dokład-

niejszy opis ich służby dla Polski, a także związane z nią 
losy bohaterów. Wiadomość o zamieszkaniu dotyczy, 
w większości przypadków roku 1973, kiedy to Franciszek 
Jaskuła sporządził wykaz, podając oprócz nazwiska i imie-

nia datę urodzenia, choć nie we wszystkich przypadkach 
oraz właśnie aktualną w 1973 r. miejscowość zamieszka-

nia, bez imion rodziców, daty śmierci, miejsca pochówku 

i bez żadnego opisu przebiegu uczestnictwa w działaniach 
powstańczych. Spośród 154 naszych powstańców, 23 mia-

ło w chwili wybuchu powstania 18 lat i mniej. Najmłodsi 
byli szesnastoletni: Michał Chmielewski, Stefan Dankowski 
i Władysław Tyksiński urodzeni w 1902 r. oraz piętnasto-

letni: Feliks Poprawski, Franciszek Sós i Bolesław Frankow-

ski urodzeni w 1903 r. Na terenie gminy Kaźmierz przy-

szło na świat 86 bohaterów. O 26 powstańcach nie mamy 

informacji, w jakich urodzili się miejscowościach. Dzięku-

ję panu Wójtowi Gminy Kaźmierz  - Zenonowi Gałce za 

inicjatywę uczczenia 100 rocznicy odzyskania niepodle-

głości i wybuchu Powstania Wielkopolskiego niniejszą 
publikacją. Znawcom dziejów gminy Kaźmierz, panom 

Januszowi Stróżykowi i Jerzemu Osesowi dziękuję za licz-

ne konsultacje, cenne uwagi i nieocenioną pomoc w zbie-

raniu materiałów. Szczególne podziękowania składam 
93 – letniej pani Dorocie Jaskuła, posiadającej znakomitą 

pamięć, która przysłała mi wiele listów ze swoimi wspo- 
mnieniami o dawnym Kaźmierzu i z którą odbyłam na ten  
temat wiele godzin telefonicznych rozmów. Niezwy-

kle wartościowe dla mojej pracy były „Drogi życiowe” 

kaźmierskich bohaterów, spisane przez emerytowaną 
nauczycielkę historii, panią Urszulę Kowzan, współtwór-
czynię Izby Pamięci Narodowej w Kaźmierzu, latami za-

biegającej o miejsce naszych powstańców w lokalnej 
świadomości. Pani Halinie Tobis dziękuję za wiadomości 
na temat Bogusława Łubieńskiego, a pani Helenie Oses za 
dokonanie wszelkich starań, aby o każdym powstańcu zna-

leźć jak najwięcej informacji. Swoją wiedzą o kaźmierskich 
policjantach, walczących w Powstaniu Wielkopolskim, 
podzielił się ze mną policjant Mariusz Sołtysiak z Komendy 
Powiatowej Policji w Szamotułach, udostępniając ważne 
materiały również o innych zaangażowanych w powsta-

nie Kaźmierzanach, za co dziękuję. O powstańcach od lat 
pamiętają, dbając jednocześnie o ich groby, kibice Lecha 
Poznań Sekcja Kaźmierz, z prezesem Witoldem Tecła-

wem na czele, którym dziękuję za informacje o miejscach 

pochówku uczestników zwycięskiego zrywu. Za wyko-

nanie zdjęć powstańczych nagrobków na cmentarzach 

w Poznaniu, Bytyniu, Szamotułach i Mościejewie, dzięku-
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ję panu Jerzemu Osesowi, a za sfotografowanie grobów 

powstańców na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu, 
dziękuję mojej uczennicy Justynie Kołodziejczak. Fotogra-

fie te pozwoliły mi uzyskać i zweryfikować dane dotyczące 
dat urodzin, zgonu i miejsc pochówku naszych bohaterów.

Sylwia Zagórska 

WALKA NARODOWOWYZWOLEŃCZA
PRZED POWSTANIEM WIELKOPOLSKIM 1918 – 1919

Na mocy traktatu w sprawie II rozbioru Polski, podpisane-

go 23 stycznia 1793 r. ziemia kaźmierska znalazła się pod 
panowaniem pruskim. Rozpoczął się długi okres niewoli, 
z którą od samego początku mieszkańcy naszej gminy 

i regionu nie mogli się pogodzić. Na wieść o wybuchu 

powstania pod wodzą Tadeusza Kościuszki przeciwko 

Rosji, w sierpniu 1794 r. rozpoczęła się Insurekcja Wielko-

polska. Kościuszko dowiedziawszy się, że Wielkopolanie 
walczą z Prusami, zadecydował o rozszerzeniu powstania 
na zabór pruski. We wrześniu 1794 r. wkroczył do Wielko-

polski wysłany przez Naczelnika korpus dowodzony przez 
Jana Henryka Dąbrowskiego, który odebrał zaborcy Koło, 
Słupcę, Gniezno i Bydgoszcz. Zwycięstwa zakończyły się 
wraz ze złymi wiadomościami napływającymi spod zabo-

ru rosyjskiego – o klęsce Polaków pod Maciejowicami 
i pojmaniu Kościuszki. Do tego stale napływające posiłki 
dla armii pruskiej sprawiły, że Dąbrowski podjął decyzję 

o opuszczeniu Wielkopolski i połączeniu swojego korpusu 
z głównymi siłami wojsk polskich. Biorący udział w Insu-

rekcji Kościuszkowskiej Wielkopolanie reprezentowali 
wszystkie grupy społeczne. Walki na naszych terenach 
wygasły w połowie grudnia 1794 r. Wydarzenia te upa-

miętnia grób żołnierza Kościuszki Antoniego Wodkiewi-
cza, znajdujący się przy kościele w Kaźmierzu. W 1939 r. 
Andrzej Hanyż w pracy pt. „Ziemia szamotulska w walce 

o wolność 1793 – 1919” napisał: „Groby tych pierwszych  
bohaterów wolności, rozrzucone po naszym powiecie, 
to najdobitniejsze i najlepsze świadectwo poświęcenia się 
dla dobra swej drogiej ojczyzny”. W przypisie wymienił 
trzy miejscowości, jako przykłady miejsc, gdzie pochowa-

ni są powstańcy 1794 r.: Szamotuły, Kaźmierz, Bytyń. Insu-

rekcja zakończyła się militarną klęską, ale nie upadkiem 
polskiego ducha. Kolejną szansę na uwolnienie ojczyzny 
spod władzy zaborców Polacy dostrzegli u boku Napole-

ona, który w październiku 1806 r. rozgromił armię pruską 
pod Jeną i Auerstedt, a następnie polecił wydać prokla-

mację do Polaków, wzywającą ich do walki z Prusami. 
Rozbudzenie polskich nadziei niepodległościowych było 
widoczne w pierwszych dniach listopada 1806 r., kiedy 

cesarz Francuzów, w pogoni za resztką wycofujących się 
Prusaków, wjechał do Wielkopolski. Jako jeden z pierw-

szych poparł go Andrzej Niegolewski, urodzony 30 listopa-

da 1786 r. w należącym do jego rodziny Bytyniu, gdzie 
spędził dzieciństwo. Mając 20 lat wstąpił do – utworzone-

go przez Jana Henryka Dąbrowskiego – szwadronu gwar-
dii honorowej Napoleona, złożonego z młodych synów 
ziemian wielkopolskich. 27 listopada 1806 r. Niegolewski 
wraz z innymi gwardzistami dotarł do Bytynia, gdzie miało 
miejsce pierwsze uroczyste powitanie cesarza zmierzają-

cego do Poznania. Po przywitaniu Bonaparte spotkał się 

z generałem Dąbrowskim w bytyńskiej karczmie, później 
nazwanej Karczmą Napoleońską. Następnie, w towarzy-

stwie szwadronu gwardii honorowej, witany był w kolej-
nych miejscowościach na drodze do stolicy Wielkopolski. 
W Gaju Wielkim delegacja polskich patriotów zapewniła 
Bonapartego o swoim poparciu, na potwierdzenie czego 
ofiarowała mu około 100 koni, które do stacji przeprzęgo-

wej – Poczty Konnej, czyli punktu wymiany koni, dostar-
czyli mieszkańcy ziemi szamotulskiej. Łącznie 20 tysięcy 
Polaków, w większości Wielkopolan, stanęło do walki po 
stronie Francji, a koszt ich zaopatrzenia ponieśli głównie 
mieszkańcy Wielkopolski. Niegolewski został skierowany 
do 5 Pułku Jazdy Polskiej, w której szybko awansował na 
podporucznika i porucznika. W 1807 r. przeszedł do Pułku 
Szwoleżerów-Lansjerów Gwardii Cesarskiej. Walczył pod 
Tczewem, Gdańskiem, Iławą i Frydlandem. W 1808 r. brał 
udział w słynnej szarży szwoleżerów w wąwozie Somo-

sierra, gdzie w ciągu 8 minut Polacy pokonali Hiszpanów, 
otwierając tym samym Bonapartemu drogę do Madrytu. 
Właściciel Bytynia dowodził garstką szwoleżerów, którzy 

Nagrobek żołnierza Kościuszki, Antoniego Wodkiewicza
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dotarli do czwartej i ostatniej baterii wroga na samym 
szczycie przełęczy. Pokłutego bagnetami i rannego od kul 
Niegolewskiego, Napoleon odznaczył, jako pierwszego 

i najmłodszego z oficerów pułku, orderem Legi Honoro-

wej – najwyższym francuskim odznaczeniem państwo-

wym.  W czasie kampanii rosyjskiej 1812 – 1813 pocho-

dzący z gminy Kaźmierz żołnierz był oficerem sztabu 
głównego w stopniu kapitana. Gdy rosyjska zima zdzie-

siątkowała Wielką Armię Bonapartego i polskie nadzieje 
związane z Napoleonem, rozpoczął się odwrót. Jeden ze 
szlaków wycofywania się wojsk francuskich i polskich pro-

wadził w okresie od 9 do 15 lutego 1813 r. przez Pamiąt-
kowo, Szamotuły, Wronki, Czarnków, Gaj Wielki, Podrze-

wie, Pniewy, Sieraków i Międzychód. Naoczny świadek 
dramatycznego odwrotu, pułkownik i adiutant Napoleona 
Franciszek Gajewski w „Pamiętnikach” zapisał: „Nigdy nie 
wyjdzie mi z pamięci widok owych nieszczęśliwych żołnie-

rzy, przed kilku jeszcze tygodniami pełnych zapału 

i energii. Przyodziani w najosobliwszy sposób w szaty 

jakiej bądź płci i stanu, byle tylko mogły ich osłonić od 

mrozu dokuczliwego, byliby pobudzili do pustego śmie-

chu w innych okolicznościach. Otóż wlokło się kilkanaście 
tysięcy takich istot nieszczęśliwych, przemarzniętych 

i zgłodniałych”.  Mieszkańcy naszej gminy widzieli te god-

ne pożałowania marne resztki niegdyś Wielkiej Armii. 
Po upadku Napoleona, na mocy decyzji kongresu wiedeń-

skiego, ziemia kaźmierska znalazła się w granicach Wiel-
kiego Księstwa Poznańskiego o obszarze 28 951 km2, 
zamieszkanego przez  ok. 776 tys. ludności. Jego władcą 
został król pruski  Fryderyk Wilhelm III, który 24 sierpnia 
1815 r. wprowadził obowiązkową pięcioletnią służbę 

wojskową w armii pruskiej. „Oderwany od spokojnej pra-

cy domowej, musiał pójść najlepszy i najzdrowszy ele-

ment polski w pięcioletnią służbę liniową u wroga. Prze-

ciw tej daninie krwi, buntowało się serce każdego Polaka” 
– ocenił Andrzej Hanyż. Nadzieje na odrodzenie państwa 
polskiego ponownie odżyły, kiedy pod zaborem rosyjskim 

w nocy z 29 na 30 listopada 1830 r. wybuchło Powstanie 
Listopadowe. Wśród około 3 tysięcy Wielkopolan, którzy 
zasilili  powstańcze szeregi znaleźli się mieszkańcy gminy 
Kaźmierz: Cyprian Łukasz Jarochowski – dziedzic Sokolnik 
Małych, podporucznik jazdy poznańskiej, adiutant gen. 
Tomasza Łubieńskiego, odznaczony 25 maja 1831 r. 
złotym krzyżem orderu Virtuti Militari oraz awansowany 
na pułkownika Andrzej Niegolewski, który walczył w naj-
większych bitwach Powstania Listopadowego – pod 
Grochowem w sztabie Michała Radziwiłła i pod Iganiami, 
gdzie dowodził 1 Pułkiem Jazdy Sandomierskiej. Potem 
został przydzielony do sztabu głównego. 11 sierpnia 

1831 r.przyznano mu złoty krzyż orderu Virtuti Militari. 
Żona Niegolewskiego – Anna z domu Krzyżanowska 
wsparła powstańców sprzedając należącą do jej dóbr Pa-

protnię. Uzyskane ze sprzedaży majątku pieniądze prze-

znaczyła na organizację pogrzebów powstańców.  Właści-
ciel Bytynia za udział w Powstaniu Listopadowym został 
ukarany przez sąd pruski grzywną w wysokości 5000 tala-

rów i skazany na 9 miesięcy więzienia. Ze względu na nie-

naganne zachowanie w twierdzy w Koźlu (Cosel) odbył 
połowę kary pozbawienia wolności, a grzywnę zmniejszo-

no mu do 1500 talarów po tym, jak przedstawił stan za-

dłużenia Niegolewa, dwukrotnie strawionego przez pożar. 
Pozbawiono go też prawa do pobierania emerytury oraz 
zakazano pełnienia jakichkolwiek funkcji publicznych 
przez najbliższe 5 lat. Po stłumieniu zrywu niepodległo-

ściowego lat 1830 – 1831 władze pruskie rozbudowały 
aparat policyjny do walki z polską konspiracją. Pod zabo-

rem rosyjskim przeprowadzono szeroko zakrojone repre-

sje popowstaniowe, które jednak nie zniechęciły Polaków 
do dalszej walki. 22 stycznia 1863 r. rozpoczęło się Po-

wstanie Styczniowe, a władze Prus potroiły liczbę żołnie-

rzy na granicy z zaborem rosyjskim, aby Wielkopolanie nie 
zasilili szeregów partyzantów. Pomimo tego Polacy spod 
zaboru pruskiego sformowali liczne oddziały do walki 
z Rosjanami. Urodzony w Szamotułach Edmund Callier 
zwerbował oddział 85 ochotników, z którym przedostał 
się do powstania. Zasłynął jako znakomity dowódca, 
umiejętnie prowadzący walki partyzanckie. Jego patrio-

tyczna postawa ukształtowała się przede wszystkim pod 
wpływem Andrzeja Niegolewskiego, częstego gościa w ro-

dzinnym domu Calliera. Jako dziecko Edmund nasiąkł 
opowieściami bytyńskiego pułkownika o wojnach napole-

Niegolewski Andrzej
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ońskich i Powstaniu Listopadowym. Czynny udział w pra-

cach organizacji cywilnej Powstania Styczniowego brał, 
urodzony w Sokolnikach Małych, ksiądz Cyprian Wojciech 
Jarochowski, syn Powstańca Listopadowego Cypriana Łu-

kasza Jarochowskiego i Konstancji z Trąmpczyńskich. Jesz-

cze przed wybuchem powstania zaborcy wielokrotnie 
oskarżali go o używanie ambony do podburzania Polaków 
przeciwko władzom pruskim. Po raz pierwszy postawiono 
mu takie zarzuty po tym, jak wygłosił kazanie na mszy po-

grzebowej pułkownika Andrzeja Niegolewskiego w 1858 r. 
Uroczystość pochówku zasłużonego mieszkańca gminy 
Kaźmierz, który w życiu kierował się dewizą: „Czyń coś 

powinien, będzie co może”, stała się okazją do wielkiej 
patriotycznej demonstracji w Poznaniu. Ksiądz Cyprian 
Wojciech Jarochowski w latach 1863 – 1864 organizował 
oddziały dla generała Edmunda Taczanowskiego, pełnił 
funkcję komisarza cywilnego w powiecie krotoszyńskim 
oraz podróżował w sprawach powstańczych do Galicji. 
Policja dokonała rewizji w domu księdza i go aresztowała. 
Z braku dowodów został zwolniony, ale w czerwcu 1863 r. 
ponownie trafił do więzienia. Osadzono go w berlińskim 
więzieniu Moabit, a jego majątek skonfiskowano. Podczas 
przesłuchania Jarochowski wypierał się działalności 
powstańczej, nikogo nie obciążył i podkreślał swoją sym-

patię dla powstańców. Urodzonego w gminie Kaźmierz 

pogrążyły dokumenty znalezione w Pałacu Działyńskich. 
Stanął przed trybunałem państwa w Berlinie, gdzie w tzw. 
procesie berlińskim, trwającym od 7 lipca do 23 grudnia 
1864 r., sądzono 149 uczestników Powstania Styczniowe-

go lub niosących pomoc powstańcom. Wśród oskarżo-

nych był też Edmund Callier i Władysław Niegolewski, syn 
Andrzeja Niegolewskiego z Bytynia. Wszystkich oskarżono 
o zdradę stanu i zamiar oderwania siłą terytoriów należą-

cych w 1771 r. do Rzeczpospolitej. Księdza Cypriana 

Jarochowskiego skazano na 15 miesięcy więzienia. Karę 
odbył w twierdzy Ehrenbreitstein w Koblencji. Jego brat, 
również urodzony w Sokolnikach Małych, historyk Kazi-
mierz Jarochowski także angażował się w Powstanie Stycz-

niowe. Władze pruskie nie znalazły jednakże wystarczają-

cych dowodów, aby postawić mu zarzuty. Matka 
Kazimierza i Cypriana, Konstancja z Trąmpczyńskich Ja-

rochowska, należała do utworzonego 20 kwietnia 1863 r. 
w Poznaniu Stowarzyszenia Dam, które organizowało po-

moc dla powstańców, gromadziło fundusze oraz wszelkie 
rzeczy potrzebne do lazaretów dla chorych i rannych oraz 
opiekowało się żonami i dziećmi zabitych i uwięzionych. 
Maria Bruchnalska w pracy pt. „Ciche bohaterki: udział 
kobiet w Powstaniu Styczniowem” napisała, że Jarochow-

ska „słynęła w Poznańskiem jako wielka patriotka, odda-

jąca synów i mienie na usługi ojczyzny. W gościnnym 
swym dworze w Sokolnikach pod Szamotułami przygar-
niała istne legiony powstańców”. Ukrywaniem, leczeniem 
chorych i rannych powstańców zajmowała się też córka 

pułkownika Niegolewskiego z Bytynia – Magdalena Re-

kowska z Niegolewskich, która „po swym ojcu Andrzeju 
odziedziczyła zalety ducha i serca: odwagę i poświęcenie. 
Bohaterstwo jego z czasów wojen napoleońskich miała 
zawsze w pamięci i za nie uwielbiała ojca. W szczupłym 
swym dworze w Wujcinie pani Rekowska urządziła lazaret 
na 12 rannych, a kogo tam pomieścić nie mogła, zawoziła 
do szpitala w Strzelnie”. Przewoziła również broń dla po-

wstańców. Podobnie jak właścicielka Sokolnik Małych – 
Konstancja Jarochowska, Magdalena Rekowska należała 
do  Stowarzyszenia Dam. Wśród jego członkiń była też 
Wanda z Kwileckich, żona Władysława Niegolewskiego, 
rannego w bitwie pod Ignacewem w 1863 r. 

WALKA O ZACHOWANIE TOŻSAMOŚCI NARODOWEJ

W latach 1848–1918 Kaźmierz był częścią Prowincji Po-

znańskiej (z języka niemieckiego Provinz Posen), utwo-

rzonej z Wielkiego Księstwa Poznańskiego. Po klęsce 
Powstania Styczniowego Wielkopolanie skupili się na 
umacnianiu polskości poprzez rozwój polskiej gospodar-
ki i oświaty. Zaczęli tworzyć kółka rolnicze, kierujące się 
hasłem „przez oświatę do wolności”. W Kaźmierzu Kół-
ko Rolnicze powstało 19 lipca 1879 r. Była to najstarsza 

organizacja na naszej ziemi. Jej pierwszym prezesem 

został Joachim Jarochowski z Sokolnik Małych. Kółko Rol-
nicze początkowo liczyło 33 członków, a w roku 1937 ich 
liczba wzrosła do 145. Długoletnim prezesem – od 1919 r. 
do 1936 r.  – był Bogusław Łubieński z Kiączyna.  Aby uła-

twić Polakom oszczędzanie, otrzymanie kredytu i usamo-

dzielnienie się, zakładano polskie spółdzielnie oszczędno-

Jarochowski Cyprian Łukasz (1796-1863)
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ściowo – pożyczkowe, czyli Banki Ludowe, które stworzyły 
odrębny od niemieckiego, polski system bankowy. Były fi-

larem ekonomicznej walki z zaborcą. W naszym powiecie 
pierwszy Bank Ludowy założono w Szamotułach w 1866 r., 
a w Kaźmierzu Bank Ludowy Spółdzielnia z nieograniczo-

ną odpowiedzialnością powstał 3 sierpnia 1910 r. z inicja-

tywy księdza Stefana Kruszki –  ówczesnego administrato-

ra parafii Kaźmierz i księdza prałata Piotra Wawrzyniaka. 
Bank Ludowy Spółdzielnia po odzyskaniu niepodległości 
przez Polskę przekazał 50.000 marek na potrzeby nasze-

go odradzającego się państwa. W 1937 r. kaźmierski bank 
liczył 309 członków, współpracował z Kółkiem Rolniczym 
i innymi organizacjami zrzeszającymi Polaków. Należały 
do nich: Katolickie Towarzystwo Robotników Polskich za-

łożone 4 sierpnia 1907 r., Towarzystwo Przemysłowców 
powstałe w 1908 r., Ochotnicza Straż Pożarna utworzona 

4 czerwca 1912 r., a także zawiązane w 1917 r. Katolic-

kie Stowarzyszenie Młodzieży Męskiej. Pod szyldem dzia-

łalności religijnej najłatwiej było się spotykać i umacniać 
poczucie polskości, tak by nie wzbudzać podejrzeń Niem-

ców. Ci zabraniali gromadzenia się Polaków. Florian Swo-

boda wspominał, że jego ojciec Antoni, prezes Katolickie-

go Towarzystwa Robotników Polskich, pokątnie spotykał 
się z rodakami np. pod pretekstem pomocy przy żniwach 
w stodole Hieronima Szulczewskiego. Przeprowadzał 
też uświadamiające patriotyczno – polityczne rozmowy 
z robotnikami oraz rolnikami wychodzącymi z kaźmier-
skiego kościoła po nabożeństwach. Nawiązywał kontakty 

i wprowadzał mieszkańców gminy Kaźmierz w działalność 
konspiracyjną. Wszyscy boleśnie odczuwali brak miejsca, 
w którym mogliby dyskutować o nurtujących ich spra-

wach. Z tego powodu Antoni Swoboda rozpoczął długie 
starania o pozwolenie na budowę Domu Katolickiego. 
Ziemię pod budowę obiektu chciał za darmo ofiarować 
rolnik z Kaźmierza Stanisław Pielucha, lecz jego dział-
ka znajdowała się tuż przy posesji Urzędu Gminy. Na tę 

lokalizację nie zgodzili się Niemcy. Zaakceptowali teren na 
gruncie kościelnym – miejsce dawnego szpitala, będącego 
też przytułkiem dla starców, który istniał co najmniej od 
początków XVII w. do 1900 r.  Dom Katolicki pod wezwa-

niem świętego Józefa – patrona robotników, wybudowano 
w 1909 r. ze składek członków Katolickiego Towarzystwa 
Robotników Polskich, przy pomocy okolicznych rolników, 
a także ziemianina Bogusława Łubieńskiego z Kiączyna. 
Odbywały się w nim zebrania i odczyty – oficjalnie o re-

ligijnym charakterze oraz amatorskie przedstawienia 

teatralne i zabawy taneczne. Cała działalność prowadzo-

na w Domu Katolickim była ściśle kontrolowana przez nie-

miecką cenzurę, którą mieszkańcy gminy Kaźmierz starali 
się zmylić. Florian Swoboda opisał, jak przy okazji wysta-

wiania przedstawienia zatytułowanego „Na naszej glebie” 
uśpili czujność żandarma – cenzora przysłanego przez 
władze powiatowe w związku z wystawieniem sztuki, któ-

rej już sam tytuł nie spodobał się Niemcom. Wykreślili ze 
scenariusza zdania o zabarwieniu patriotycznym tj.: „na 
naszej glebie dobytek cały”, „my dziś żyjący Polacy”, „pra-

ca to nasza broń”, „Wisły i Warty nie opuści polski lud”. 
Przed przedstawieniem Kaźmierzanie zaprosili postawnej 
postury żandarma na wystawną kolację obficie zakra-

pianą alkoholem. Wcześniej porozumieli się co do tego, 
że kolejno towarzystwa Niemcowi dotrzymywali będą: 
Antoni Swoboda, Michał Zimny i Michał Kaczmarek. 
Ugoszczonego i nieświadomego tego, co się wokół nie-

go dzieje żandarma posadzili w pierwszym rzędzie. Dzię-

ki temu fortelowi kaźmierscy artyści – amatorzy mogli 
wyśpiewać wykreślone ręką cenzora kwestie. Po wystę-

pie odbyła się zabawa taneczna, której koniec zabor-
cy wyznaczyli na godzinę 400. O tejże godzinie prezes 

Swoboda podszedł do żandarma i oświadczył, że nad-

szedł czas końca zabawy. Niemiec spojrzał na zegarek, 
po czym odpowiedział: „U mnie jest godzina 200”. Prze-

dłużono więc imprezę o 2 godziny.  W przypadku sztuki 
„Na naszej glebie” mieszkańcy gminy Kaźmierz spotkali 
się z cenzurą prewencyjną, czyli kontrolą urzędniczą nad 
przekazami jeszcze nie zaprezentowanymi szerszemu gro-

nu odbiorców, ale dominującym rodzajem cenzury pod 
zaborem pruskim była cenzura represyjna. Polegała ona 
na wyszukiwaniu i wycofywaniu z obiegu opublikowa-

nych materiałów oraz karaniu osób mających wpływ na 

powstanie i kolportowanie niewygodnych dla Niemców 
treści. Nieustannie zagrożony cenzurą represyjną był Igna-

cy Piechowiak, mistrz stolarski i członek kaźmierskiego To-

warzystwa Przemysłowców, który we własnym domu każ-

dej niedzieli rozprowadzał gazetę „Robotnik” – ukazujące 
się od 1894 r. tajne pismo Polskiej Partii Socjalistycznej, 
którego redaktorem był m.in. Józef Piłsudski. W zachowa-

niu polskiej tożsamości narodowej wśród mieszkańców 
gminy Kaźmierz wielkie zasługi mają Łubieńscy z Kiączy-

na, którzy dbali o to, aby wszyscy mieszkańcy należącego 
do nich folwarku umieli czytać i pisać po polsku. Nie tylko 
prowadzili tajne nauczanie, ale też udostępnili miejsce, 
gdzie mogła się spotykać młodzież kiączyńska. Bogusław 
Łubieński, późniejszy Powstaniec Wielkopolski, otoczył 
wszystkich pracujących w jego majątku opieką lekarską. 
W razie choroby, przyjeżdżał do nich lekarz z Szamotuł.
W 1862 r., kanclerzem Prus został Otto von Bismarck, 
zwany Żelaznym Kanclerzem i polakożercą, który w liście 
do siostry w 1861 r. pisał: „Bijcie Polaków, ażeby aż o ży-

ciu zwątpili. Mam wielką litość dla ich położenia, ale je-

śli chcemy istnieć, to nie pozostaje nam nic innego, jak 
ich wytępić”.  On też dostrzegł w Polakach niespotykaną 
wśród innych narodów zdolność do konspiracji: „Polak 
góruje nad Rosjaninem zręcznością, zazwyczaj też i wy-

kształceniem; jego mistrzostwo w konspiracyjnym współ-
działaniu znane jest w Europie”. Dlatego też uważał, że 
należy zwielokrotnić wysiłki i zastosować nowe działania 
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zmierzające do wynarodowienia Polaków, czyli tego, aby 
przestali czuć się Polakami, a zaczęli czuć się Niemcami. 
Narzucał rdzennym mieszkańcom ziem polskich język 
niemiecki i niemiecką kulturę, a jednocześnie dążył do 
tego, aby jak najwięcej Niemców osiedliło się w Prowincji 
Poznańskiej. W 1876 r. język niemiecki stał się językiem 
urzędowym na całym obszarze ziem zaboru pruskiego – 
zakazano używania języka polskiego w sądach i urzędach. 
W latach 1871 – 1878 trwał zainicjowany przez Bismarcka 
Kulturkampf, czyli walka kulturowa, skierowana przeciw-

ko Kościołowi katolickiemu, mająca za zadanie osłabienie 
jego wpływu na społeczeństwo. W Bytyniu Niemcy aresz-

towali proboszcza i na długie lata zdezorganizowali życie 
parafii, pozbawiając Polaków dostępu do bytyńskiego ko-

ścioła. Nabożeństwa odbywały się w prywatnych domach 
w Bytyniu i Roszczkach (obecnie Bytyń), a odprawiał je 
potajemnie ksiądz Wojciech Andersz, który naraziwszy się 
zaborcom, ukrywał się przed nimi w Pniewach, Wilczynie 
i Młodasku. Swoją posługę duszpasterską mógł sprawo-

wać dzięki pomocy bytyńskiego leśniczego Władysława 
Morawskiego. Leśniczy eskortował duchownego i otaczał 
opieką. Kościół w Kaźmierzu pozostał otwarty i – oprócz 
rodzinnego domu – był jedyną ostoją polskości, oparcia 
moralnego, źródłem siły i nadziei na odzyskanie niepod-

ległości. Ponieważ zaborcy zabraniali Polakom spotyka-

nia się w większym gronie, nabożeństwa w kościele były 
też okazją do szerszych wzajemnych kontaktów. Kolejną 
antypolską akcją Żelaznego Kanclerza były rugi pruskie 
w latach 1885 – 1890, polegające na  masowym wysie-

dlaniu z Prus Polaków z paszportem rosyjskim i austriac-

kim, którzy na teren zaboru pruskiego przeprowadzili się 
w poszukiwaniu pracy. Rugi objęły około 30 tysięcy osób, 
w tym kilkadziesiąt z powiatu szamotulskiego. Od 1886 r. 
z inicjatywy Bismarcka zaczęła działać Komisja Koloniza-

cyjna, która wykupowała majątki od Polaków i ułatwiała 
osadnictwo Niemców. Otrzymywała na ten cel duże pie-

niądze od władz pruskich. W 1903 r. Komisja Koloniza-

cyjna kupiła Sokolniki Małe – majątek o obszarze 438 ha 
za cenę 450.000 marek. Z powodu braku pracy 120 Po-

laków opuściło parafię kaźmierską. Podstawowym miej-
scem zniemczenia miały być szkoły. W tym celu  nauczy-

cieli – Polaków zwalniano, a na ich miejsce zatrudniano 
Niemców. W 1887 r. usunięto naukę języka polskiego  
z programu szkół ludowych, początkowo w szkołach miej-
skich. Trzy lata później w placówkach tych wprowadzono 
od nowego roku szkolnego język niemiecki jako obowiąz-

kowy do nauki religii, co stało się przyczyną strajku dzieci 
we Wrześni. Katechizm i książeczka do nabożeństwa były 
często jedynymi podręcznikami do nauki języka ojczy-

stego w miejscach, gdzie wyłącznie pozostała możliwość 
czytania i pisania po polsku, czyli w rodzinnych domach. 
Tymczasem zaborca postanowił zastąpić polskie kate-

chizmy niemieckimi. Biedniejsze dzieci otrzymały je od 

zaborcy za darmo. W 1906 r. zarządzono nauczanie religii 
w języku niemieckim we wszystkich szkołach, co wywoła-

ło powszechny strajk dzieci polskich pod zaborem pruskim 

w latach 1906 – 1907. Opór germanizacji stawiło 75 tysię-

cy najmłodszych Polaków w ponad 800 z 1100 placówek 
oświatowych. Na lekcjach religii odmawiali przyjmowania 
niemieckich katechizmów i udzielania odpowiedzi w języ-

ku niemieckim. Strajkowały też dzieci ze szkoły w Kaźmie-

rzu, a ponadto na ziemi szamotulskiej w miejscowościach 
takich jak: Binino, Chełmno, Duszniki, Gaj Mały, Jastro-

wo, Kąsinowo, Obrzycko, Dobrojewo, Orliczko, Ostroróg, 
Popowo, Szamotuły, Wielonek i Wronki. Strajkujące dzieci 
karano chłostą, dodatkowymi lekcjami języka niemieckie-

go, cofnięciem do klasy niżej, przedłużeniem obowiązku 
szkolnego, a ich rodziców grzywnymi i więzieniem. Strajk 
wygasł, ale sukces pruskiego zaborcy był tylko pozorny. 
Kilkanaście lat później brutalnie prześladowane dzieci za-

siliły szeregi niepokonanych powstańców wielkopolskich, 
jak chociażby mieszkaniec Kaźmierza Władysław Drożnie-

wicz. Skutek stosowanych przez władze pruskie represji 
i coraz ostrzejszej polityki germanizacyjnej był całkowicie 
odwrotny od tego, który chcieli osiągnąć zaborcy. Wzrosła 
świadomość narodowa społeczeństwa Prowincji Poznań-

skiej i wzmocnił się opór przeciwko bezwzględnym meto-

dom zniemczania Polaków. Pięknym protestem przeciw-

ko germanizacji była napisana przez Marię Konopnicką 

w 1908 r. „Rota”, a świadectwem jej słów stało się zakoń-

czone sukcesem Powstanie Wielkopolskie.

Drożniewicz Władysław (1894- )
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I WOJNA ŚWIATOWA

W 1914 r. rozpoczęła się I wojna światowa i mieszkańcy 
gminy Kaźmierz w wieku poborowym, jako poddani cesa-

rza Wilhelma II Hohenzollerna, zostali powołani do służ-

by wojskowej i wysłani na front. Z jednej strony wybuch 
konfliktu, w którym zaborcy znaleźli się po dwóch wro-

gich stronach barykady: Rosja po stronie państw ententy, 
Niemcy i Austro – Węgry po stronie państw centralnych, 
był momentem wyczekiwanym przez Polaków przeszło 
100 lat. Z drugiej strony nasi rodacy musieli walczyć 
przeciwko sobie – do wojska zostali powołani też polscy 
poddani rosyjskiego cara Mikołaja II Romanowa. Nie za-

chowały się relacje, z których wynikałoby, że mieszkańcy 
gminy Kaźmierz zmuszeni byli strzelać do Polaków spod 
zaboru rosyjskiego. Kierowano ich raczej na front zachod-

ni. Początkowo polscy księża i lekarze próbowali ukrywać 
Polaków tak, aby mogli uniknąć walki o nie swoją sprawę 
pod sztandarem wilhelmowskiej Rzeszy. Społeczeństwo 
polskie zaboru pruskiego musiało na równi z Niemca-

mi ponosić ciężary wojny, tym dotkliwsze, że Polacy nie 

o sprawę Niemiec chcieli walczyć. Urodzony w Kaźmie-

rzu Bolesław Malujdy wspominał: „Wierzę w to, że żoł-
nierze strzelają, a Pan Bóg kule nosi. Na froncie omijały 
mnie bardzo często, jakby powiedziano im, że jestem na 
tej wojnie nie z własnej woli. Choć miałem pruski mun-

dur, to przecież myślałem o czymś zupełnie innym, a nie 
o pruskiej sprawie. Znajdowałem się wraz z dziewiętna-

stoma innymi żołnierzami w murowanym budynku, obok 
miała swoje pomieszczenia starszyzna oficerska. Najpierw 
nadleciały dwa samoloty i odleciały. Niemcy cieszyli się, że 
to są ich żelazne ptaki. Radość trwała krótko. Niebawem 
pojawił się jeden i szybko zawrócił. Za kilka sekund słychać 
było silną detonację. Spośród dziewiętnastu zostało nas 
tylko dwóch.” 18 września 1918 r. Bolesław Malujdy został 
ranny w głowę i prawą nogę. Usłyszał od swojego dowód-

cy, niemieckiego wachmistrza: „Specjalnie wysyłam was, 
18 – 19 – latków pod same kule, bo za waszą śmierć na-

sze państwo nie musi nikomu płacić. Za śmierć żonatego 
na froncie utrzymuje potem jego żonę i dzieci”. W krwa-

wej bitwie pod Verdun w 1916 r. poległ jego brat. Ranny 
Malujdy trafił do szpitala wojskowego, gdzie prawie co-

dziennie miał propozycję przystąpienia do Grenzschutzu, 
czyli straży granicznej. Agitatorzy pocieszali go, że wkrótce 
wyzdrowieje i wróci na pole walki. Odpowiadał im, że oni, 
młodzi Niemcy, też powinni dać świadectwo przywiązania 
do ojczyzny, bo on już dość nawąchał się gazów i prochu. 
Odchodzili zawstydzeni słowami „prawdziwego niemiec-

kiego” frontowca. W rzeczywistości Bolesław Malujdy 
myślał tylko o tym, jak wrócić do domu. Kiedy poddawał 
się leczeniu, w Wielkopolsce wybuchło powstanie, dlate-

go władze niemieckie zakazały mu powrotu. Mimo tego 
przedostał się do Kaźmierza i zasilił powstańcze szeregi. 

Z frontu, na który nie chciał trafić, przywiózł jednak bez-

cenną znajomość niemieckiej taktyki i zasad prowadzenia 
walki, co czyniło z niego zaprawionego w boju żołnierza. 
Wśród Wielkopolan byli też tacy, jak urodzony w Kaźmie-

rzu Franciszek Przybylski, którzy celowo, jeszcze przed 
wybuchem I wojny światowej, rozpoczęli naukę w nie-

mieckich szkołach wojskowych, by zdobytą tam wiedzę 
wykorzystać przeciwko Niemcom. Franciszek Przybylski 
dwa lata uczył się w niemieckiej Przygotowawczej Szko-

le Podoficerskiej w Poczdamie, a po jej ukończeniu, jako 
zawodowy podoficer w stopniu sierżanta dostał przydział 
do 29 Pułku Piechoty w Trewirze, w którym walczył na 
froncie zachodnim I wojny światowej. Zdobywał doświad-

czenie, pogłębiał umiejętności wojskowe, a na początku 
listopada 1918 r., kiedy było pewne, że Niemcy przegrają 
wojnę, postarał się o dwutygodniowy urlop, przyjechał 
do Kaźmierza i od razu przystąpił do działań niepodle-

głościowych. Jako wojskowy realnie oceniał sytuację 

w Niemczech oraz szanse powstania na zwycięstwo. Był 
przekonany, że nastał odpowiedni moment do chwycenia 
za broń i potrafił do tego zachęcić mieszkańców gminy 
Kaźmierz. Służba wojskowa w armii cesarza Wilhelma II 
dała Polakom świetną szkołę żołnierki i walki. W 1919 r. 
Wielkopolanie stworzyli niezwyciężoną armię Powstania 
Wielkopolskiego dzięki niemieckiemu wyszkoleniu woj-
skowemu, bojowemu doświadczeniu zdobytemu w czasie 
I wojny światowej, znakomitej znajomości przeciwnika, 
a przede wszystkim dzięki wysokim morale – gotowości 
do znoszenia trudów i poświęcenia dla słusznej sprawy, 
dyscyplinie, poczuciu własnej godności, zaufaniu do do-

wódców oraz niezachwianej wierze w zwycięstwo.  

ODZYSKANIE NIEPODLEGŁOŚCI PRZEZ POLSKĘ

Praktycznie pod koniec października 1918 r., po 51 latach 
od jej utworzenia w 1867 r., rozpadła się monarchia austro 
– węgierska. Cesarstwo niemieckie do początku listopada 
1918 r., mimo klęsk na zachodzie, na wschodzie trzymało 
się mocno, okupując terytoria od Estonii po Krym. Cios 
imperium Hohenzollernów zadali sami Niemcy, którzy 
pod wpływem rewolucji październikowej w Rosji, zmęcze-

ni przeciągającą się wojną i kryzysem ekonomicznym, za-

częli przejmować władzę. Cesarz Wilhelm II Hohenzollern 
abdykował i wyjechał do Holandii. Wszędzie w Niemczech 
na wzór rosyjski tworzono Rady Robotniczo – Żołnierskie. 
9 listopada 1918 r. powołano pierwszą Radę Żołnierską 
na ziemiach polskich, wśród załogi poznańskiej Cytadeli. 
10 listopada do Warszawy przybył więziony dotąd przez 
Niemców w Magdeburgu legendarny dowódca I Brygady 
Legionów Polskich Józef Piłsudski, który 11 listopada objął 
dowództwo nad wojskiem polskim. W następnych dniach 
podporządkowały mu się dotychczasowe organy polskiej 
władzy na terenie zaboru rosyjskiego i austriackiego. 
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16 listopada Piłsudski wysłał w świat depeszę notyfi-

kującą powstanie niepodległego państwa polskiego, 
a 29 listopada objął urząd Naczelnika Państwa jako Tym-

czasowy Naczelnik Państwa. Było to państwo, którego gra-

nice dopiero się kształtowały, zbyt słabe by odebrać Niem-

com ziemie zaboru pruskiego. 11 listopada 1918 r., kiedy 
podpisano rozejm w Compiegne, kończący I wojnę świa-

tową i przypieczętowujący ostateczną klęskę Niemiec, Po-

lacy uświadomili sobie w pełni odzyskanie niepodległości, 
a nastrój głębokiego wzruszenia i entuzjazmu ogarnął 
kraj. Jednakże nie Prowincję Poznańską. Tu wciąż władza 
znajdowała się w niemieckich rękach. Nie mogąc liczyć na 
niczyją pomoc Wielkopolanie sami postanowili o sobie za-

decydować. Dzięki wchodzeniu do Rad uzyskali możliwość 
oddziaływania, a w niektórych miejscowościach nawet 
przejmowania lokalnej władzy. Te nowe organy władzy 
niemieckiej najczęściej tworzyli i Niemcy i Polacy. Jednak-

że Polacy mieli tu przewagę, przede wszystkim dlatego, że 
Niemcy, zwłaszcza jeśli nie pochodzili z okolicy, często nie 
odróżniali Polaków od Niemców. Jak w 1923 r. w pracy pt. 
„Szamotuły w Powstaniu Wielkopolskiem 1918 – 1919” 
napisał Mikołaj Skiba: „Każdy Polak zaboru pruskiego 
mówił dobrze po niemiecku, nieraz nawet lepiej niż po 
polsku. Wychowany w szkole niemieckiej znał doskonale 
niemiecki sposób myślenia i dlatego umiał zawsze trafić 
do przekonania duszy niemieckiej. Żołnierz Polak w mun-

durze niemieckim, jeżeli do tego miał niemieckie nazwi-
sko, w oczach kolegów Niemców niczym się od nich nie 
różnił, a przeważnie wcale nie wiedzieli, że jest Polakiem. 
Dzięki temu Polacy zasiadający w Radzie Robotniczej i Żoł-
nierskiej mieli tym większą możność organizowania życia 
państwowego i wojskowego tak, aby wszystko służyło pol-
skim planom pozbycia się Niemców”. Kaźmierscy patrio-

ci, działając w konspiracji, zebrali się 12 listopada 1918 r. 
w Domu Katolickim. Oficjalnie dla wiadomości Niemców 
mieli omawiać sprawy zaopatrzenia na zbliżającą się zimę. 
I rzeczywiście w dużej sali rozmawiano na ten temat, 
a w tym samym czasie w mniejszym pomieszczeniu wybra-

no Radę Robotników i Żołnierzy. O powstaniu tejże Rady 

i jej składzie osobowym pisemnie powiadomili jeszcze 
tego samego dnia Radę Robotników i Żołnierzy działają-

cą w Szamotułach: „W związku z politycznym położeniem, 
odbyło się dnia dzisiejszego w Kaźmierzu zebranie ludno-

ści cywilnej i żołnierzy Kaźmierskiego Obwodu, na którym 
wybrano Radę Robotników i Żołnierzy, celem utrzymania 
ładu, porządku i bezpieczeństwa w Obwodzie. Rada Ro-

botników: Napierała, Magdziarek, Magowski, Schwendke, 
Dąbrowski, Tomiak, Liwiński. Rada Żołnierzy: Łubieński, 
Ulmitz, Swoboda, Przybysz. Jako pełnomocników Rady 
przydzielono w Kaźmierzu pp. Łubieńskiego i Przybylskie-

go do Komisariatu Obwodowego, pp. Swobodę i Tomiaka 
na dworzec”. Jak wynika z opracowania Urszuli Kowzan 
pt. „Kaźmierscy działacze w przededniu Powstania Wiel-

kopolskiego 1918 - 1919 – tak rodziła się polska władza” 
w 1973 r. major rezerwy Franciszek Jaskuła nawiązał kon-

takt z rodzinami wymienionych w piśmie z 12 listopada 
1918 r. jedynie z nazwiska działaczy, zebrał ich dokładne 
dane osobowe, zdjęcia, opisał i przekazał do Izby Pamię-

ci Narodowej Szkoły Podstawowej im. Marii Dąbrowskiej 
w Kaźmierzu. Członkowie kaźmierskiej Rady Robotników 

i Żołnierzy noszący niemieckie nazwiska byli zapewne 
Polakami, o których wspominał Skiba, jednakże tego nie 
udało się ustalić. 14 listopada 1918 r. powstał w Poznaniu 
trzyosobowy Komisariat Naczelnej Rady Ludowej (KNRL), 
który w najbliższym czasie stał się najwyższą polską wła-

dzą w zaborze pruskim. KNRL wezwał do organizowania 
Rad Ludowych i przeprowadzenia wyborów do Polskiego 
Sejmu Dzielnicowego. Jeszcze tego samego dnia w Sza-

motułach spotkali się wszyscy polscy członkowie miejsco-

wych Rad, którzy następnego dnia ruszyli do okolicznych 
miejscowości, by agitować za powołaniem polskich rad 
ludowych lub przekształceniem w nie istniejących już Rad 
Robotniczo – Żołnierskich. Schwendtke udał się do Wro-

nek, Wilhelmi z Łubieńskim do Dusznik i Wilkowa, Kieraj 
do Ostroroga i Kaźmierza. W skład Powiatowej Rady Ludo-

wej i Żołnierskiej powołanej 20 listopada 1918 r. z terenu 
naszej gminy weszli: Ignacy Wałkowski z Bytynia, Józef Na-

pierała i Franciszek Stypiński z Kaźmierza oraz Bogusław 
Łubieński z Kiączyna. Na jej czele, jako przewodniczący, 
stanął szamotulski proboszcz, ksiądz Bolesław Kaźmierski 
(1879 – 1945). Był to lider polskiej społeczności w mieście 
z racji pełnionej funkcji kościelnej a także kierowniczej 
roli, jaką każdy polski proboszcz odgrywał w systemie pol-
skich organizacji. Społeczne zaangażowanie księży było 
w Wielkopolsce silne i powszechne. Bolesław Kaźmierski 
w czasie I wojny światowej zorganizował w Szamotułach 
szwalnię, zatrudniającą 141 kobiet, żon polskich żołnie-

rzy walczących w niemieckiej armii, które po wybuchu 

Powstania Wielkopolskiego szyły mundury dla powstań-

ców.

52 DNI KU ZWYCIĘSTWU

27 grudnia 1918 r. o godzinie 9.30 do rąk kończącego wła-

śnie mszę proboszcza Kaźmierskiego dostarczono tele-

gram od Wojciecha Korfantego, będącego jednym z komi-
sarzy Naczelnej Rady Ludowej. Telegram zawierał 
zaproszenie delegacji szamotulskiej w strojach ludowych 
na spotkanie z Ignacym Janem Paderewskim, który dzień 
wcześniej, wraz z przedstawicielami brytyjskiej misji woj-
skowej, czyli aliantami (członkami sojuszu państw walczą-

cych przeciwko Niemcom i ich sojusznikom), zatrzymał się 
w poznańskim Bazarze. Paderewski – pianista oraz kom-

pozytor, w niespotykanej wcześniej skali koncertował na 
całym świecie, zarabiał gigantyczne pieniądze i należał do 
najbogatszych ludzi świata. Część fortuny przeznaczył na 
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pomoc ofiarom wojny w Polsce. Swoją sławę wykorzysty-

wał do głoszenia idei odbudowy państwa polskiego, do 
której przekonywał swoich fanów podczas koncertów, 
w trakcie spotkań  dyplomatycznych, w prywatnych kon-

taktach z wpływowym, międzynarodowym towarzystwem 
i wszędzie, gdzie tylko mógł. W marcu 1916 r. osobiście 
przedstawił sprawę polską prezydentowi Stanów Zjedno-

czonych Thomasowi Woodrowowi Wilsonowi. Podczas 
jednego z kolejnych spotkań Wilson obiecał Polakowi: 
„Mój drogi Paderewski, mogę zapewnić pana, że Polska 
się odrodzi i będzie znów istnieć”. Żona amerykańskiego 
prezydenta, Edith Wilson, napisała w pamiętniku, że kiedy 
Paderewski mówił o Polsce miał ogień w oczach, którym 
nie sposób było się nie zarazić. 8 stycznia 1918 r., w orę-

dziu do amerykańskiego Kongresu, przedstawiając pro-

gram pokojowy, który należałoby spełnić, aby zapewnić 
sprawiedliwszy świat po I wojnie światowej, Wilson mó-

wił o Polsce. Trzynasty z tzw. „Czternastu punktów Wilso-

na” głosił: „Należy stworzyć niezawisłe państwo polskie, 
które winno obejmować terytoria zamieszkane przez lud-

ność niezaprzeczalnie polską, któremu należy zapewnić 
swobodny i bezpieczny dostęp do morza i którego nieza-

wisłość polityczną i gospodarczą oraz integralność teryto-

rialną należy zagwarantować paktem międzynarodo-

wym”. Słowa te były przede wszystkim zasługą Ignacego 
Jana Paderewskiego. Nic zatem dziwnego, że Wielkopola-

nie przygotowali specjalny program, aby uhonorować wy-

bitnego męża stanu i działacza niepodległościowego pod-

czas pobytu w swojej stolicy, począwszy od uroczystego 
powitania na dworcu w Poznaniu 26 grudnia 1918 r. Tego 
dnia „Kurier Poznański” odnotował: „Z wyciągniętymi ra-

mionami witał go lud jako wyraziciela idei zjednoczonej, 
niepodległej Polski”. W południe następnego dnia zapla-

nowano defiladę dzieci polskich, a w godzinach popołu-

dniowych manifestację ludową. Wśród dzieci, witających 
sławnego Polaka w Poznaniu była Janina Tobis, wielolet-
nia nauczycielka języka polskiego i historii w kaźmierskiej 
szkole. Urodziła się w 1906 r. w Poznaniu, a o tym, że jako 
dwunastolatka 27 grudnia 1918 r. witała  Paderewskiego, 
machając biało – czerwoną chorągiewką, opowiedziała na 
uroczystości z okazji 50 rocznicy wybuchu Powstania 
Wielkopolskiego, która odbyła się w kaźmierskim GOK-u, 
co zapamiętała Dorota Jaskuła. Z kolei na manifestację lu-

dową udało się z Szamotuł 100 mężczyzn i 100 kobiet, czy-

li 100 par włościańskich w pięknych, barwnych, ludowych 
strojach szamotulskich z księdzem Kaźmierskim na czele 

i na jego koszt. Niemcy w odpowiedzi na polski entuzjazm 
zorganizowali kontrmanifestację i wymarsz do centrum 

6 Pułku Grenadierów, który po drodze zrywał polskie 

i alianckie flagi. Dla ochrony misji alianckiej nakazano wy-

marsz w miasto I Kompanii Służby Straży i Bezpieczeń-

stwa, w której szeregach służył mieszkaniec Kaźmierza 
Maciej Konwiński. Oddziały SSiB zaczęły powstawać 

15 listopada 1918 r. na mocy zarządzenia Dowództwa Na-

czelnego Rzeszy i miały mieć – o co zadbała strona polska 
– charakter równoważny, a więc składać się z równej licz-

by Niemców i Polaków. Nasi zdobyli w nich jednak prze-

wagę dzięki zapisywaniu do SSiB Polaków o niemieckich 
nazwiskach. Dzięki temu 1800 Wielkopolan zyskało do-

stęp do broni i amunicji, tym większy, że już 20 listopada 
1918 r. opanowali odwach – składnicę broni, wyposażenia 
i przyborów sanitarnych w więzieniu na ulicy Młyńskiej 
w Poznaniu oraz inne magazyny wojskowe, z których wy-

wieźli składowane tam karabiny, bagnety i amunicję. 
Ponieważ 27 grudnia 1918 r. od godziny 1400 niemieckie 
wrzenie zaczęło narastać, wezwano posiłki w postaci do-

wodzonej przez Edmunda Krausego II Kompanii SSiB, do 
której należał mieszkaniec Witkowic Antoni Stróżyk i sier-
żant Franciszek Ratajczak – dowódca 3 plutonu, zabity 
pierwszego dnia walk. Ratajczak był odpowiedzialny za 
aprowizację i wydał rozkaz zabrania jak największej ilości 
granatów. Tymczasem Paderewski przyjął w Bazarze dwu-

nastoosobową delegację Szamotulan, którą był zauroczo-

ny. Wzruszony wziął w objęcia typowego chłopa szamo-

tulskiego Przybyłę z Jastrowa. Mistrz zaprosił delegację na 
popołudniowy bankiet w hotelu. Jednakże około godziny 
1700 pod Bazarem padły pierwsze, pojedyncze strzały, 
a gdy oddziały Krausego dotarły do centrum, Niemcy roz-

poczęli regularną strzelaninę. Około godziny 1915 pluton 

powstańców, wśród których był Antoni Stróżyk, pod do-

wództwem Ratajczaka, usiłował wydostać się spod ostrza-

Stróżyk Antoni (1899-1970)
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łu i natarł na budynek niemieckiego Prezydium Policji. 
Franciszek Ratajczak został kilkukrotnie trafiony kulami, 
w efekcie czego dwie godziny później zmarł. Zdetermino-

wani Polacy zajęli Prezydium Policji. Z powodu niespokoj-
nej sytuacji w mieście, na bankiecie, na który byli zapro-

szeni Szamotulanie, nie pojawili się zarówno państwo 
Paderewscy, jak i połowa gości. Członkowie delegacji 
z Szamotuł pojedynczo, bocznymi ulicami dotarli na dwo-

rzec, skąd wrócili do swego miasta z wieścią, że „nasi biją 
Niemców w Poznaniu”. Choć Powstanie Wielkopolskie nie 
miało wyznaczonej daty ani godziny rozpoczęcia, nie było 
zrywem wywołanym pod wpływem chwili. Przyjazd Igna-

cego Jana Paderewskiego do Poznania był impulsem do 
rozpoczęcia działań, do których Wielkopolanie przygoto-

wywali się od lat, jak w Kaźmierzu, gdzie zabiegano 

o możliwość spotykania się i budowę Domu Katolickiego, 
gdzie poruszano nie tylko sprawy religijne, ale przede 
wszystkim rozmawiano o zmieniającej się sytuacji mię-

dzynarodowej, narastających między trzema zaborcami 
konfliktach i radzono, jak przejąć władzę z niemieckich 
rąk. W tym celu gromadzono broń i amunicję od Polaków 
i Niemców wracających z wojny. Jak zanotował Mikołaj 
Skiba: „U przejeżdżających żołnierzy, utrudzonych kilku-

letnim dźwiganiem karabinu, nie było trudno kupić lub 
zamienić broń wszelkiego rodzaju, wyłudzić ją lub ukraść, 
zakręciwszy się pomiędzy wagonami transportów wojsko-

wych. Najczęściej otrzymywało się broń w zamian za arty-

kuły spożywcze, np. karabin maszynowy za bochenek 
chleba”. W Kaźmierzu miejscem, gdzie zgromadzono dużo 
broni i amunicji, także skonfiskowanej u niemieckich 
osadników, był dom Swobodów. Trafiła ona później w ręce 
powstańców. „Powstanie przebiegło dość sprawnie, 
bowiem naród tutejszy pod względem patriotycznym 

i politycznym był bardzo dobrze przygotowany” – napisał 
Florian Swoboda. Nie trzeba było nikogo specjalnie nama-

wiać do chwycenia za karabin czy pistolet. Należało jedy-

nie zebrać chętnych w jednym miejscu, ogłosić, że wybiła 
wyczekiwana, odpowiednia do walki chwila. W Szamotu-

łach stało się to 28 grudnia 1918 r., kiedy Zygmunt Ciesiel-
czyk i Zygmunt Galiński postanowili zorganizować wojsko 
polskie, aby nieść pomoc Poznaniowi. Przed południem 
zwołali wiec w celu zwerbowania ochotników. Według 
Galińskiego zgłosiło się 200 osób. Wśród nich był urodzo-

ny w Kaźmierzu porucznik Franciszek Przybylski wraz z ko-

legami, którzy otrzymali zadanie rozbrojenia Niemców 
mieszkających w Grzebienisku, co uczynili 29 grudnia. 
Z tych pierwszych ochotników powstała 1 Kompania Sza-

motulska. Jej komendantem wojskowym ksiądz Kaźmier-
ski, jako prezes Rady, mianował Zygmunta Ciesielczyka. 
W 1919 r. Galiński zrelacjonował: „Poznań posiłków już 
nie żądał; wobec tego wysłaliśmy po powrocie moim z Po-

znania w nocy z dnia 28 na 29 grudnia żołnierzy w sile 100 
chłopa do Wronek celem rozbrojenia tamtejszej niemiec-

kiej załogi”. Jednym z wykonujących to zadanie był uro-

dzony w Nowej Wsi, dzisiejszym Kaźmierzu, Wincenty 
Wieczorek. 30 grudnia zakład karny we Wronkach opano-

wali Polacy. Skazani zostali wypuszczeni na wolność, 
a więzienie zamieniono na koszary. Tego samego dnia 

Galiński z Ciesielczykiem udali się do Poznania na rozmo-

wy z Naczelną Radą Ludową, gdzie dostali rozkaz obsadze-

nia poligonu w Biedrusku. Niemcy zostali z niego właśnie 
wyrzuceni. Jednak problemem było opanowanie i zabez-

pieczenie obozu na 20 tysięcy żołnierzy, z kilkuset końmi 
oraz wielką ilością broni. 31 grudnia 1918 r. Galiński z sza-

motulskim oddziałem liczącym 150 ludzi udał się do Bie-

druska, gdzie pozostał do 6 stycznia 1919 r. W Kaźmierzu, 
w Nowy Rok – 1 stycznia 1919 r., po uroczystościach ko-

ścielnych, Antoni Swoboda polecił synowi Florianowi za-

toczyć na rynek w Kaźmierzu beczkę po smole, która po-

służyła mu i Józefowi Napierale jako podium, do 
wygłoszenia porywających przemówień. Wysłuchawszy 
ich, pełni entuzjazmu i zapału mieszkańcy naszej gminy 
zabrali w pośpiechu z domów najpotrzebniejsze rzeczy, 
pożegnali rodziny i wsiedli na wozy drabiniaste przysłane 
przez ziemian: Żółtowskiego z Myszkowa, Łubieńskiego 

z Kiączyna i Frydrychowicza z Chlewisk. Nimi zostali prze-

transportowani do Szamotuł. Wśród tych pierwszych 
ochotników byli: Antoni Antoniewski, Antoni Bręczewski, 
Kazimierz Janczewski, Bogusław Łubieński, Antoni Nowic-

ki, Andrzej Oses, Franciszek Owsianny, Franciszek Przybyl-
ski, Jan Swoboda.  Wielu z opracowanej przeze mnie Listy 

Napierała Józef (1865- )
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Mieszkańców Gminy Kaźmierz, rozpoczynało powstańczą 
walkę w innych miastach. Antoni Stróżyk 22.12.1918 r. 
opuścił szpital w Szamotułach i udał się do Poznania, gdzie 
przyłączył się do Służby Straży i Bezpieczeństwa, która 
27.12.1918 r. znalazła się w samym centrum wydarzeń, 
rozpoczynających zwycięski zryw Wielkopolan. W SSiB 
rozpoczął też walkę Maciej Konwiński. Na przełomie lat 
1918 – 1919 na pewno każdy Wielkopolanin rozważał 
możliwość osobistego zaangażowania się w walkę naro-

dowowyzwoleńczą. Florian Swoboda wspominał, że gdy 
w niedalekiej od Kaźmierza odległości słychać było odgło-

sy artylerii, ojciec zwrócił się do jego 18-letniego brata 
Jana: „Tam walczą, a my siedzimy w domu, wobec czego 
jeden z nas, ty albo ja, musi wziąć udział w tej walce”. 
2 stycznia 1919 r. Jan Swoboda ochotniczo wstąpił w sze-

regi Powstańców Wielkopolskich w Poznaniu. Jak odnoto-

wała Dorota Jaskuła „Drugi wiec odbył się 6 stycznia 

1919 r. w  święto Trzech Króli, również po uroczystościach 

w kościele. Wówczas z balkonu domu Władysława Droż-

niewicza przy Rynku /obecnie balkon rozebrany/ przema-

wiało kilka osób, członków Rad Robotniczych oraz hrabia 
Żółtowski z Myszkowa i por. Bogusław Łubieński z Kiączy-

na, mobilizując do ofiarności dla Polski”. Jeszcze tego sa-

mego dnia do powstania przyłączyli się Leon Oses, Kon-

stanty Idaś i Ignacy Stypiński, a nazajutrz: Józef Adamczak, 
Michał Gawlak, Antoni Jandy, Stanisław Kańduła, Broni-
sław Kubiak, Andrzej Lubka, Stanisław Mikołajczak, 
Andrzej Smoczyński, Józef Starosta, Jakub Stefański, Jan 
Stypiński, Franciszek Witkowski. W następnych dniach 

w punkcie werbunkowym w Szamotułach zameldowali 
się: Józef Maćkowiak, Walenty Kaczmarek, Antoni 
Konieczny, Ignacy Konieczny, Franciszek Sałata, Bronisław 
Stróżyk, Ludwik Giec, Bolesław Malujdy. „Z całą pewno-

ścią było wielu innych ochotników, przeważnie robotni-
ków z majątków ziemskich Kiączyn, Chlewiska, Myszkowo, 
których do udziału w Powstaniu zachęcali miejscowi zie-

mianie – pracodawcy. Właściciele ziemscy dokonywali 
pewnej selekcji wśród zgłaszających się ochotników. 
Zatrzymywali przy pracy kowali, cieśli, stolarzy z myślą 

o kuciu koni dla wojska, czy też naprawy taboru wojsko-

wego. Do Powstania szli ludzie od pracy w polu. W wal-
kach powstańczych brali również udział ziemianie por. Bo-

gusław Łubieński z Kiączyna i kpt. Frydrychowicz 

z Chlewisk” – napisała Dorota Jaskuła. Na polecenie władz 
powstańczych od 30 grudnia werbunek na terenie 

Kaźmierza i okolic prowadził też Franciszek Przybylski, któ-

remu wkrótce przydzielono inne ważne zadanie. Został on 
wezwany na pomoc powstańcom z Czarnkowa, gdyż nie 
czuli się na tyle silni, by zdobyć i utrzymać miasto w swo-

ich rękach, poza tym chcieli wyprzeć Niemców z okolicy. 
W nocy z 4 na 5 stycznia oddział złożony z 60 ludzi wyru-

szył na odsiecz, a poprowadził ich Kaźmierzanin Franci-
szek Przybylski. 7 stycznia do stacjonujących w Biedrusku 

Szamotulan dotarła wiadomość, że Niemcy zabrali ze 
stadniny w Sierakowie 160 ogierów. Następnego dnia 
wojsko szamotulskie z Galińskim i Ciesielczykiem na czele 
brało udział w wyzwoleniu Sierakowa i uratowało pozo-

stałe 82 konie. Gdy wydawało się, że Czarnków jest bez-

pieczny, część oddziałów czarnkowskich zaangażowano 

w walce o Chodzież, co wykorzystali Niemcy ponownie 
zajmując miasto 8 stycznia. W Szamotułach wiadomość 

o tym odebrał telefonicznie proboszcz Kaźmierski, po 
czym kazał uderzyć w dzwon na alarm. Na wezwanie sta-

wili się nowi ochotnicy, wśród których byli Kaźmierzanie, 
zgłoszeni do powstania po wiecu w czasie święta Trzech 
Króli. Galiński i Ciesielczyk o opanowaniu przez wroga 
Czarnkowa dowiedzieli się w Sierakowie. Jak zapisał 
Zygmunt Galiński: „Natychmiast wysłałem wojsko z po-

wrotem do Szamotuł, pozostawiając do obrony miasta 
Sierakowa 60 karabinów i 2 kulomioty. W mojej nieobec-

ności urządził już Z. Ciesielczyk agitację, by wysłać posiłki 
miastu Czarnków i zwerbował w tym celu około 300 ludzi. 
Po powrocie moim z Sierakowa wyruszyłem z Ciesielczy-

kiem do Czarnkowa, gdzie pozostałem z wojskiem do koń-

ca stycznia”. Z czasem powstańcy z powiatu szamotulskie-

go zajęli, leżące w gminie Czarnków, Ciszkowo oraz 
znajdujące się w gminie Wieleń – Gulcz i Rosko. Prowadzi-
li działania zbrojne w kierunku zachodnim, do zajmowa-

nego przez Niemców Wielenia. Punktem wyjścia do ope-

racji wojskowych na tym odcinku był Lubasz. „Jak z tego 
wynika, w pierwszych mniej więcej dziesięciu dniach po-

wstania Szamotuły stały się rzeczywiście centrum ruchu 
polskiego w tej części Poznańskiego, z jednej strony wspo-

magając opanowywanie słabszych ośrodków, jak Wronki, 
Czarnków czy Sieraków, z drugiej – osłaniając od strony 
północno – zachodniej i wspomagając Poznań, czego wy-

razem była akcja w Biedrusku” – ocenił Przemysław Matu-

sik w pracy „Powstanie wielkopolskie w Szamotułach”. 
16 stycznia Naczelnym Dowódcą Powstania Wielkopol-
skiego, po Stanisławie Taczaku, został generał Józef Dow-

bor – Muśnicki, który  kontynuował organizację Armii 
Wielkopolskiej, wprowadzając m.in. obowiązkową służbę 
wojskową i powołując pod broń 11 roczników rekrutów, 
dzięki czemu udało mu się stworzyć blisko 100-tysięczną 
armię. 18 stycznia ustanowił 4 fronty: południowy, połu-

dniowo – zachodni, zachodni i północny, który objął Sza-

motuły. Wynikało to stąd, że Szamotuły mogły być prędzej 
zagrożone od strony północnej niż zachodniej i dlatego 
obie kompanie szamotulskie walczyły w okolicach Czarn-

kowa. 21 stycznia do Franciszka Przybylskiego do Szamo-

tuł zgłosił się Bolesław Malujdy wraz z Ludwikiem Giecem 
i Ignacym Koniecznym. Usłyszeli, że jeżeli chcą walczyć 

w powstaniu, to o broń muszą postarać się sami. Otrzy-

mali zadanie rozbrojenia Niemców mieszkających 

w: Szczepankowie, Ostrorogu, Obrzycku, Słopanowie 

i Rudkach. U jednego Niemca w Szczepankowie znaleźli 
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3 karabiny, skrzynkę amunicji i 6 ręcznych granatów. Broń 
gromadzili przez tydzień. Uzbroili siebie, a resztę złożyli 
w arsenale na ulicy Dworcowej w Szamotułach. We wspo-

mnieniach Bolesław Malujdy zapisał, że akcję wykonywali 
w ubraniach cywilnych, do których przyczepili biało – 
czerwone wstążeczki na znak udziału w powstaniu. Byli 
też na własnym wikcie. 23 stycznia całe wojsko szamotul-
skie, zarówno stacjonujące w Szamotułach, jak i w Luba-

szu, złożyło przysięgę, której treść przytoczył Andrzej 
Hanyż: „W obliczu Boga Wszechmogącego w Trójcy Świę-

tej Jedynego, ślubuję, że Polsce, Ojczyźnie mojej i sprawie 
całego Narodu Polskiego zawsze i wszędzie służyć będę, 
że kraju ojczystego i dobra narodowego do ostatniej kro-

pli krwi bronić będę, że Komisariatowi Naczelnej Rady 

Ludowej w Poznaniu i dowódcom i przełożonym swoim, 
mianowanym przez tenże Komisariat, zawsze i wszędzie 
posłusznym, że w ogóle tak się zachowywać będę, jak to 
przystoi na mężnego i prawego żołnierza Polaka, tak nam 
dopomóż Bóg”. Pod koniec stycznia, z inicjatywy Niem-

ców z Wielenia i Heimatschutzu, czyli niemieckiej straży 
ojczyzny, zawarto w Wieleniu umowę, na mocy której roz-

dzielono walczące strony przez wytyczenie neutralnego 
terytorium, w którego centrum leżała miejscowość 
Wrzeszczyna. Umowę wieleńską wróg złamał już 
03.02.1919 r., kiedy do Wrzeszczyny wkroczył niemiecki 
oddział Grenzschutzu, złożony z 125 ludzi. W odpowiedzi 
Polacy przygotowali atak 1 Kompanii Szamotulskiej na go-

dzinę 400 rano już następnego dnia, 4 lutego. Pod osłoną 
nocy, w siarczystym mrozie, pięćdziesięcioosobowa grupa 
żołnierzy pod  dowództwem porucznika Franciszka Przy-

bylskiego, ruszyła ku Wrzeszczynie przez las, brnąc po 

kolana w śniegu. Wśród nich było 31 powstańców z gminy 
Kaźmierz, a najprawdopodobniej Kaźmierzan walczących 
w bitwie pod Wrzeszczyną było więcej, niestety, w wielu 
przypadkach nie udało się ustalić szczegółów udziału 

w Powstaniu Wielkopolskim. Pierwszy strzał padł 10 

minut przed planowanym natarciem. Oddał go któryś 

z Polaków na widok stojącego przed stacją kolejową nie-

mieckiego wartownika, który zdołał uciec. Niemcy rozło-

żeni za torem kolejowym odpowiedzieli ogniem, ale z po-

wodu przewagi polskich żołnierzy zaczęli się wycofywać. 
Ucieczkę do Wielenia uniemożliwiało im stanowisko 
ogniowe z cekaemami rozłożone na południowo – za-

chodnim krańcu miejscowości, więc kierowali się ku Note-

ci. Drugie stanowisko z cekaemami Polacy ustawili na 
wzgórzu  pod Wrzeszczyną, skąd prowadzili ostrzał. Walka 
trwała 3 godziny i zakończyła się polskim zwycięstwem. 
Dzięki brawurowemu kontratakowi poprowadzonemu 
przez Przybylskiego wojska nieprzyjacielskie zostały wy-

parte. Po stronie niemieckiej poległo 38 ludzi – tyle ciał 
znaleziono na łąkach, lecz nie wiadomo ilu zginęło w nur-
tach rzeki pod załamanym lodem. Wśród Polaków było 

5 zabitych i 6 rannych. W lewą nogę został ranny Józef 

Adamczak z Witkowic. Pod Wrzeszczyną powstańcy zdo-

byli 11 ciężkich karabinów maszynowych, dwie kuchnie 
polowe, tabory i sporo amunicji. Wzięto też 21 jeńców, 
w tym dwóch oficerów. 07.02.1919 r. o godzinie 600 rano 

niemiecki batalion ze wsparciem artyleryjskim ponownie 
zajął Wrzeszczynę, a także wyparł naszych z części Roska. 
Polakom brakowało amunicji, a gdy ją dowieziono, rozpo-

częła się walka, dzięki której o godzinie 16 – tej Wrzeszczy-

na ostatecznie została zdobyta przez Powstańców. Walki 
o tę miejscowość były najważniejszym doświadczeniem 
bojowym mieszkańców gminy Kaźmierz, służącym 

w 1 Kompanii Szamotulskiej. Jak zapisał Mikołaj Skiba, 
wzięci do niewoli jeńcy niemieccy wyznawali, że najbar-
dziej boją się tych Polaków, którzy krzyczą „Cholera – lij 
mu”. Było to hasło szamotulskich powstańców. W lutym 
1919 r. kaźmierscy i szamotulscy ochotnicy zostali włącze-

ni do Batalionu Czarnkowskiego. Bolesław Malujdy nie 
walczył pod Wrzeszczyną, gdyż 5 lutego 1919 r. wraz 

z Ludwikiem Giecem i Ignacym Koniecznym, został przy-

dzielony do I Pułku Artylerii Polnej na Sołaczu w Poznaniu. 
Wspominał, że gdy się tam stawili nikt się nimi nie zajął, 
gdyż nie było żadnego oficera. To właśnie niedobór kadry 
oficerskiej, był obok niedostatku broni, największą po-

wstańczą bolączką. Ochotnicy wrócili do domu – pieszo 
dotarli do Kiekrza, a stamtąd pociągiem do Kaźmierza. 
Nazajutrz znów zameldowali się w koszarach artylerii na 
Sołaczu. Otrzymali mundury, książeczki wojskowe, wypła-

cono im żołd. Zaczęła już funkcjonować kuchnia, więc 

dostali też obiad. Bolesława Malujdy i 7 innych powstań-

ców wyznaczono do ważnego zadania – mieli odebrać 

z Krakowa 8 armat i kilka sztuk amunicji, które dostarczyli 
Włosi. „Wieźliśmy je jak symbol Rzeczypospolitej, bo prze-

cież z bronią było wtedy krucho, a tylko od jej stanu zale-

żało nasze powodzenie”. Armaty dotarły na dworzec 
główny w Poznaniu, a stamtąd – ciągnięte przez konie – 
na ulicę Magazynową, obecnie Solną, gdzie mieściły się 
koszary artylerii oraz stajnie i koszary kawalerii. Malujdy 

z Poznania wraz z pułkiem udał się na front pod Zbąszy-

niem, gdzie walczył jako artylerzysta. Mieszkańcy gminy 
Kaźmierz walczyli w różnych rejonach Wielkopolski. War-
to podkreślić, że udział w zwycięskiej bitwie o niemieckie 
lotnisko Ławica 6 stycznia 1919 r., wzięli również miesz-

kańcy gminy Kaźmierz, byli to: Bolesław Frankowski 
(ochotnik IV Kompanii SSiB),  Wojciech Glabus, Stefan Ho-

remski, Kazimierz Janczewski, Jan Konieczny, Franciszek 
Nowakowski, Andrzej Szymaniak, tym samym przyczynili 
się do powstania polskiego lotnictwa. Zajmując Ławicę, 
Polacy zajęli jednocześnie sprzęt wartości ok. 200 milio-

nów marek, będący największym łupem wojennym 

w dziejach polskiego oręża. To właśnie zdobyte w jednej 
akcji w Poznaniu maszyny, setki kadłubów i płatów nie-

mieckich samolotów, w większości rozpoznawczych 

i szkolnych, ale też myśliwskich i bombowych, kilkanaście 
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balonów obserwacyjnych, ogromny zapas części zamien-

nych, śmigieł, karabinów maszynowych, bomb, amunicji, 
paliw i smarów, były początkiem polskich sił lotniczych, 
które swój chrzest bojowy przeszły już 9 stycznia 1919 r. 
Tego dnia 6 polskich lotników, w odwecie za nalot Niem-

ców na Poznań 7 i 8 stycznia, wskoczyło do dopiero co 
zdobytych aeroplanów LVG C.V., już z polskimi oznacze-

niami, zapakowało na nie bomby i wystartowało w kie-

runku Niemiec. Ich celem było lotnisko we Frankfurcie 
nad Odrą, bombardowane przez nich ponad godzinę. Każ-

dy z samolotów miał na pokładzie sześć 25 – kilogramo-

wych bomb, wyrzucono je ręcznie. Po sześciu rundach 
nad zszokowanym Frankfurtem, na który spadło w sumie 
900 kg polskich bomb, piloci Powstania Wielkopolskiego 
wrócili do Poznania. Dokonali pierwszego w historii nalo-

tu bombowego polskiego lotnictwa, zakończonego sukce-

sem – Niemcy zaprzestali nalotów na Poznań. Niebez-

pieczną, dywersyjną działalność prowadził Władysław 
Dąbrowski, późniejszy kaźmierski wójt. Kierował grupą 
zaufanych Polaków, z którymi kilkakrotnie przecinał nie-

miecki drut linii telefonicznej, przebiegającej przez Gaj 
Wielki, łączącej Berlin z Poznaniem. Przechwytywał też 
niemieckie rozkazy i przekazywał je najbliższemu po-

wstańczemu dowódcy. 16 lutego 1919 r. alianci (ententa) 
podpisali z Niemcami rozejm w Trewirze, co teoretycznie 
zakończyło Powstanie Wielkopolskie. Wzdłuż granic tere-

nów wyzwolonych przez wojska powstańcze wytyczono 
linię demarkacyjną, której nie wolno było przekraczać 

Polakom i Niemcom. Strona niemiecka często nie prze-

strzegała postanowień rozejmu, dlatego praktycznie cały 
czas dochodziło do lokalnych potyczek. Niektórzy z miesz-

kańców gminy Kaźmierz, jak Antoni Antoniewski, Antoni 
Jandy, Bronisław Kubiak, Wojciech Przybylak, Tomasz 
Przybylski, zakończyli swój udział w Powstaniu Wielkopol-
skim dopiero w marcu 1919 r., a Stanisław Wojciechow-

ski, urodzony w Bytyniu, 16 kwietnia 1919 r. Front 
powstania obejmował ponad 600 km. Jednocześnie 

w Paryżu trwały rokowania pokojowe po zakończeniu 

I wojny światowej, które zakończyły się podpisaniem Trak-

tatu Wersalskiego 28 czerwca 1919 r. Na konferencji po-

kojowej, o włączenie ziem zdobytych przez Powstańców 
Wielkopolskich do Polski, zabiegali na polu dyplomatycz-

nym Ignacy Jan Paderewski i Roman Dmowski. Traktat 
Wersalski wszedł w życie 10 stycznia 1920 r. Czyn Wielko-

polan okupiony został stosunkowo niewielką liczbą ofiar, 
co świadczy o perfekcyjnym przygotowaniu Powstania 
Wielkopolskiego. W walkach poległo prawie 2,5 tysiąca 
żołnierzy, a 6 tysięcy zostało rannych. Na froncie północ-

nym, gdzie przede wszystkim byli zaangażowani miesz-

kańcy powiatu szamotulskiego – jak podał Andrzej Hanyż 
– zginęło 289 powstańców, wśród nich 52 pochodzących 

z ziemi szamotulskiej, a 15 z samych Szamotuł. Zdecydo-

wana większość naszych bohaterów, krótko po Powstaniu 
Wielkopolskim, uczestniczyła w kolejnym ogromnym suk-

cesie odrodzonej Polski – zwycięstwie nad Rosją w wojnie 
polsko – rosyjskiej, zwanej też wojną polsko – bolszewicką 
lub wojną polsko – radziecką. 1 Kompania Szamotulska, 
dowodzona przez Franciszka Przybylskiego, w której słu-

żyło wielu mieszkańców gminy Kaźmierz, została wcielona 
do nowo utworzonego 63 Toruńskiego Pułku Piechoty 

(16 Pomorska Dywizja Piechoty). Głównie w szeregach tej 
formacji Kaźmierzanie walczyli z potężnym, wschodnim 

Kompania szamotulska w pierwszych dniach powstania
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sąsiadem. Dzięki wygranej w Bitwie Warszawskiej, okre-

ślanej mianem Cudu na Wisłą, toczonej od 13 – 25 sierp-

nia 1920 r., Polska zachowała niepodległość i przekreśliła 
bolszewickie plany rozprzestrzenienia komunizmu na 

Europę Zachodnią. Powstańcy wielkopolscy, oprócz tego, 
że brali udział w wojnach o wschodnią granicę Rzeczpo-

spolitej z Litwinami, Białorusinami, Ukraińcami i Rosjana-

mi w latach 1919–1921, zasilili też fronty Powstań Ślą-

skich.

PO POWSTANIU

Jeszcze w czasie walk powstańczych, w Kaźmierzu przy-

stąpiono do obejmowania zajmowanych dotąd przez 
Niemców urzędów. Najważniejszy urząd – Komisariat 
oraz urząd sołecki objął Antoni Swoboda. Stopniowo 

w ręce Polaków przechodziły poczta, kolej i szkoła. 
W organizacji nauczania problemem był brak polskich 
nauczycieli. Początkowo z wielkim poświęceniem uczyła 
Anna Łubieńska, siostra ziemianina i powstańca wielko-

polskiego Bogusława Łubieńskiego, która przychodziła do 
szkoły w Kaźmierzu z Kiączyna. Kierowniczą funkcję spra-

wował Polak Gluza. Pomagała mu żona, a po powrocie 

z frontu zachodniego I wojny światowej, nauczaniem zajął 
się też ich syn Feliks. Pomimo tego, że lekcje odbywały się 
w nieogrzanych i słabo oświetlonych z powodu braku naf-
ty do lamp klasach, zainteresowanie nauką w języku pol-
skim było bardzo duże. Korzystali z niego nie tylko ludzie 
młodsi, ale też dorośli. Z biegiem czasu na teren naszej 
gminy przybyli dobrze przygotowani nauczyciele – Pola-

cy spod byłego zaboru austriackiego, którym zapewniono 
mieszkania. 2 grudnia 1934 r.  założony został Związek We-

teranów Powstań Narodowych Rzeczypospolitej Polskiej 
1914 – 1919 Koło Kaźmierz, który 17 stycznia 1937 r. liczył 
74 członków. Hasłem Koła było słowo „Wolność” – nim 
przewodniczący rozpoczynał i kończył zebrania, a także 
różne pisma i sprawozdania. W 1938 r. Związek Wetera-

nów przekształcił się w Związek Powstańców Wielkopol-
skich 1918 – 1919. Od początku prezesem jednej, a potem 
drugiej organizacji kombatanckiej był Franciszek Przy-

bylski. Działalność związku została przerwana w wyniku 

II wojny światowej. Przybylski powrócił z wygnania 

w 1945 r., a w 1946 r. reaktywował kaźmierski Związek 
Powstańców Wielkopolskich 1918 – 1919.  31.07.1949 r. 
zapadła decyzja o połączeniu związku z nowo powstałym 
Związkiem Bojowników o Wolność i Demokrację (ZBoWiD), 
którym dalej kierował Franciszek Przybylski aż do 1970 r., 
kiedy ze względu na stan zdrowia został prezesem hono-

rowym. Za czasów jego prezesury, 1 lutego 1957 r. dekre-

tem Rady Państwa ustanowiono polskie odznaczenie woj-
skowe, niezwykle ważne dla powstańców – Wielkopolski 
Krzyż Powstańczy, mający nagrodzić zasługi uczestników 
Powstania Wielkopolskiego. Odznaczenie nadawała Rada 

Państwa na podstawie wniosków ZBoWiD. Wielkopolski 
Krzyż Powstańczy otrzymało 116, a może więcej, ale brak 
takich informacji, mieszkańców gminy Kaźmierz, ochot-
ników walk przeciwko Niemcom w latach 1918 – 1919. 
Kolejny prezes kaźmierskiego oddziału ZBoWiD – major 
rezerwy Franciszek Jaskuła, był niezwykle zaangażowa-

ny w gromadzenie wiadomości o mieszkańcach gminy 

Kaźmierz, walczących w Powstaniu Wielkopolskim 

i tworzących Rady Robotnicze i Żołnierskie w listopadzie 

1918 r. Sporządził „Wykaz mieszkańców gminy Kaźmierz, 
biorących czynny udział w zrywie niepodległościowym 
1918 – 1919”, co nie było łatwym zadaniem. Gdy wy-

Wielkopolski Krzyż Powstańczy
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o trapezowatym kształcie. Na przedniej ścianie umiesz-

czono tablicę z napisem informacyjnym. Pomnik, będący 
wyrazem wdzięczności i pamięci dla uczestników Powsta-

nia Wielkopolskiego, odsłoniła urodzona w Kaźmierzu 

17 grudnia 1925 r. Dorota Jaskuła, która w rodzinie miała 
czterech Powstańców Wielkopolskich. Powstańcem był jej 
ojciec Leon Oses oraz wujkowie: brat ojca Andrzej Oses, 
brat mamy z domu Swoboda – Jan Swoboda i Szczepan 
Kaczmarek. Ponadto dziadek pani Jaskuły, Antoni Swo-

boda, pełnił funkcję członka Rad Robotniczych i Żołnier-
skich w Kaźmierzu, w swoim domu gromadził broń dla 
powstańców i aktywnie zachęcał mieszkańców gminy 
Kaźmierz do wstąpienia w powstańcze szeregi. Zwycięskie 
Powstanie Wielkopolskie miało szczególne miejsce w ser-
cach powstańców. Jak wspominała Dorota Jaskuła, jej wu-

jek Szczepan Kaczmarek prosił, żeby pochować go w czap-

ce powstańczej. Takie samo życzenie miał stryjek Andrzej 
Oses. Zgodnie z ich wolą zostali pochowani w rogatyw-

kach z czasów walk, dzięki którym Wielkopolska – kolebka 
państwa polskiego, znalazła się w granicach niepodległej 
Ojczyzny.

buchła II wojna światowa, ze względów bezpieczeństwa 
zniszczono sporo bezcennych archiwów i źródeł dotyczą-

cych Powstania Wielkopolskiego, by nie wpadły w ręce 
Niemców. Po latach niemieckiej okupacji i w czasie rządów 
nieprzychylnej powstańcom władzy komunistycznej, wie-

lu ochotników zrywu wolało nie ujawniać swojego udziału 
w Powstaniu Wielkopolskim. To powstańcy wielkopolscy 
wraz ze swoimi rodzinami byli w pierwszej kolejności re-

presjonowani przez okupujących ziemie polskie Niemców. 
Spotkały ich aresztowania, uwięzienie w obozach koncen-

tracyjnych, obozach przejściowych, wypędzenia, wielu za-

ginęło bez śladu, co wynika z przedstawionej przeze mnie 
Listy Mieszkańców Gminy Kaźmierz walczących w Powsta-

niu Wielkopolskim. Za swoją bohaterską, zwycięską walkę 
o włączenie Wielkopolski do odrodzonej Polski, zapłacili 
życiem nie w latach 1918 – 1919, ale w czasie II wojny 
światowej tj. zamordowani w obozach koncentracyjnych 
Franciszek Ćwiertnia i Leon Koralewski, a z pewnością 
także inni, którzy przepadli bez wieści. Mieszkańcy gmi-
ny Kaźmierz nieustannie pielęgnują pamięć o niezwykłym 
wydarzeniu, jakim było Powstanie Wielkopolskie. Na zdję-

ciu wykonanym z okazji 17 rocznicy jego wybuchu zoba-

czyć można świętujące tłumy, do których przemawia ks. 
proboszcz i kapelan Powstania Wielkopolskiego Wacław 
Faustmann. Szczególnym miejscem pamięci o naszych bo-

haterach jest powstała w 1971 r. kaźmierska Izba Pamięci 
Narodowej, utworzona przez: Urszulę Kowzan, Dorotę Ja-

skułę, Franciszka Jaskułę i Franciszka Przybylskiego oraz 
wszystkich, którzy przekazali ocalałe, rodzinne, powstań-

cze i inne pamiątki. Wśród zbiorów znajduje się sztandar 
Związku Weteranów Powstań Narodowych Rzeczypospo-

litej Polskiej 1914 – 1919 Koło Kaźmierz, ufundowany 

w 1936 r. przez kaźmierskie społeczeństwo, a przekazany 
w trakcie uroczystości w Szkole Podstawowej w Kaźmie-

rzu 19 lutego 1983 r. przez najdłużej żyjącego powstań-

ca w gminie Kaźmierz Bolesława Malujdy. 14 listopada 

2008 r. w Kaźmierzu na placu przy ulicy Powstańców Wiel-
kopolskich postawiono pomnik w hołdzie mieszkańcom 
gminy Kaźmierz, uczestnikom Powstania Wielkopolskie-

go. Ma on formę ustawionej pionowo płyty kamiennej 

Rok 1936, uroczystość poświęcenia sztandaru Związku Powstańców Wielkopolskich w Kaźmierzu, 
zdjęcie z archiwum p. Doroty Jaskuła

Kaźmierz, niedziela 29.12.1935 r. Obchody 17. rocznicy 
wybuchu Powstania Wielkopolskiego
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Adamczak Józef (1897-1975) Antoniewski Antoni (1881- ) Biedny Stanisław (1893- )

Dankowski Stefan (1902-1952) Dąbrowski Władysław (1885-1966) Drożniewicz Władysław (1894- )

Gawlak Michał (1895-1968) Gill Antoni (1899- ) Gnabasik Józef (1895-1973)
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Bręczewski Antoni (1891-1974) Ćwiertnia Franciszek (1896-1941) Danielewski Józef (1899-1952)

Faustmann Wacław (1881-1959) Filipiak Franciszek (1898-1981) Frąckowiak Seweryn (1895-1942)

Górny Józef (1891-1968) Gronowski Kazimierz (1899-1971) Grygier Antoni (1900- )
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Janczewski Kazimierz (1897-1975) Jandy Antoni (1886-1981) Kachel Marcin (1897-1953)

Kańduła Stanisław (1898-1983) Klijewski Stanisław (1893-1966) Kłos Stefan (1897- )

Licznerski Leon Lubka Andrzej (1891- ) Maćkowiak Józef (1899- )
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Kaczmarek Andrzej (1895-1961) Kaczmarek Szczepan (1898-1951) Kaniecki Stefan (1899- )

Koralewski Leon (1885-1941) Kosmacz Michał (1898-1981) Kudłaszyk Teofil (1890- )

Maćkowiak Marcin (1897-1942) Malujdy Bolesław (1898-1991) Mikołajczak Stanisław (1900-1970)
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Musiał Józef (1896-1942) Musiał Michał (1897-1976) Napierała Józef (1865- )

Przybylak Wojciech (1892-1951) Przybylski Franciszek (1889-1979) Radlicki Józef (1897-1943)

Stróżyk Antoni (1899-1970) Stróżyk Bronisław (1899-1950) Stypiński Franciszek (1899-1976)
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Oses Andrzej (1897-1990) Oses Leon (1900-1958) Owsianny Franciszek (1900-1973)

Spychała Antoni (1896- ) Stefaniak Franciszek (1896-1963) Stefaniak Piotr (1899-1987)

Swoboda Jan (1900-1978) Uryzaj Franciszek (1893- ) Walkowiak Andrzej (1888-1980)
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Walter Józef (1901- ) Wielgosz Franciszek (1899-1984) Witkowski Franciszek (1891-1975)

Włodek Eliasz (1890-1965)

Zandecki Hieronim (1897- )
Z lewej dowódca 1 Kompanii Szamotulskiej Franciszek Przybylski w mundurze 
straży granicznej, Warszawa 1926 r., zdjęcie z archiwum p. Doroty Jaskuła
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Powstańcy wielkopolscy uczestniczący w walnym zebraniu Związku Powstańców Wielkopolskich w 1937 r.:
I rząd od góry lewej strony : Kubiak Bronisław, Poprawski Feliks, 3-4-5 nierozpoznani, Ćwiertnia Franciszek, Oses Leon
II rząd od góry lewej strony: Górny Józef, Adamczak Józef, Stróżyk Bronisław, Zandecki Hieronim, Kudłaszyk Teofil, 
Dolata Józef, Stróżyk Antoni, Maćkowiak Józef, Musiał Józef
III rząd od góry lewej strony: Kosmacz Michał, Witkowski Franciszek, Kaczmarek Stefan, Starosta Józef, Mikołajczak 
Stanisław, Gill Antoni, Maćkowiak Marcin, Koralewski Leon, Kłos Stefan
IV rząd od góry strony lewej: Wolniak Marcin, Dąbrowski Władysław, Wichniarz Franciszek, Włodek Eliasz, 
ks. Faustmann Wacław, Przybylski Franciszek, Janczewski Kazimierz, Bręczewski Antoni, Konwiński Maciej

Lista Mieszkańców Gminy Kaźmierz, 
walczących w Powstaniu Wielkopolskim 1918 – 1919

Adamczak Józef, urodził się 11.03.1897 r. w Brzeźnie, 
w gminie Kaźmierz, syn Walentego i Franciszki, mieszkał 
w Witkowicach, zmarł 01.12.1975 r., pochowany na 
cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. Brał udział w Po-

wstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku w od 07.01.1919 r. 
do 04.02.1919 r. Walczył w 1 Kompanii Szamotulskiej 
II Batalionu Czarnkowskiego na froncie nadnoteckim pod 

Gulczem, Roskiem, Wrzeszczyną i Miałami. Dnia 
04.02.1919 r. został ranny w lewą nogę podczas walki 
o zdobycie Wrzeszczyny. Po zakończeniu powstania zde-

mobilizowany. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.951 

z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym. 

Adamczewski Michał, urodził się 13.08.1897 r. w Chlewi-
skach, w gminie Kaźmierz, syn Szczepana i Katarzyny. Brał 
czynny udział w Powstaniu Wielkopolskim od 01.02.1919 r. 
w walkach pod Budzyniem i Chodzieżą pod dowódz-

twem porucznika Skotarczaka w 4 Pułku Strzelców Wiel-
kopolskich. 02.04.1919 r. został przydzielony do 9 Puł-

ku Strzelców Wielkopolskich, a następnie do Batalionu 

Wartowniczego i oddziału demobilizacyjnego 57 Pułku 
Piechoty. Zwolniony z wojska 04.05.1921 r. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 03.29-0.173 z dnia 29.03.1971 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Agaciński Feliks, urodził się 31.12.1897 r. w Piersku, 
w gminie Kaźmierz, mieszkał w Piersku, syn Stanisława 

i Stanisławy. Wstąpił jako ochotnik do oddziału powstań-

czego na Ławicy 16.01.1919 r. pod dowództwem kapi-
tana Ziembowskiego i pełnił wartę w porcie lotniczym. 
Po sformowaniu eskadry pełnił służbę jako mechanik, 
a następnie jako szofer. Z wojska został zwolniony 
05.07.1921 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 11.04-0.899 

z dnia 04.11.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Antoniewski Antoni, urodził się 09.05.1881 r. w Kuno-

wie, w gminie Duszniki, syn Walentego i Pauliny, mieszkał 
w Chlewiskach. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim 
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z bronią w ręku od 27.12.1918 r. do 01.03.1919 r. Dnia 
27.12.1918 r. jako ochotnik wstąpił do Straży Ludowej 
w Szamotułach - uczestniczył w rozbrajaniu Niemców 

w Bytyniu i okolicach pod dowództwem podpułkowni-
ka Andrzeja Kopy. Werbował ochotników na front pod 

Zbąszyniem, gdzie później sam walczył. 01.03.1919 r. 
został zdemobilizowany. W okresie międzywojennym 
pracował jako nadleśniczy. W czasie II wojny światowej, 
12.11.1939 r., aresztowany pod pretekstem kradzieży. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 01.24-0.26 z dnia 24.01.1958 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym. 

Biedny Stanisław, urodził się 14.12.1893 r., mieszkał 
w Kaźmierzu. Był ochotnikiem Straży Ludowej. Walczył 
w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku w szere-

gach Kompanii Obornickiej pod Chodzieżą. W „Albumie 
Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wyda-

nym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 
218/8.

Boruszak Walenty, urodził się 20.01.1898 r. w Chlewi-
skach, syn Jana i Petroneli. Brał udział w walkach od 
27.12.1918 r. do 13.02.1919 r. na froncie czarnkowskim 

w Kompanii Szamotulskiej jako dowódca plutonu. We 
wrześniu 1939 r. został powołany do czynnej służby woj-
skowej i wcielony do 5 Batalionu Pancernego. Brał udział 
w kampanii wrześniowej aż do chwili rozbrojenia przez 
Niemców. Przez okres okupacji przebywał w Krakowie. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.961 z dnia 06.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Bręczewski Antoni, urodził się 28.05.1891 r. w Grzebie-

nisku, syn Andrzeja i Marianny, mieszkał w Kaźmierzu, 
zmarł 02.11.1974 r., pochowany na cmentarzu parafial-
nym w Kaźmierzu. 15.10.1913 r. został powołany do czyn-

nej służby wojskowej w armii niemieckiej i wcielony do 

19 Regimentu Piechoty im. von Courbière’a. W czasie 

I wojny światowej walczył w 14 Regimencie Piechoty na 
froncie zachodnim. Został ranny. 13.12.1918 r. zdemobili-
zowany w stopniu starszego szeregowca, wrócił do Kaźmie-

rza. 02.01.1919 r. jako ochotnik zgłosił się do tworzonych 
oddziałów powstańczych w Szamotułach. Pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Przybylskiego w 1 Kompanii 
Szamotulskiej walczył na terenie powiatu szamotulskiego, 
a następnie na odcinku nadnoteckim: pod Czarnkowem, 
Gulczem, Roskiem i Wrzeszczyną. 21.06.1919 r. wraz 

z Kompanią Szamotulską został wcielony do 63 Toruń-

skiego Pułku Piechoty (16 Pomorska Dywizja Piechoty). 
W szeregach tej formacji brał udział w wojnie polsko – 

rosyjskiej w 1920 r. Przeniesiony do rezerwy 26.11.1920 r. 
w stopniu plutonowego. W Kaźmierzu współorganizo-

wał Związek Weteranów Powstań Narodowych Rzeczy-

pospolitej Polskiej 1914 – 1919 (był skarbnikiem), który 

w 1938 r. przekształcił się w Związek Powstańców Wielko-

polskich. W pierwszych tygodniach okupacji hitlerowskiej 
w 1939 r., wraz z siostrą Agnieszką i bratem Szczepanem, 
został wypędzony do Generalnego Gubernatorstwa – do 
Jędrzejowa w województwie świętokrzyskim, a potem do 
miejscowości Kock w województwie lubelskim. W 1945 r. 
wrócił do Kaźmierza i uczestniczył w reaktywowaniu dzia-

łalności Związku Powstańców Wielkopolskich. Od 1950 r. 
był członkiem Związku Bojowników o Wolność i Demo-

krację w Kaźmierzu. 31.01.1972 r. awansował do stopnia 
podporucznika. Był rolnikiem. Odznaczenia, jakie otrzy-

mał Antoni Bręczewski to: Medal Niepodległości,  Medal 
„Polska Swemu Obrońcy” (Medal Pamiątkowy za Wojnę 
1918-1921), Wielkopolski Krzyż Powstańczy, Krzyż Kawa-

lerski Orderu Odrodzenia Polski.

Chmielewski Michał, urodził się 10.09.1902 r. w Sierpów-

ku, w gminie Kaźmierz, syn Wincentego i Marii, zmarł 
w 1975 r., pochowany na cmentarzu komunalnym Juni-
kowo w Poznaniu. Zgłosił się jako ochotnik 05.01.1919 r. 
do Powstania Wielkopolskiego i walczył z bronią 

w ręku pod dowództwem porucznika Siudy w Kompanii 
Wolsztyńskiej przy oswobodzeniu Wolsztyna, a następnie 
pod miejscowością Chobienice, gdzie odniósł ranę w rękę. 
Po wyleczeniu został przydzielony do 57 Pułku Piechoty, 
w którym służył do 18.08.1921 r. Uchwałą Rady Państwa 

nr: 08.29-0.353 z dnia 29.08.1968 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Ciborek Ignacy, urodził się 24.07.1889 r., mieszkał w Wit-
kowicach, zmarł 30.11.1942 r., pochowany na cmentarzu 
w Kaźmierzu.

Ćwiertnia Franciszek, urodził się 14.08.1896 r. w Sarbii, 
w gminie Duszniki, syn Wiktorii, mieszkał w Nowej Wsi 
(obecnie Kaźmierz), zmarł 06.02.1941 r. w obozie kon-

centracyjnym w Mauthausen. W czasie I wojny świa-

towej został wcielony do armii niemieckiej. Brał udział 
w Powstaniu Wielkopolskim od 09.01.1919 r. do 
20.02.1919 r., jako ochotnik w szeregach Kompanii Pniew-

skiej w walkach pod Międzychodem. Po zakończeniu 

powstania pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego do 
09.07.1921 r.: służył w 5 Kompanii II Batalionu Czarnkow-

skiego i w 1 Pułku Ułanów Wielkopolskich, późniejszym 
15 Pułku Ułanów Poznańskich, walcząc w wojnie polsko – 
rosyjskiej na froncie litewsko – białoruskim. 20.11.1920 r. 
awansował do stopnia kaprala, a 21.10.1929 r. odebrał 
nominację na plutonowego. 15.05.1940 r. aresztowa-

ny przez Niemców za udział w Powstaniu Wielkopol-
skim. Osadzony w więzieniu we Wronkach i w Poznaniu, 
skąd okupanci przewieźli go do obozu koncentracyjnego 

w Dachau, a później do Mauthausen – Gusen, gdzie zo-

stał zamordowany. Jego żonę Antoninę wraz z piątką 
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dzieci Niemcy wysiedlili do Sarbii, skąd wróciła do Nowej 
Wsi po zakończeniu II wojny światowej w 1945 r. Uchwa-

łą Rady Państwa nr: 12.31-0.1063 z dnia 31.12. 1958 r. 
został pośmiertnie odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym. Inne odznaczenia Franciszka Ćwiertni to: 
Krzyż Virtuti Militari V klasy, Krzyż Walecznych, Odznaka 
Pamiątkowa Wojsk Wielkopolskich, Odznaka Pamiątkowa 
Frontu Litewsko – Białoruskiego, Medal „Polska Swemu 
Obrońcy” (Medal Pamiątkowy za Wojnę 1918 – 1921).

Dachowski Stanisław, urodził się 09.05.1890 r., w miej-
scowości Chynów Pustkowie (obecnie Chynowa), w gmi-
nie Przygodzice, w powiecie ostrowskim, syn Walentego 

i Marianny, zmarł 21.01.1961 r. w Rogoźnie. W latach 
1911 – 1913 odbył służbę wojskową w niemieckim 4 Pułku 

Artylerii Ciężkiej w Magdeburgu. Od 01.08.1914 r. w stop-

niu starszego szeregowca brał udział w I wojnie światowej, 
następnie w Powstaniu Wielkopolskim. Od 10.12.1919 r. 
do 01.07.1920 r. służył w Żandarmerii Krajowej w stopniu 
żandarma w Objeździe Gniezno. 01.07.1920 r. wskutek 
reorganizacji Żandarmerii Krajowej przeszedł automa-

tycznie do Policji Państwowej. 22.05.1923 r. przeniesiony 
do Komendy Powiatowej PP w Szamotułach na posteru-

nek w Dusznikach.  Był komendantem Posterunku Policji 
Państwowej w Kaźmierzu w latach 30-tych XX w., pełniąc 
służbę z funkcjonariuszami Maciejem Konwińskim i Mar-
cinem Wolniakiem. W 1935 r. miał stopień przodownika, 
czyli sierżanta.

Danielewski Józef, urodził się 10.09.1899 w Roszczkach 
(obecnie Bytyń), w gminie Kaźmierz, syn Walentego i Ma-

rianny, zmarł 27.09.1952 r., pochowany na cmentarzu 

w Bytyniu. Walczył w Powstaniu Wielkopolskim na froncie 
zachodnim. W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem 
Zachodnich R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnieje 
pod nr ewidencyjnym 300/10. Brał udział w walkach pol-
sko – ukraińskich 1920 r.  oraz wojnie polsko – rosyjskiej, 
w tym w Bitwie Warszawskiej w dniach 13 – 25 sierp-

nia 1920 r., jako ładowniczy ckm-u, za co otrzymał krzyż 

Virtuti Militari. Uczestniczył w wojnie obronnej 1939 r. 
Po przegranej bitwie nad Bzurą dostał się do niemieckiej 
niewoli, z której zdołał uciec. Wysiedlony przez Niemców 
we wrześniu 1940 r. z rodziną: żoną Wandą, synami – 

Mieczysławem ur. 1936 r. i Józefem ur. 1939 r.  oraz matką 
Marianną ur. 1875 r. z Bytynia do wsi Cichostów położonej 
w województwie lubelskim.

Dankowski Stefan, urodził się 02.08.1902 r., mieszkał 
w Michorzewie, w gminie Kuślin, zmarł 30.04.1956 r., 
pochowany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. 
W Powstaniu Wielkopolskim pełnił funkcję sanitariusza.

Dąbrowski Władysław, urodził się 15.04.1885 r. w Jarcze-

wie, w powiecie jarocińskim, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 
03.11.1966 r., pochowany na cmentarzu w Mościejewie, 
w gminie Kwilcz. Był współtwórcą i członkiem powstałej 
w Kaźmierzu 12.11.1918 r. Rady Robotniczej, zajmującej 
się przejmowaniem lokalnej władzy z rąk Niemców oraz 
dowódcą Kompanii Straży Ludowej w Gaju Wielkim. Przed 
wybuchem Powstania Wielkopolskiego i w czasie jego 
trwania prowadził niebezpieczną działalność dywersyj-
ną, polegającą na kierowaniu grupą zaufanych Polaków, 
którzy kilkakrotnie przecinali niemiecki drut linii telefo-

nicznej, przebiegającej przez Gaj Wielki, łączącej Ber-
lin z Poznaniem. Przechwytywał też niemieckie rozkazy 

i przekazywał je najbliższemu powstańczemu dowódcy. 
Ponadto ze swoimi ludźmi rekwirował niemieckim miesz-

kańcom okolicy broń, amunicję, konie i wozy. W „Albumie 
Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wyda-

nym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 
802/11. Pracował jako gorzelnik w Nowej Wsi, od 1998 r. 
wchodzącej w granice administracyjne Kaźmierza. W roku 
1928 r. został wójtem gminy Kaźmierz, a jego stanowisko 
początkowo określano mianem komisarza. Funkcję tę 
pełnił do 1939 r. Po wybuchu wojny wójtem gminy Kaź-

mierz, której okupanci zmienili nazwę na Urnental, został 
urodzony w 1912 r. w Kaźmierzu Niemiec Erich Schmidt. 
Władysław Dąbrowski z żoną Mieczysławą i dwiema 
córkami został przesiedlony przez Niemców ze swoje-

go domu do innego mieszkania w Kaźmierzu, a w lutym 
1942 r. Dąbrowscy zostali wypędzeni – najpierw do obo-

zu przejściowego w Łodzi, a potem do miejscowości Ryki 
w województwie lubelskim. Po wojnie krótko mieszkali 
w Kaźmierzu, później przenieśli się do Ceradza Kościelne-

go, gdzie Dąbrowski otrzymał pracę gorzelnika. 

Dolata Józef, urodził się 24.02.1894 r. w Ceradzu Kościel-
nym, w gminie Tarnowo Podgórne, syn Stanisława i An-

toniny, mieszkał w Edmundowie (część wsi Jankowice) 
w gminie Tarnowo Podgórne. Brał udział w Powsta-

niu Wielkopolskim z bronią w ręku od 15.01.1919 r. 
do 20.02.1919 r. Dnia 22.01.1919 r. walczył w składzie 

II Dywizjonu II Pułku Artylerii Lekkiej pod dowództwem ka-

pitana Brzeskiego przy zatrzymaniu wielkiej ofensywy nie-

przyjacielskiej pod Chodzieżą i Bydgoszczą. 05.02.1919 r. 
na skutek kontrofensywy powstańczej niemieckie siły 
zbrojne zostały zatrzymane i odrzucone poza linię Noteci 
i kanału bydgoskiego. Po zakończeniu powstania pozo-

stał w służbie czynnej Wojska Polskiego do 30.10.1920 r. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Drożniewicz Władysław, urodził się 02.06.1894 r., miesz-

kał w Kaźmierzu. Uczestniczył w strajku szkolnym w roku 
1906. W czasie Powstania Wielkopolskiego jako ochotnik 
brał udział w walkach pod Czarnkowem, gdzie zarekwiro-



strona 26

wał Niemcom broń, amunicję i samochody. W „Albumie 
Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wyda-

nym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 
220/8. Na kaźmierskim rynku prowadził oberżę i sklep 
rzeźnicki.

Dzierzgowski Walenty, urodził się 11.02.1901 r. w Byty-

niu, syn Wojciecha i Antoniny, zmarł w 1989 r., pocho-

wany na cmentarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu. 
Brał czynny udział z bronią w ręku w Powstaniu Wielko-

polskim na terenie Czarnkowa i okolicy pod dowództwem 
kapitana Frydrychowicza, później w 2 Pułku Strzelców 
Wielkopolskich (56 Pułk Piechoty) do 09.07.1921 r. pod 
dowództwem porucznika Ratajczaka. W sierpniu 1939 r. 
został powołany do Wojska Polskiego. Podczas kampanii 
wrześniowej dostał się do niewoli niemieckiej i przebywał 
w Lublinie do 04.12.1939 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 
12.17.-0.1046 z dnia 17.12.1958 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym.

Faustmann Wacław, urodził się 07.09.1881 r. we Wrześni, 
syn Stanisława i Marianny, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 
25.06.1959 r., pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. Wyświęcony na kapłana w lutym 1907 r. 
Z początkiem października 1918 r. objął parafię w Śnie-

ciskach, w powiecie średzkim. Był kapelanem w Powsta-

niu Wielkopolskim i organizatorem służby sanitarnej. 
W latach 1919 – 1921 odbył ok. 200 wieców w ramach 
działalności plebiscytowej na Górnym Śląsku. Pełnił 
funkcję proboszcza parafii pod wezwaniem Narodzenia 

Najświętszej Marii Panny w Kaźmierzu w latach 1932-
1950 z przerwą w latach 1941-1946, spowodowaną 

wysiedleniem w czasie II wojny światowej. Powołał Zwią-

zek Chórów Kościelnych i został jego pierwszym preze-

sem. Pisał artykuły o tematyce liturgiczno – muzycznej, 
a w roku 1929 został redaktorem miesięcznika „Muzyka 
Kościelna”. W Kaźmierzu utworzył chór kościelny i dopro-

wadził do połączenia go z Kołem Śpiewackim „Moniuszko”. 
Organizował zjazdy chórów kościelnych, „Święta Pieśni”, 
współorganizował przedstawienia sztuk teatralnych na 
scenie Domu Katolickiego. W kaźmierskiej parafii założył 
Towarzystwo Czytelni Ludowych, którego został prezesem 
i współorganizował Caritas. Był wielkim społecznikiem 

i organizatorem życia religijno – kulturalnego. Niemcy in-

ternowali księdza Faustmanna 14.03.1941 r. i wysiedlili do 
Generalnego Gubernatorstwa, skąd trafił do obozu pracy 
w Hildesheim. W czasie jego bombardowania został dwu-

krotnie ranny. 24 stycznia 1946 r. wrócił do Kaźmierza. Od-

znaczony Złotym Krzyżem Zasługi za działalność plebiscy-

tową na Górnym Śląsku i udział w Powstaniach Śląskich 
oraz Krzyżem Komandorskim Orderu Odrodzenia Polski 
za udział w walkach o wolność ojczyzny. Ksiądz Faust-
mann stał się pierwszą osobą zasłużoną dla gminy Kaź-

mierz upamiętnioną w nazewnictwie ulic. 23.02.2013 r. 
Rada Gminy Kaźmierz podjęła uchwałę o nadaniu imienia 
ulicy Wacława Faustmanna w rejonie ulicy Szamotulskiej 
w Kaźmierzu. 

Filipiak Franciszek, urodził się 30.09.1898 r. w Osowie 

Starym, w gminie Oborniki, syn Stanisława i Anny, miesz-

kał w Kaźmierzu, zmarł 02.12.1981 r. w Poznaniu, pocho-

wany na cmentarzu komunalnym na poznańskim Juniko-

wie. W czasie I wojny światowej został wcielony do armii 
niemieckiej, pełnił funkcję gońca dowódcy kompanii. 
Walczył w bitwie pod Verdun. Od 13.02.1919 r. do końca 
Powstania Wielkopolskiego brał czynny udział w walkach 
na odcinku czarnkowsko – wieleńskim pod dowództwem 
porucznika Sulerzyckiego. Po powstaniu uczestniczył 
w wojnie polsko – rosyjskiej. Zdemobilizowany 14.07.1921  r. 
W 1945 r. objął stanowisko Tymczasowego Wójta Gmi-
ny Kaźmierz. Uchwałą Rady Państwa nr: 02.06-0.112 

z dnia 06.02.1974 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 

Powstańczym.

Flura Józef, urodził się 02.03.1889 r. w miejscowości Gor-
goszewo, w gminie Kaźmierz, syn Michała i Michaliny. Brał 
czynny udział z bronią w ręku w Powstaniu Wielkopolskim 
od 07.01.1919 r. do 18.02.1919 r. Walczył w I Pułku Strzel-
ców Wielkopolskich. Następnie pełnił służbę zawodową 

w tej jednostce do 01.09.1939 r. W czasie kampanii wrze-

śniowej 1939 r. dostał się do niewoli niemieckiej. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 02.19-0.46 z dnia 19.02.1958 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Forysiak Walenty, urodził się 04.02.1882 r. w Bytyniu, syn 
Stanisława i Antoniny. Brał czynny udział z bronią w ręku 

w Powstaniu Wielkopolskim od 04.01.1919 r. do 
28.02.1919 r. na odcinku frontu międzychodzkiego pod 
dowództwem porucznika Bogusławskiego. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.22-0.764 z dnia 22.12.1966 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Frankowski Bolesław, urodził się 25.05.1903 r. w Bytyniu, 
syn Jakuba i Heleny. Wstąpił jako ochotnik do 4 Kompanii 
Służby Straży i Bezpieczeństwa w Poznaniu. Od 27.12.1918 r. 
walczył na terenie stolicy Wielkopolski z Niemcami o cyta-

delę, koszary, lotnisko Ławica. Po walkach powstańczych 
pełnił służbę wartowniczą, pilnując różnych obiektów 
wojskowych i administracyjnych na terenie Poznania do 
27.03.1919 r. W latach 1924-26 odbył czynną służbę woj-
skową w 7 Pułku Artylerii Ciężkiej Wielkopolskiej. Do cza-

su powstania oraz w latach 1919-1924 i 1926-1934 pra-

cował w gospodarstwie rolnym rodziców. Zmobilizowany 
do Wojska Polskiego 21.08.1939 r. W II wojnie świato-

wej walczył pod Koninem, Turkiem, Leszczynami, Łęczy-

cą, Sochaczewem, Kutnem. Z niewoli wojennej powrócił 
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09.10.1939 r. W okresie okupacji pracował w Poznaniu. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 03.15-0.79 z dnia 15.03.1958 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Frąckowiak Seweryn, urodził się 07.11.1895 r. w Kąsino-

wie, w gminie Szamotuły, syn Andrzeja i Józefy, mieszkał 
w Sokolnikach Małych w gminie Kaźmierz, zmarł 
31.01.1942 r., pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. W czasie I wojny światowej został wcielony 
do armii niemieckiej. Brał czynny udział w Powstaniu Wiel-
kopolskim z bronią w ręku od 07.01.1919 r. do 20.02.1919 r. 
jako ochotnik 1 Kompanii Szamotulskiej pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Przybylskiego w walkach na 
odcinku nadnoteckim, w tym pod Wrzeszczyną. Po za-

kończeniu powstania pozostał w służbie czynnej Wojska 

Polskiego. Jako żołnierz 63 Toruńskiego Pułku Piechoty 

(16 Pomorska Dywizja Piechoty) walczył w wojnie polsko 
– rosyjskiej i przejmował Pomorze. 18.01.1920 r. uczestni-
czył w zwycięskiej potyczce pod Gniewkowem z Niemcami, 
którzy nie chcieli dopuścić do wkroczenia wojsk polskich 
do Torunia. 01.12.1920 r. został bezterminowo urlopowa-

ny. W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachod-

nich R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod 
nr ewidencyjnym 301/10. Był rolnikiem, od roku 1937 
był prezesem Kółka Rolniczego w Kaźmierzu. Od wrze-

śnia do połowy listopada 1939 r. więziony przez Niemców 

w Areszcie Śledczym w Szamotułach pod zarzutem po-

siadania broni. 24.09.1940 r. wraz z całą rodziną, liczącą 
łącznie 10 osób, został wysiedlony z Sokolnik Małych naj-
pierw do obozów przejściowych w Łodzi i Chełmie, a z po-

czątkiem listopada 1940 r. do miejscowości Załucze Stare 
w powiecie Włodawa w województwie lubelskim, gdzie 
zmarł na tyfus. Odznaczony Medalem „Polska Swemu 
Obrońcy” (Medalem Pamiątkowym za Wojnę 1918-1921).

Gawlak Michał, urodził się 06.08.1895 r. w Napachaniu, 
w gminie Rokietnica, syn Michała i Katarzyny, mieszkał 
w Dolnym Polu, zmarł w 1968 r., pochowany na cmentarzu 
parafialnym w Kaźmierzu. Odbył służbę wojskową w armii 
niemieckiej i do jej szeregów został powołany w czasie 

I wojny światowej. Brał czynny udział w Powstaniu Wielko-

polskim z bronią w ręku od 07.01 1919 r. do 20.02.1919 r. 
Walczył w składzie 1 Kompanii Szamotulskiej pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Przybylskiego w zdobywaniu 
miejscowości Gulcz, Rosko i Wrzeszczyna na odcinku nad-

noteckim. Po zakończeniu powstania pozostał w służbie 
czynnej Wojska Polskiego do 20.11.1920 r. Był sołtysem 
Dolnego Pola. Pod koniec grudnia 1940 r. wypędzony 
przez Niemców wraz z żoną Zofią i piątką dzieci. Przeby-

wał w obozie przesiedleńczym w Łodzi. Tam jego córkę  
Helenę skierowano do pracy przymusowej w III Rzeszy. 
Z Łodzi przetransportowano Gawlaków do Piotrkowa 
Trybunalskiego, a stamtąd do Cekanowa, gdzie przeby-

wali od marca do września 1941 r. Wtedy każda wioska 
miała przydzielić ludzi na kontyngent, czyli na roboty do 
III Rzeszy, więc przydzielano wysiedleńców. Gawlakowie 
trafili na tydzień do obozu przejściowego we Wrocławiu, 
potem do miejscowości Jawor, a stamtąd w lutym 1941 r. 
do Dätzdorf, niedaleko obozu koncentracyjnego Gross 
Rosen, gdzie pracowali do maja 1945 r. Do Dolnego Pola 
wrócili 30.06.1945 r. Michał Gawlak uchwałą Rady Pań-

stwa nr: 12.06-0.952 z dnia 06.12.1957 r. został odznaczo-

ny Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Giec Ludwik, urodził się 22.08.1899 r. w Nowej Wsi, obec-

nie Kaźmierz, syn Antoniego i Franciszki. 21.01.1919 r. 
zgłosił się do Franciszka Przybylskiego w Szamotułach, 
wraz z kolegami z Kaźmierza i Nowej Wsi, gotowy przy-

stąpić do Powstania Wielkopolskiego. Ochotnicy otrzy-

mali zadanie gromadzenia broni w miejscowościach: 
Szczepankowo, Obrzycko, Słopanowo, Rudki i Ostroróg. 
Zarekwirowali Niemcom karabiny, amunicję i granaty 
ręczne. Walczył o Chodzież i Czarnków. Należał do grupy 
operacyjnej „Północ”, z którą wziął udział w II Powstaniu 

Śląskim w 1920 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 05.02-0.301 
z dnia 02.05.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Gill Antoni, urodził się 28.05.1899 r. w Roszkowie, 
w powiecie rawickim, syn Franciszka i Marianny, mieszkał 
w Gorszewicach, pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. Brał czynny udział z bronią w ręku w Po-

wstaniu Wielkopolskim od 09.01.1919 r. do 18.02.1919 r. 
na odcinku Rawicz, Zielona Wieś, Miejska Górka, Wyda-

wy, Słupia Kapitulna w Kompanii Góreckiej pod dowódz-

twem porucznika Filarego. Stoczył bardzo ciężkie walki 
pod Miejską Górką, gdzie Niemcy ponieśli wielkie straty 
w ludziach i sprzęcie wojennym, pozostawiając na pla-

cu walki 23 zabitych i rannych. Powstańcy zdobyli 4 ka-

rabiny maszynowe i dużo amunicji. Wykazał się odwa-

gą, kiedy z własnej inicjatywy wraz z dwoma kolegami, 
podkradł się do niemieckiego posterunku, skąd zabrał 
karabin maszynowy z amunicją. Uchwałą Rady Państwa 

nr: 12.18-0.1054 z dnia 18.12.1958 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Glabus Wojciech, urodził się 28.03.1896 r. w Brzeźnie, syn 
Franciszka i Małgorzaty. 08.01.1919 r. zgłosił się ochot-
niczo do Powstania Wielkopolskiego. Walczył  z bronią 

w ręku przeciwko Niemcom w Kompanii Opalenickiej. 
Pod dowództwem porucznika Andrzeja Kopy zdobywał 
lotnisko Ławica pod Poznaniem, a następnie brał udział 
w walkach w rejonie Wolsztyna, Osiecznej, Zbąszynia 

i Rynarzewa. Po zakończeniu walk powstańczych zgłosił się 
ochotniczo do tworzącego się Wojska Polskiego i dostał 
przydział do 10 Pułku Strzelców Wielkopolskich, w którym 
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służył do 1921 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.22-0.2000 
z dnia 22.12.1969 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Gładysiak Jakub, urodził się 23.07.1901 r. w Gorszewi-
cach, syn Walentego i Marianny. Brał udział w Powstaniu 
Wielkopolskim od 05.01.1919 r. do 18.02.1919 r. począt-
kowo w Kompanii Pniewskiej pod dowództwem sierżan-

ta Szuberta, a następnie w Kompanii Nowotomyskiej 
pod dowództwem porucznika Kudlińskiego. Uczestniczył 
w potyczkach pod Chrośnicą i Zbąszyniem. Po rozejmie 
służył do 01.07.1919 r. w Kompanii CKM Nowy Tomyśl. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 11.17-0.932 z dnia 17.11.1958 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Głuszak Franciszek, urodził się 29.11.1893 r. w miejscowo-

ści Chorzewo, w powiecie międzychodzkim, syn Antoniny, 
mieszkał w Komorowie, zmarł w 1965 r., pochowany na 
cmentarzu w Kaźmierzu. Od 09.01.1919 r. do 20.02.1919 r. 
brał udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku, 
walcząc w składzie Kompanii Pniewskiej o zdobycie 

Kamionnej, a następnie o Kolno, gdzie 07.02.1919 r. przez 
przeciwuderzenie Niemcy zostali rozbici. Bój toczył się 

ze zmiennym szczęściem i dużymi stratami po obu stro-

nach. Po zakończeniu powstania pozostał w służbie czyn-

nej w Wojsku Polskim do 19.01.1921 r. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Gnabasik Józef,  urodził się 02.03.1895 r. w Bininie, 
w gminie Ostroróg, syn Antoniego i Michaliny, mieszkał 
w Witkowicach, zmarł w 1973 r., pochowany na cmen-

tarzu parafialnym w Kaźmierzu. Od 05.01.1919 r. uczest-
niczył w Powstaniu Wielkopolskim, walcząc na różnych 
odcinkach pod dowództwem porucznika Matuszewskie-

go. W czerwcu 1919 r. przeniesiony do Batalionu Zapaso-

wego w Poznaniu. Za udział w powstaniu w czasie oku-

pacji został aresztowany i osadzony w więzieniu na ulicy 
Młyńskiej w Poznaniu, gdzie przebywał od 02.01.1940 r. 
do 05.05.1940 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.22-0.2000 
z dnia 22.12.1969 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Górny Józef, urodził się 02.03.1891 r. w Grzebienisku, 
w gminie Duszniki, syn Józefa i Antoniny, mieszkał w Kaź-

mierzu, zmarł w 1968 r., pochowany na cmentarzu para-

fialnym w Kaźmierzu. Brał udział w Powstaniu Wielkopol-
skim z bronią w ręku od 05.01.1919 r. do 20.02.1919 r. 
Walczył w składzie Kompanii Bukowskiej pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Szulca o zdobycie Łomnicy, 
Nowego Dworu i Nowej Wsi na froncie zachodnim pod 
Zbąszyniem, gdzie toczyły się silne walki w lutym 1919 r. 
W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachod-

nich R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr 
ewidencyjnym 280/8. Po zakończeniu powstania pozostał  
w służbie czynnej Wojska Polskiego do 28.12.1920 r. 
Z zawodu był piekarzem. Uchwałą Rady Państwa 

nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym. Otrzymał też Medal „Pol-
ska Swemu Obrońcy” (Medal Pamiątkowy za Wojnę 1918-
1921).

Grenda Marcin, urodził się 19.08.1896 r. w Brzeźnie, 
syn Marcina i Katarzyny, zmarł w 1986 r., pochowany 
na cmentarzu komunalnym nr 1 Miłostowo w Pozna-

niu.  Od końca grudnia 1918 r. brał udział w gromadzeniu 

broni, a z początkiem stycznia 1919 r. walczył w szeregach 
1 Kompanii Szamotulskiej pod dowództwem Franciszka 
Przybylskiego na odcinku nadnoteckim: pod Wieleniem, 
Roskiem, Wrzeszczyną. Pełnił też służbę wartowniczą,  
polegającą na strzeżeniu obiektów strategicznych np. 
kolei. Następnie został wcielony do 3 Pułku Strzelców 
Wielkopolskich, w którym służył do czasu przeniesie-

nia do rezerwy 03.07.1921 r. Uchwałą Rady Państwa 

nr: 11.04-0.897 z dnia 04.11.1958 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Gronowski Kazimierz, urodził się 04.03.1899 r. w miej-
scowości Ujazd, w powiecie gnieźnieńskim, syn Franciszka 

i Rozalii, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 11.02.1971 r., 
pochowany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. 
W czasie I wojny światowej był żołnierzem armii niemiec-

kiej. Od 30.12.1918 r. brał czynny udział z bronią w ręku 

w Powstaniu Wielkopolskim na różnych odcinkach. 
W okolicach Gniezna odniósł ranę w nogę. Był leczo-

ny w szpitalu we Wrocławiu. 03.02.1919 r. wcielono go 
do Wojska Polskiego, gdzie pełnił służbę zasadniczą do 
28.07.1922 r., dochodząc do stopnia kaprala. W dwudzie-

stoleciu międzywojennym pracował na poczcie w Kaźmie-

rzu. W czasie wojny obronnej 1939 r. został ranny w rękę 
pod Dęblinem i wzięty do niewoli radzieckiej. 30.09.1941 r. 
zgłosił się do armii polskiej, tworzonej przez generała Wła-

dysława Andersa, z którą przedostał się na Bliski Wschód. 
03.05.1942 r. awansował do stopnia sierżanta. Jako 

żołnierz 17 Kompanii Transportowej 2 Korpusu Polskiego 
walczył o Monte Cassino, bił się z Niemcami w Apeninach, 
wyzwalał Ankonę i Bolonię we Włoszech. W 1946 r. wró-

cił do Kaźmierza. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.22-0.2000 

z dnia 22.12.1969 r. uhonorowany Wielkopolskim Krzy-

żem Powstańczym. Inne odznaczenia Kazimierza Gronow-

skiego to: Odznaka Pamiątkowa Wojsk Wielkopolskich, 
Krzyż Pamiątkowy Monte Cassino, Pamiątkowa Odznaka 

3 Dywizji Strzelców Karpackich, Odznaka Grunwaldzka, 
Medal Zwycięstwa i Wolności 1945 r., Krzyż Kawalerski 
Orderu Odrodzenia Polski. Otrzymał też odznaczenia bry-

tyjskie: 1939 – 45 Star (Gwiazda za wojnę 1939 – 1945) 
i Italy Star (Gwiazda Włoch). 
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Grygier Antoni, urodził się 03.05.1900 r. w miejscowości 
Nacław, w gminie Kościan, syn Piotra i Stanisławy, miesz-

kał w Gaju Wielkim, w gminie Kaźmierz. Brał udział jako 
ochotnik w Powstaniu Wielkopolskim od 01.01.1919 r. 
w szeregach Kompanii Rogozińskiej. Walczył pod Czarn-

kowem, Chodzieżą, Radwankami pod dowództwem po-

rucznika Wiktora Skotarczaka. Po zakończeniu powstania 
pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego w stopniu 
sierżanta do 1921 r. Uczestniczył w walkach na froncie 

litewsko-białoruskim w 6 Pułku Strzelców Wielkopolskich. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 07.30-0.949 z dnia 30.07.1964 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Guderczyk Franciszek, urodził się 02.02.1891 r., mieszkał 
w Rumianku, w gminie Tarnowo Podgórne.

Hermann Stefan, urodził się 31.07.1887 r. w miejscowo-

ści Chrusty,w gminie Kaźmierz, syn Michała. Jako ochotnik 
brał czynny udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią 

w ręku od 02.01.1919 r. do 04.04.1919 r. w Kompanii Ludom-

sko-Obornickiej. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.17-0.1048 

z dnia 17.12.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Hoffman Roman, urodził się 30.06.1894 r. w Bytyniu, 
syn Antoniego i Weroniki, mieszkał w Bytyniu, zmarł 
26.11.1966 r., pochowany na cmentarzu w Bytyniu. 
29.12.1918 r. wstąpił ochotniczo do oddziału powstańcze-

go w Poznaniu i brał udział z bronią w ręku w walkach ulicz-

nych z Niemcami, między innymi przy zdobywaniu poczty 
głównej. Następnie pełnił służbę patrolową na szosie Zbą-

szyń-Berlin, kontrolując ruch samochodowy oddziałów 
wojsk niemieckich. 13.01.1919 r. został przeniesiony do 

2 Batalionu Garnizonowego Poznań. Pozostał w służ-

bie wojskowej do 19.09.1939 r. jako zawodowy chorąży. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 06.14-0.218 z dnia 14.06.1961 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Horemski Stefan, urodził się 11.08.1898 r. w Kiączy-

nie, w gminie Kaźmierz, syn Józefa i Jadwigi, pochowa-

ny na cmentarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu. 
27.12.1918 r. zgłosił się ochotniczo do Powstania Wiel-
kopolskiego i walczył z bronią w ręku przy oswobodzeniu 
miasta Poznania. Zdobywał koszary 6 Pułku Grenadierów 
oraz lotnisko wojskowe Ławica pod Poznaniem. Następ-

nie został wysłany na front południowy i pod dowódz-

twem porucznika Zielińskiego walczył na odcinku Leszno 
- Rawicz. Po zakończeniu powstania zgłosił się ochotniczo 
do Wojska Polskiego, w którym służył do 1921 r. W czasie 
okupacji hitlerowskiej został wywieziony na przymusowe 
roboty do Niemiec. Po powrocie do Poznania w 1945 r. 
podjął pracę w Zarządzie Miejskim w Poznaniu. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 03.23-0.275 z dnia 23.03.1973 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Hudowicz Władysław, urodził się 19.05.1896 r. w Sokolni-
kach Wielkich, w gminie Kaźmierz, syn Franciszka i Józefy.
Brał czynny udział z bronią w ręku w Powstaniu Wielkopol-
skim od 03.01.1919 r. do 28.02.1919 r. na odcinku Kwilcz, 
Mechnacz pod dowództwem porucznika Szymandery. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.22-0.764 z dnia 22.12.1966 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Idaś Konstanty, urodził się 05.03.1900 r. w Ceradzu Ko-

ścielnym, w gminie Tarnowo Podgórne, syn Michała 

i Franciszki, mieszkał w Młodasku. Brał udział w Powstaniu 
Wielkopolskim z bronią w ręku w okresie od 06.01.1919 r. 
do 20.02.1919 r. Dnia 10.01.1919 r. walczył w składzie 

1 Kompanii Szamotulskiej pod dowództwem porucznika 
Franciszka Przybylskiego o zdobycie miasta Czarnkowa,  
a następnie o przejęcie z rąk Niemców miejscowości 
Gulcz, Rosko, Wrzeszczyna, Miały. 04.02.1919 r. brawuro-

wym kontratakiem jego kompania wyparła nieprzyjaciela 
z Wrzeszczyny i zdobyła na Niemcach 11 ckm, 2 kuchnie 
polowe i 21 jeńców. Następnie wróg ponownie na krótko 
zajął Wrzeszczynę, zdobytą ostatecznie przez powstań-

ców 07.02.1919 r. Po ustaniu walk Powstania Wielko-

polskiego pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego 

do 10.01.1922 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.955 
z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Janczewski Kazimierz, urodził się 27.02.1897 r. w Kaźmie-

rzu, syn Ludwika i Józefy, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 
25.09.1975 r., pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim 

z bronią w ręku w okresie od 27.12.1918 r. do 20.02.1919 r. 
Był ułanem 1 Szwadronu 15 Pułku Ułanów Poznań-

skich. 28.12.1918 r. pod dowództwem porucznika Ka-

zimierza Rzóski uczestniczył w zdobywaniu Poznania,  
a 6.01.1919 r., dowodzony przez podporucznika Kazimierza 
Ciążyńskiego, wziął udział w opanowywaniu poznańskie-

go lotniska Ławica. W nocy z 9 na 10 stycznia 1919 r. Kazi-
mierz Janczewski, wraz ze szwadronem strzelców konnych 
Ciążyńskiego, został przewieziony do Gniezna. W następ-

nych dniach walczył o zdobywanie Rynarzewa i Szubina. 
Powstańcom udało się zatrzymać nieprzyjacielski pociąg 
pancerny, wracający z Szubina do Bydgoszczy. Podczas tej 
akcji poległo 12 Polaków. Następnie z powodzeniem brał 
udział w starciach z Niemcami na odcinku międzychodz-

kim. Po zakończeniu powstania pozostał w służbie czyn-

nej Wojska Polskiego do dnia 14.07.1921 r. Pełnił funkcję 
sekretarza Związku Weteranów Powstań Narodowych 
R.P. 1914 – 1919 Koło Kaźmierz. Po ojcu, który był fryzje-

rem, przejął fach i prowadził zakład fryzjerski na rynku  
w Kaźmierzu. Uchwałą Rady Państwa nr: 01.24-0.26 

z dnia 24.01.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.
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Jandy Antoni, urodził się 03.06.1886 r. w Radzynach, 
w gminie Kaźmierz, syn Jana i Michaliny, mieszkał 
w Chlewiskach, zmarł 15.07.1981 r., pochowany na cmen-

tarzu parafialnym w Kaźmierzu. Brał udział w Powstaniu 
Wielkopolskim z bronią w ręku od 07.01.1919 r. Walczył 
w składzie 1 Kompanii Szamotulskiej pod dowództwem 
porucznika Franciszka Przybylskiego o zdobywanie miej-
scowości Gulcz, Rosko i Wrzeszczyna na odcinku nadno-

teckim. 31.03.1919 r. został zdemobilizowany. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.06-0.952 z dnia 06.12.1957 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Jankowiak Wawrzyniec, urodził się 03.07.1900 r. w miej-
scowości Rostworowo, w gminie Rokietnica, syn Józefa 

i Marianny, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 19.06.1969 r., 
pochowany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. Brał 
udział w Powstaniu Wielkopolskim od stycznia do końca 
lutego 1919 r. Walczył na odcinku Bolechowo – Czarnków 
– Poznań. Po zakończeniu powstania pozostał w służbie 
czynnej Wojska Polskiego do 1922 r. Uchwałą Rady Pań-

stwa nr: 12.17-0.1047 z dnia 17.12.1958 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Jeziorny Czesław - brak potwierdzonych danych, umiesz-

czony w wykazie sporządzonym przez Franciszka Jaskułę.

Kachel Marcin, urodził się 31.10.1900 r. w Otorowie, 
syn Wojciecha i Franciszki, mieszkał w Kiączynie, zmarł 
28.08.1966 r., pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim 

z bronią w ręku od 01.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Walczył 
w 1 Kompanii Szamotulskiej na froncie nadnoteckim pod 
Gulczem, Roskiem i Wrzeszczyną. 04.02.1919 r. 1 Kompa-

nia Szamotulska pod dowództwem porucznika Franciszka 
Przybylskiego brawurowym kontratakiem wyparła nie-

przyjaciela z Wrzeszczyny, przy czym zdobyła na Niemcach 
11 ciężkich karabinów maszynowych (cekaemów), amu-

nicję, 2 kuchnie polowe i 21 jeńców. Po zakończeniu po-

wstania pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego do 
dnia 27.02.1922 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.951 
z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Kachel Michał, urodził się 20.08.1897 r., mieszkał w Wierz-

chaczewie, w gminie Kaźmierz, zmarł w 1953 r., pochowa-

ny na cmentarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu.

Kaczmarek Andrzej, urodził się 16.11.1895 r., mieszkał 
w Chlewiskach, zmarł 10.03.1961 r., pochowany na cmen-

tarzu parafialnym w Kaźmierzu. Brał udział w Powstaniu 
Wielkopolskim. 20.05.1940 r. aresztowany jako politycznie 
podejrzany przez okupujących ziemie polskie Niemców. 
Przebywał w niemieckim obozie koncentracyjnym w Mau-

thausen – Gusen w Austrii, z którego wrócił 12.08.1945 r.
Kaczmarek Ignacy, urodził się 12.01.1863 r. w Bytyniu, 
syn Franciszka i Felicji, mieszkał w Bytyniu. Był człon-

kiem i współorganizatorem Rady Ludowej, utworzonej 
w Wolsztynie 02.01.1919 r. W ataku na Urząd Pocztowy 
w Wolsztynie brał czynny udział w zdobyciu karabinu ma-

szynowego, a przy dworcu - w zdobyciu działka polowe-

go. Po oswobodzeniu Wolsztyna był zaangażowany przy 
obsadzaniu Polakami gmachów i urzędów. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 08.01-0.716 z dnia 01.08.1958 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Kaczmarek Marcin, urodził się 23.10.1891 r. w Radzynach, 
syn Wojciecha i Jadwigi, zmarł 22.05.1986 r., pochowany 
na cmentarzu parafialnym w Szamotułach. Jako ochotnik 
brał udział w Powstaniu Wielkopolskim od 27.12.1918 r. 
aż do jego zakończenia powstania z bronią w ręku 

w 1 Kompanii Szamotulskiej, którą dowodził porucznik 
Franciszek Przybylski. Walczył na odcinku Czarnków, Gulcz, 
Rosko, Wrzeszczyna. W końcu lutego 1919 r. po zakończe-

niu powstania wstąpił do Straży Ludowej w Szamotułach.  
W czerwcu 1919 r. został wcielony do Wojska Polskiego do 
Batalionu Saperów Kolejowych w Poznaniu, skąd został 
zwolniony w październiku 1919 r. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 05.26-0.673 z dnia 26.05.1972 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Kaczmarek Szczepan, urodził się 08.12.1898 r. w Kąsino-

wie, w gminie Szamotuły, syn Walentego i Marii, mieszkał 
w Radzynach, zmarł w 1951 r., pochowany na cmentarzu 
parafialnym w Kaźmierzu. Brał czynny udział w Powsta-

niu Wielkopolskim z bronią w ręku od 28.12.1918 r. do 
27.02.1919 r. Walczył pod dowództwem porucznika Matu-

szewskiego pod Czarnkowem, Romanowem, Sierakowem. 
Po zakończeniu powstania pozostał w służbie wojskowej 
do 1920 r. w Oddziale Żandarmerii Polowej w Poznaniu, 
skąd został zwolniony w stopniu plutonowego. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.06-0.953 z dnia 06.12.1957 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Kaczmarek Walenty, urodził się 15.01.1896 r. w miej-
scowości Stare, w gminie Kaźmierz, syn Franciszka i Ma-

rianny. 27.12.1918 r. zgłosił się ochotniczo do Powstania 
Wielkopolskiego do 1 Kompanii Szamotulskiej i pod do-

wództwem porucznika Franciszka Przybylskiego walczył 
z bronią w ręku pod Czarnkowem, Gulczem, Roskiem 

i Wrzeszczyną. Zwolniony z Wojska Polskiego w 1921 r. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 03.29-0.173 z dnia 29.03.1971 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Kaniecki Stefan, urodził się 01.09.1899 r., mieszkał w Kaź-

mierzu. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim, uczestni-
czył w walkach pod Kopanicą, w powiecie wolsztyńskim. 
Był kupcem i właścicielem sklepu z artykułami papierni-
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czymi na obecnej ulicy Szkolnej.
Kańduła Stanisław, urodził się 07.05.1898 r. w Gorszewi-
cach, w gminie Kaźmierz, syn Marii, mieszkał w Witkowi-
cach, zmarł 28.09.1983 r., pochowany na cmentarzu para-

fialnym w Kaźmierzu. Walczył w Powstaniu Wielkopolskim 
z bronią w ręku od 07.01.1919 r. do 20.02.1919 r. w sze-

regach 1 Kompanii Szamotulskiej II Batalionu Czarnkow-

skiego na froncie nadnoteckim: pod Gulczem, Roskiem, 
Wrzeszczyną i Miałami pod dowództwem porucznika 
Franciszka Przybylskiego. Po zakończeniu powstania pozo-

stał w służbie czynnej Wojska Polskiego do 02.04.1921 r. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Kawka Feliks, urodził się 01.04.1897 r. w Nowej Wsi, 
obecnie Kaźmierz, syn Franciszka i Józefy. Brał udział 
w Powstaniu Wielkopolskim jako piekarz w Poznaniu. Jego 
dowódcą był Szafrański. Po objęciu naczelnego dowódz-

twa przez Dowbora-Muśnickiego, został przydzielony do 

I Dywizji Wielkopolskiej. Uchwałą Rady Państwa 

nr: 02.22-0.49 z dnia 22.02.1958 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym.

Kaźmierczak Jan, urodził się 08.01.1897 r. w Nowej Wsi, 
obecnie Kaźmierz, syn Stanisława i Franciszki. Brał czyn-

ny udział z bronią w ręku w Powstaniu Wielkopolskim od 
01.01.1919 r. do 28.02.1919 r. na odcinku frontu koło Mię-

dzychodu pod dowództwem porucznika Matuszewskiego. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.22-0.764 z dnia 22.12.1966 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Klijewski Stanisław, urodził się 17.08.1893 r. w No-

wej Wsi, obecnie Kaźmierz, syn Michała i Rozalii, zmarł 
w 1966 r., pochowany na cmentarzu w Szamotułach. 
Wstąpił jako ochotnik do oddziałów Powstania Wielko-

polskiego w styczniu 1919 r. Brał czynny udział w walkach 

z bronią w ręku na froncie nadnoteckim, pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Przybylskiego w okolicy 
Czarnkowa, a następnie w 3 Pułku Artylerii Polowej Wiel-
kopolskiej. Po zakończeniu powstania pozostał w służbie 
Wojska Polskiego w 14 Pułku Artylerii Polowej do 1921 r., 
potem zwolniony do rezerwy. Uchwałą Rady Państwa nr: 
02.29-0.41 z dnia 29.02.1960 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym.

Kłos Stefan, urodził się 02.12.1897 r., mieszkał w Sokolni-
kach Małych. Służył w jednostce wojskowej formowanej od 
stycznia 1919 r., która 15.03.1919 r. przemianowana zosta-

ła na 10 Pułk Strzelców Wielkopolskich. Walczył pod Zbą-

szyniem, Kopanicą i Kargową. W „Albumie Pamiątkowym 
Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wydanym w 1938 r. 
w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 297/10. Był 
rolnikiem. Odznaczony Medalem „Polska Swemu Obroń-

cy” (Medalem Pamiątkowym za Wojnę 1918-1921) .
Kołdyka Józef, urodził się 11.02.1889 r. w Sokolnikach 
Wielkich, syn Jakuba i Marianny. Brał udział w Powstaniu 
Wielkopolskim na terenie Poznania, Obornik i Chodzieży. 
Od 1919 r., po powrocie do domu, pracował w majątku 
Głuszyna aż do 1945 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 02.27-
0.119 z dnia 27.02.1980 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym.

Komorowski Jerzy, W czasie II wojny światowej zesłany 
do Generalnej Guberni, gdzie organizował szkoły.

Konieczny Andrzej, urodził się 05.11.1889 r. w Chlewi-
skach, syn Łukasza i Józefy. Brał czynny udział w Powsta-

niu Wielkopolskim z bronią w ręku od 06.01.1919 r. do 
18.02.1919 r. w powiecie wolsztyńskim na odcinku: 
Babimost, Szubin i Grójec Wielki pod dowództwem pod-

porucznika Krauzego z Poznania, a po jego śmierci pod 
dowództwem podporucznika Grabskiego. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 07.30-0.949 z dnia 30.07.1964 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Konieczny Antoni, urodził się 01.01.1894 r. w Kopani-
nie, w gminie Kaźmierz, syn Jana i Małgorzaty, mieszkał 
w Kopaninie. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim 

z bronią w ręku od 10.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Walczył 
w 1 Kompanii Szamotulskiej pod dowództwem poruczni-
ka Franciszka Przybylskiego o zdobycie miasta Czarnkowa 
oraz miejscowości Gulcz, Rosko i Wrzeszczyna na odcinku 
nadnoteckim. Dzięki zwycięstwu pod Wrzeszczyną nie-

miecka ofensywa została zatrzymana. Po zakończeniu po-

wstania pozostawał w służbie czynnej Wojska Polskiego 
do 03.01.1921 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 11.12-0.913 
z dnia 12.11.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Konieczny Bronisław, urodził się 09.06.1891 r. w miej-
scowości Gorgoszewo, w gminie Kaźmierz, syn Antoniego 

i Anny, mieszkał w Gorgoszewie. Brał czynny udział, jako 
ochotnik, w Powstaniu Wielkopolskim od 01.01.1919 r. 
do 18.02.1919 r. w Batalionie Garnizonowym w Poznaniu. 
Po powstaniu  służył w Wojsku Polskim do 30.11.1920 r. 
w 76 Pułku Piechoty, Kompania Ciężkich Karabinów Ma-

szynowych Poznań. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.28-
0.976 z dnia 28.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym.

Konieczny Ignacy, mieszkał w Kaźmierzu. 21.01.1919 r. 
zgłosił się do Franciszka Przybylskiego w Szamotułach, 
wraz z kolegami z Kaźmierza i Nowej Wsi, gotowy przy-

stąpić do Powstania Wielkopolskiego. Ochotnicy otrzy-

mali zadanie gromadzenia broni w miejscowościach: 
Szczepankowo, Obrzycko, Słopanowo, Rudki i Ostroróg. 
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Zarekwirowali Niemcom karabiny, amunicję i granaty 
ręczne, które powiększyły arsenał broni znajdujący się na 

ul. Dworcowej w Szamotułach. Z 1 Kompanii Szamo-

tulskiej przydzielony 08.02.1919 r. do 1 Pułku Artylerii 
Polowej, stacjonującego na Sołaczu w Poznaniu. Walczył 
na odcinku Wolsztyn – Zbąszyń.

Konieczny Jan, urodził się 13.08.1892 r. w miejscowości 
Targowisko, w powiecie leszczyńskim, syn Jana i Leokadii, 
mieszkał w Kiekrzu. Od 15.11.1918 r. należał do Straży Lu-

dowej, a od 27.12.1918 r. brał udział w Powstaniu Wiel-
kopolskim, walcząc o przejęcie z rąk Niemców Poznania 
i Ławicy pod dowództwem porucznika Koczorowskiego 

z Pamiątkowa. Po opanowaniu Ławicy, ze zdobytą bro-

nią i amunicją, wyruszył do miejscowości Dopiewo, by 
dostarczyć ją pułkownikowi Andrzejowi Kopie. Po zakoń-

czeniu powstania został zdemobilizowany. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Konieczny Łukasz, urodził się 10.10. 1897 r. w Gorgosze-

wie, w gminie Kaźmierz, syn Antoniego i Anny, mieszkał 
w Wilkowie, w gminie Duszniki. Brał czynny udział z bronią 
w ręku jako powstaniec od 28.12.1918 r. do 18.02.1919 r. 
w dzielnicy Poznań – Jeżyce. Pełnił służbę w Wojsku Pol-
skim do 09.07.1921 r. w 3 Pułku Lotniczym Poznań - Ławi-
ca. W roku 1939 został zmobilizowany na II wojnę świa-

tową. Dostał się do niewoli niemieckiej, z której wrócił 
w 1940 r. W roku 1941 został ze swego gospodarstwa 

w Wilkowie, w gminie Duszniki, przesiedlony przez Niem-

ców do położonej w tej samej gminie wsi Brzoza, gdzie 
pracował jako robotnik do końca wojny. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 03.15-0.79 z dnia 15.03.1958 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Konieczny Michał, urodził się 14.09.1897 r. w Witkowi-
cach, w gminie Kaźmierz, syn Marcina i Apolonii, zmarł 
w 1977 r., pochowany na cmentarzu komunalnym Juniko-

wo w Poznaniu. Wstąpił jako ochotnik do 1 Kompanii Sza-

motulskiej 09.01.1919 r. i pod dowództwem porucznika 
Franciszka Przybylskiego walczył z bronią w ręku w rejo-

nie miejscowości: Lubasz, Gulcz, Rosko i Wrzeszczyna. Na-

stępnie przydzielony został do Inowrocławia do 56 Pułku 
Piechoty i brał udział w oswobodzeniu Pomorza. Zwolnio-

ny z Wojska Polskiego 15.05.1921 r. Do 1939 r. pracował 
w firmie HCP Poznań. W czasie okupacji wysiedlony do 
Włoszczowy koło Kielc. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.22-
0.2004 z dnia 22.12.1969 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym.

Konwiński Maciej, urodził się 23.02.1889 r., mieszkał 
w Kaźmierzu, zmarł 27.04.1945 r., pochowany na 
cmentarzu parafialnym na ul. Nowina 1 w Poznaniu.

Należał do I Kompanii Służby Straży i Bezpieczeństwa 

w Poznaniu, w której umiejętnie zdobywał oraz magazy-

nował broń i amunicję, przekazaną w momencie wybu-

chu Powstania Wielkopolskiego walczącym Polakom. Był 
funkcjonariuszem Posterunku Policji Państwowej w Kaź-

mierzu, który znajdował się w istniejącym do dziś budyn-

ku na obecnej ulicy Dworcowej, gdzie w czasie II wojny 
światowej mieszkał Niemiec Hasenstab – komendant 
żandarmerii, zwanej też policją wiejską, będącą jedną 

z wielu wyspecjalizowanych formacji policyjnych niemiec-

kiej policji porządkowej i gdzie po 1945 r. był Posterunek 
Milicji Obywatelskiej. W latach 30-tych XX w. pełnił służbę 
w Kaźmierzu wraz z Wolniakiem i Dachowskim. 

Koralewski Leon, urodził się 06.03.1885 r. we Wrześni, syn 
Józefa i Józefy, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 04.02.1941 r., 
pochowany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. Wal-
czył w szeregach 1 Kompanii Szamotulskiej II Batalionu 
Czarnkowskiego o Czarnków i Wrzeszczynę na odcinku 
nadnoteckim. Członek Związku Powstańców Wielko-

polskich. W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem 
Zachodnich R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu wid-

nieje pod nr ewidencyjnym 215/8. Z zawodu rymarz, 
kupiec i przedsiębiorca. Właściciel mleczarni w Kaźmierzu. 
03.12.1939 r. wysiedlony przez Niemców z żoną i czwór-
ką dzieci. Koralewscy najpierw byli przetrzymywani 8 dni 
w więzieniu we Wronkach, a stamtąd wywiezieni do Ję-

drzejowa koło Kielc. Leon Koralewski postanowił wrócić 
po swoje rzeczy do Kaźmierza w lutym 1940 r. Areszto-

wany w Poznaniu i więziony w Forcie VII do 06.02.1940 r. 
Potem został przewieziony do niemieckiego obozu kon-

centracyjnego w Mauthausen – Gusen, gdzie zmarł  
z wycieńczenia przy pracy w kamieniołomach 04.02.1941 r. 

Kosmacz Michał, urodził się 06.09.1898 r. w miejscowości 
Uścięcice, w gminie Opalenica, syn Andrzeja i Agnieszki, 
mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 07.02.1981 r., pochowany na 
cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. W 1918 r. ochotni-
czo przystąpił do Powstania Wielkopolskiego w Opaleni-
cy. Z tworzonych spontanicznie oddziałów powstańczych 
02.01.1919 r. sformowano Kompanię Opalenicką, z którą 
Michał Kosmacz wziął udział w walkach o Zbąszyń, Kru-

szwicę, Nową Wieś i inne miejscowości. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.22-0.2000 z dnia 22.12.1969 r. odznaczo-

ny Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Kozłowski Wojciech, urodził się 17.03.1891 r. w Bytyniu, 
w gminie Kaźmierz, syn Łukasza i Franciszki, mieszkał 
w Bytyniu. Brał czynny udział z bronią w ręku w Powstaniu 
Wielkopolskim od 02.01.1919 r. do 22.2.1919 r. w Kom-

panii Opalenickiej pod dowództwem porucznika Klem-

czaka. Walczył na odcinku zachodnim pod Zbąszyniem, 
Kolnem, Prusinem i Kamionną. Bezpośrednio po powsta-
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niu przeszedł do formacji Wojska Polskiego i pełni służbę 
do sierpnia 1919 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 01.09-0.2 
z dnia 09.01.1960 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Kruk Melchior, urodził się 04.01.1897 r. w Chlewiskach, 
syn Szczepana i Antoniny. Brał czynny udział w Powsta-

niu Wielkopolskim od 27.12.1918 r. do 15.02.1919 r. 
w 3 Kompanii Służby Straży i Bezpieczeństwa Poznań-Je-

życe. Uczestniczył w rozbrajaniu Niemców w mieście i na 
Dworcu Głównym w Poznaniu, pod dowództwem Zellme-

ra i Leitgebra. Uwolnił 6 polskich marynarzy, aresztowa-

nych przez 6 Pułk Grenadierów Niemieckich przy ul. Grun-

waldzkiej w Poznaniu. Od 01.06.1921 r. jako ochotnik brał 
czynny udział w Powstaniu Śląskim w Kompanii Sztabowej 
przy Dowództwie Grupy Północnych Powstańców w Lu-

blińcu i Tarnowskich Górach. Po likwidacji Powstania udał 
się do Francji, gdzie pracował w górnictwie. W 1930 wrócił 
do Polski. Podczas okupacji był aresztowany przez Niem-

ców i osadzony w więzieniu sądowym w Nowym Tomy-

ślu. Po zwolnieniu musiał meldować się dwa razy dzien-

nie na posterunku niemieckiej żandarmerii w Opalenicy. 
W kwietniu 1940 r. został wysłany do pracy przymuso-

wej do Niemiec. Uchwałą Rady Państwa nr: 11.10-0.911 
z dnia 10.11.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Kubiak Bronisław, urodził się 25.06.1888 r. w Brodzisze-

wie, w gminie Szamotuły, syn Andrzeja i Marii, mieszkał 
w Nowej Wsi, obecnie Kaźmierz. Brał udział w Powsta-

niu Wielkopolskim z bronią w ręku od 07.01.1919 r. 
do 18.03.1919 r. Walczył w 1 Kompanii Szamotulskiej II 
Batalionu Czarnkowskiego na froncie nadnoteckim: pod 
Gulczem, Roskiem, Wrzeszczyną i Miałami, pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Przybylskiego. Po zakończe-

niu powstania zdemobilizowany. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Kubiak Jan, urodził się 30.12.1884 r. w Sokolnikach Wiel-
kich, syn Wojciecha i Marii, zmarł w 1979 r., pochowany 
na cmentarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu.  Jako 
ochotnik brał czynny udział z bronią w ręku w Powsta-

niu Wielkopolskim. Walczył z Niemcami w Poznaniu od 
27.12.1918 r. pod dowództwem oficerów Chmielewskie-

go i Kociałkowskiego. Po opanowaniu miasta pełnił służbę 
patrolową i wartowniczą na terenie obiektów wojskowych 
i administracyjnych w Poznaniu do 30.09.1919 r. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.17.-0.1046 z dnia 17.12.1958 r. od-

znaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Kucza Jakub, urodził się 16.07.1898 r. w Piersku, w gmi-
nie Kaźmierz, syn Andrzeja i Antoniny, mieszkał w Piersku. 

Od 14.02.1919 r. w składzie 2 Pułku Artylerii Ciężkiej brał 
udział w Powstaniu Wielkopolskim pod dowództwem 
kapitana Czabajskiego w rejonie Poznania, Zbąszynia, 
Ostrowa Wielkopolskiego aż po granicę z byłym zaborem 
rosyjskim. Uchwałą Rady Państwa nr: 02.06-0.112 z dnia 
06.02.1974 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Po-

wstańczym.

Kudłaszyk Teofil, urodził się 04.04.1890 r. w miejscowo-

ści Chełmno, w gminie Pniewy, syn Andrzeja i Zuzanny, 
mieszkał w Nowej Wsi, obecnie Kaźmierz, pochowany na 
cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. Brał czynny udział 
w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od 

05.01.1919 r. do 28.02.1919 r. Walczył w składzie Kom-

panii Pniewskiej o zdobycie Lwówka. W nocy z 7 na 

8 stycznia 1919 r. Kompania Pniewska razem z Kompanią 
Szamotulską uderzyły na Sieraków. Wypad zakończył się 
pomyślnie. 06.02.1919 r. wojska niemieckie przeszły do 
ofensywy na odcinku międzychodzkim, kierując główną 
siłę ataku na miejscowość Kolno. Powstańcy toczyli zacię-

ty bój z przeważającymi siłami wroga, ze zmiennym szczę-

ściem i dużymi stratami po obydwu stronach. 07.02.1919 r. 
bohaterscy obrońcy Kolna mocnym przeciwuderzeniem 
rozbili nieprzyjacielskie siły. Po zakończeniu powstania 
Teofil Kudłaszyk został na własną prośbę zdemobilizowa-

ny 28.02.1919 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.952 
z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Kuster Franciszek, urodził się 29.09.1899 r. w Piersku, 
syn Jana i Stanisławy. Brał czynny udział z bronią w ręku 

w Powstaniu Wielkopolskim od 06.01.1919 r. do 
18.02.1919 r. w trakcie wypierana Niemców (Grenz-

schutzu) z ziem Wielkopolski na froncie zachodnim. Wal-
czył o Kamionnę, Kolno, Międzychód i Zbąszyń pod do-

wództwem porucznika Rogużko. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 12.06-0.956 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Kwiatecki Stanisław, urodził się 19.04.1900 r. w miejsco-

wości Palędzie, w gminie Dopiewo, syn Szczepana i Mag-

daleny, mieszkał w Przybrodzie, w gminie Rokietnica. Brał 
udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od 
04.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Walczył w składzie Kom-

panii Bukowskiej pod dowództwem porucznika Francisz-

ka Szulca o zdobycie Łomnicy, Nowego Dworu i Nowej 
Wsi w okolicach Zbąszynia. Po podjęciu ofensywy przez 
Niemców w rejonie Wągrowca został skierowany pod Ry-

narzewo, gdzie uderzenie było najsilniejsze. Dzięki kontro-

fensywie powstańców niemiecka ofensywa załamała się. 
05.02.1919 r. wojska nieprzyjacielskie zostały odrzucone 
poza linie Noteci i Kanału Bydgoskiego. Po zakończeniu 
powstania pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego 
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do 02.03.1922 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.952 
z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Licznerski Leon, mieszkał w Bytyniu. W „Albumie Pamiąt-
kowym Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” widnieje pod 
nr ewidencyjnym 226/8. W czasie plebiscytu na Warmii 
i Mazurach, który odbył się 11.07.1920 r., pracował w cha-

rakterze zastępcy przewodniczącego komisji kontroli ple-

biscytowej na powiat ostródzki. W miejscowości Dąbrów-

no, leżącej w powiecie ostródzkim, odniósł ciężkie rany 
na skutek ataku niemieckich bojowników, zwolenników 
przynależności tych terenów do Niemiec. Był przewod-

niczącym oddziału szamotulskiego Związku Zawodowego 
Techników i Pracowników Umysłowych Przemysłu Spiry-

tusowego i Fermentacyjnego (Gorzelnia Bytyń).

Lubka Andrzej,  urodził się 10.11.1891 r. w Wierzchacze-

wie, w gminie Kaźmierz, syn Jakuba i Marianny, miesz-

kał w Kiączynie, pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim 

z bronią w ręku od 07.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Wal-
czył w 1 Kompanii Szamotulskiej II Batalionu Czarnkow-

skiego na froncie nadnoteckim, pod Gulczem, Roskiem 

i Wrzeszczyną, pod dowództwem porucznika Franciszka 
Przybylskiego. Po zakończeniu powstania pozostał w służ-

bie czynnej Wojska Polskiego do 11.01.1921 r. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Ludwiczak Jan, urodził się 20.05.1894 r. w Brzeźnie, syn 
Józefa i Marianny. Wstąpił 05.01.1919 r. jako ochotnik 
do Kompanii Opalenickiej i pod dowództwem Edmun-

da Klemczaka brał czynny udział w walkach o Zbąszyń 

i w miejscowościach: Dąbrówka, Czerwony-Dwór, Łomni-
ca, Nowa Wieś, gdzie 12.01.1919 r. został ranny i przewie-

ziony do szpitala nr 8 w Poznaniu. W lipcu 1919 r. wcielo-

no go do oddziału Żandarmerii Polowej, w której służył do 
listopada 1920 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 02.29-0.41 
z dnia 29.02.1960 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Ławniczak Feliks, urodził się 07.11.1901 r. w miejscowo-

ści Mechlin, w gminie Śrem, syn Józefa i Marii, mieszkał 
w Nowej Wsi (Kaźmierz). Brał czynny udział w Powstaniu 
Wielkopolskim z bronią w ręku od 01.01.1919 r. W służbie 
czynnej Wojska Polskiego do roku 1924. Walczył w Kom-

panii Wronieckiej pod Sierakowem i Międzychodem pod 
dowództwem Matuszewskiego i Szostaka. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.06-0.962 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Łubieński Bogusław,  urodził się 25.12.1893 r. w Kiączy-

nie, w gminie Kaźmierz, syn Wojciecha i Joanny, mieszkał 

w Kiączynie, zmarł 22.04.1941 r., pochowany na cmen-

tarzu wojennym w Stargardzie Szczecińskim. Był współ-
twórcą i członkiem Rady Żołnierzy, utworzonej w Kaźmie-

rzu 12.11.1918 r. a także jej pełnomocnikiem i doradcą 
komisarza obwodowego.  Wszedł też w skład Powiatowej 
Rady Ludowej i Żołnierskiej w Szamotułach, powołanej 
20.11.1918 r. Po wybuchu Powstania Wielkopolskiego 
umożliwiał ochotnikom z gminy Kaźmierz dotarcie do 
punktu zbiorczego w Szamotułach, dostarczając im wóz 
drabiniasty. 03.01.1919 r. zgłosił się jako ochotnik do od-

działów powstańczych w Szamotułach. Został wcielony 
do 2 Kompanii Szamotulskiej pod dowództwem porucz-

nika Czesława Huberta. Walczył na odcinku czarnkowsko 
– wieleńskim, pod Gulczem i Roskiem. Później przeniesio-

no Łubieńskiego do sztabu II Batalionu Czarnkowskiego 

w Lubaszu, gdzie pełnił funkcję adiutanta pod dowódz-

twem porucznika Kazimierza Zenktelera. Po powstaniu 
brał udział w wojnie polsko – rosyjskiej, trwającej w la-

tach 1919 – 1921. Został zwolniony ze służby czynnej Woj-
ska Polskiego w 1920 r. ze względu na zły stan zdrowia  
i podjął pracę w Departamencie Rolnym Ministerstwa by-

łej Dzielnicy Pruskiej. Pochodził z rodziny ziemiańskiej, był 
właścicielem Kiączyna, którym wzorowo administrował, 
co sprawiło, że jego majątek przyjeżdżali oglądać ludzie 
zajmujący się rolnictwem, w tym specjaliści z Wielkopol-
skiej Izby Rolniczej, a w 1932 r. ogólnopolska wycieczka 
rolników i leśników. Piastował stanowisko prezesa Kółka 
Rolniczego w Kaźmierzu, prezesa Kółka Rolniczego po-

wiatu Szamotuły, wiceprezesa Wojewódzkiego Towarzy-

stwa Kółek Rolniczych i wiceprezesa Związku Plantatorów 

Buraka Cukrowego Wielkopolski i Pomorza. Pełnił funk-

cje kierownicze w organizacjach tj.: Wielkopolska Izba 
Rolnicza, Związek Eksporterów Zboża, Międzynarodowy 
Europejski Związek Buraczany. Politycznie był związany 

z Narodową Demokracją i Obozem Wielkiej Polski. Później 
zbliżył się do kręgów rządowych. W lutym 1937 r. został 
członkiem koła parlamentarnego Obozu Zjednoczenia 

Narodowego, z którego wystąpił w kwietniu 1938 r. 
W 1935 r. został wybrany posłem IV kadencji Sejmu II 
Rzeczpospolitej z okręgu nr 95 z listy Bezpartyjnego Bloku 
Współpracy z Rządem. Zajmował się głównie sprawami 
rolnictwa, był wiceprezesem Koła Rolników, uczestniczył 
w pracach komisji zajmującej się rolnictwem, leśnictwem 
oraz w Komisji Spraw Zagranicznych. W końcu sierp-

nia 1939 r. zmobilizowany i skierowany na granicę Prus 
Wschodnich. Jako uczestnik kampanii wrześniowej przy-

łączył się do Samodzielnej Grupy Operacyjnej „Polesie” 
generała Franciszka Kleeberga. Został wzięty do niewoli 
przez Niemców. Trafił do obozu przejściowego w Rado-

miu, a następnie do Oflagu II C Woldenberg – niemiec-

kiego obozu jenieckiego w Woldenbergu, obecnie pol-
skim Dobiegniewie, przeznaczonego dla oficerów Wojska 
Polskiego, gdzie zmarł. Odznaczony Krzyżem i Medalem 
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Niepodległości. 
Łukaszewski Franciszek, urodził się 21.01.1898 r. w miej-
scowości Więckowice, w gminie Dopiewo, syn Andrzeja 

i Marianny, mieszkał w Kunowie, w gminie Duszniki, zmarł 
24.09.1968 r., pochowany na cmentarzu w Pleszewie, 
po ekshumacji w 2016 r. spoczywa na cmentarzu Miło-

stowo w Poznaniu. Po zawarciu związku małżeńskiego 

z Feliksą Pszczoła w 1929 r., zamieszkał w Radzynach. 
W latach 1930 - 1939 pełnił funkcję sołtysa wsi Radzyny, 
skąd w 1939 r. został wysiedlony przez Niemców. Po woj-
nie wrócił do Radzyn i sołtysował ich mieszkańcom przez 
kolejne 4 lata. 

Maćkowiak Józef, urodził się 03.02.1899 r. w miejscowo-

ści Sierpówko, w gminie Kaźmierz, syn Stanisława i Micha-

liny, mieszkał w Kiączynie. Brał udział w Powstaniu Wielko-

polskim z bronią w ręku od 08.01.1919 r. do 20.02.1919 r. 
walczył w składzie 1 Kompanii Szamotulskiej pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Przybylskiego o zdobycie 
Czarnkowa i miejscowości Gulcz, Rosko, Wrzeszczyna na 
odcinku nadnoteckim. Po zakończeniu powstania pozo-

stał w służbie czynnej Wojska Polskiego do 12.08.1921 r. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.28-0.977 z dnia 28.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Maćkowiak Marcin, urodził się 19.10.1897 r. w Krzesz-

kowicach, w gminie Szamotuły, mieszkał w Gorszewi-
cach, zmarł 20.07.1942 r. Odbył służbę wojskową w armii 
niemieckiej od 18.10.1916 r. do 25.11.1918 r. Uczestnik 
Powstania Wielkopolskiego i wojny polsko – rosyjskiej, 
w której brał udział od 24.01.1920 r. do 21.12.1920 r. Wal-
czył w bitwach pod Rawiczem, Wilnem, Grodnem, Modli-
nem. 21.03.1921 r. awansowany na stopień bombardiera, 
czyli starszego szeregowego artylerii. Pozostał w służbie 
czynnej Wojska Polskiego do 13.07.1921 r. W listopadzie 
1940 r. został wypędzony wraz z rodziną przez Niemców 
do wsi Rachanie w województwie lubelskim, gdzie zmarł.  
Odznaczony Krzyżem Walecznych. 

Malujdy Bolesław, urodził się  01.11.1898 r. w Kaźmierzu, 
syn Jana i Łucji, mieszkał w Nowej Wsi, zmarł 23.03.1991 r., 
pochowany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu, 
w 2006 r. ekshumowany i pochowany na ul. Nowina 

w Poznaniu. W czasie I wojny światowej został wcielo-

ny do wojska niemieckiego, walczył na froncie francu-

sko – niemieckim. Ranny w głowę i prawą nogę, trafił 
do szpitala wojskowego. 17.01.1919 r. wrócił do Kaźmie-

rza. 21.01.1919 r. zgłosił się do Franciszka Przybylskiego 

w Szamotułach, wraz z kolegami z Kaźmierza i Nowej 
Wsi, gotowy przystąpić do Powstania Wielkopolskiego. 
Ochotnicy otrzymali zadanie gromadzenia broni w miej-
scowościach: Szczepankowo, Obrzycko, Słopanowo, Rud-

ki i Ostroróg. Zarekwirowali Niemcom karabiny, amunicję 

i granaty ręczne. Z 1 Kompanii Szamotulskiej przydzielony 
do 1 Pułku Artylerii Polowej, stacjonującego na Sołaczu 

w Poznaniu, w którym rozpoczął służbę 08.02.1919 r. 
Walczył na odcinku Wolsztyn – Zbąszyń. Po zakończeniu 
powstania pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego 
do 18.07.1921 r. W okresie międzywojennym pracował 
we Francji. Po powrocie do Kaźmierza poszedł w ślady 
ojca i został stelmachem, czyli kołodziejem – wyrabiał 
i naprawiał drewniane koła oraz inne części do wozów, 
powozów, bryczek, prowadząc warsztat tuż obok kaźmier-
skiego rynku. 24.02.1972 r. mianowany na stopień woj-
skowy podporucznika. Był najdłużej żyjącym powstańcem 
wielkopolskim w gminie Kaźmierz.19.02.1983 r. w trakcie 

uroczystości w Szkole Podstawowej w Kaźmierzu prze-

kazał do Izby Pamięci Narodowej sztandar Związku We-

teranów Powstań Narodowych Rzeczypospolitej Polskiej 
1914 – 1919 Koło Kaźmierz, który w 1936 r. ufundowa-

ło kaźmierskie społeczeństwo. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym. Ponadto uhonorowany: 
Odznaką Pamiątkową Wojsk Wielkopolskich, Odznaką 
Pamiątkową Frontu Litewsko – Białoruskiego, Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

Malujdy Stanisław, urodził się 28.10.1891 r. w Kaźmie-

rzu, syn Jana i Łucji. Wstąpił jako ochotnik do oddziału 
powstańczego. 01.05.1945 r. przyjechał do Międzyrzecza, 
gdzie został zawiadowcą stacji kolejowej, którą uruchomił. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 05.26-0.673 z dnia 26.05.1972 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Mańczak Franciszek, urodził się 30.11.1882 r. w Sier-
pówku, syn Michała i Marianny, mieszkał w Sierpówku, 
zmarł w 1972 r., pochowany na cmentarzu komunalnym 
Junikowo w Poznaniu.Brał czynny udział z bronią w Po-

wstaniu Wielkopolskim od 27.12.1918 r. do 18.02.1919 r. 
w walkach ulicznych w Poznaniu przy zdobywaniu Dworca 
Głównego pod dowództwem Kazimierza Kosmowskiego. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.960 z dnia 06.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Mikołajczak Stanisław, urodził się 02.11.1900 r. w Kaźmie-

rzu, syn Kazimierza i Magdaleny, mieszkał w Dolnym Polu, 
zmarł 11.10.1970 r., pochowany na cmentarzu parafial-
nym w Kaźmierzu. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim 
z bronią w ręku od 07.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Walczył 
w składzie 1 Kompanii Szamotulskiej pod dowództwem 
porucznika Franciszka Przybylskiego o zdobycie Czarn-

kowa, a następnie pod Gulczem, Roskiem, Wrzeszczyną 

i pod Miałami. Po zakończeniu powstania pozostał w służ-

bie czynnej Wojska Polskiego do 09.07.1921 r. Uczestni-
czył w przejęciu Pomorza. W „Albumie Pamiątkowym 
Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wydanym w 1938 r. 
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w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 293/10. Był 
rolnikiem. W czasie II wojny światowej pracował w kaź-

mierskim młynie, który zajął Niemiec Lust. W listopadzie 
1941 r. został przesiedlony z ciężarną żoną i czwórką dzieci 
z Dolnego Pola do Kaźmierza do domu, składającego się 
z kuchni i dwóch pokoi, w której mieszkała już ich sied-

mioosobowa rodzina. Gospodarstwo Mikołajczaków zaję-

li okupanci Lustowie. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-
0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym. Ponadto uhonorowany: orderem 
Virtuti Militari, Krzyżem Walecznych, Krzyżem Grunwaldu.

Mucha Józef,  urodził się 30.01.1900 r. w Podrzewiu, 
w gminie Duszniki, syn Wojciecha i Franciszki, mieszkał 
w Gaju Wielkim. Brał udział w Powstaniu Wielkopol-
skim z bronią w ręku od 15.01.1919 r. do 20.02.1919 r. 
Od 15.01.1919 r. walczył w składzie Kompanii Opalenickiej 
pod dowództwem kapitana Vogla o zdobycie Babimostu 

i Bolewic. 12.02.1919 r. Niemcy ruszyli do szturmu, który 
został poprzedzony silnym ogniem artyleryjskim. Wskutek 
silnego naporu wroga 8 Kompania Opalenicka była zmu-

szona opuścić miasto Babimost, wycofując się z dużymi 
stratami. Ogólny wynik walk, mimo utraty Babimostu 

i Kargowy, był dla Polaków korzystny, gdyż przeciwnika 
zatrzymano, uniemożliwiając mu realizację ofensywy. 
Po zakończeniu powstania pozostał w służbie czynnej 
Wojska Polskiego do 07.07.1921 r. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Musiał Józef, syn wojciecha, urodził się 12.03.1896 r., star-
szy szeregowy, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 7.01.1942 r. 
Wymieniony w księdze adresowej z 1929 r. Prowadził za-

jazd z restauracją oraz sklep rzeźnicki na rynku w Kaźmie-

rzu.

Musiał Michał, urodził się 23.09.1897 r. w Chlewiskach, 
syn Wojciecha i Marianny, zmarł 04.11.1976 r., pochowa-

ny na cmentarzu parafialnym w Szamotułach. Brał czynny 
udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku jako 
ochotnik od 27.12.1918 r. w walkach w Poznaniu, a póź-

niej pod dowództwem porucznika Matuszewskiego pod 
Szamotułami i Czarnkowem. Po zakończeniu działań po-

wstańczych pozostał w Wojsku Polskim do 1921 r. Uchwa-

łą Rady Państwa nr: 12.22-0.2001 z dnia 22.12.1969 r. od-

znaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Napierała Józef, urodził się 12.02.1865 r. w Kaźmierzu, 
mieszkał w Kaźmierzu. Członek Rady Robotniczo – Żoł-
nierskiej w Kaźmierzu oraz Powiatowej Rady Ludowej 
w Szamotułach. Był rolnikiem i sołtysem Kaźmierza. Od-

znaczony Krzyżem Zasługi. W „Albumie Pamiątkowym 

Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wydanym w 1938 r. 

w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 296/10.

Nowaczyk Franciszek, urodził się 08.10.1897 r. w miej-
scowości Ruks – Młyn, w gminie Oborniki, syn Francisz-

ka i Cecylii, mieszkał w Nowej Wsi, zmarł 13.08.1972 r., 
pochowany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. Brał 
udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od 
10.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Walczył w szeregach Kom-

panii Obornickiej pod dowództwem sierżanta Brzóski, 
pod Czarnkowem, Romanowem Dolnym, Mirosławiem, 
Jabłonowem na odcinku nadnoteckim. Kompania Obor-
nicka weszła w skład II Batalionu Czarnkowskiego pod do-

wództwem kapitana Meisnera. Po zakończeniu powstania 
pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego – w  63 To-

ruńskim Pułku Piechoty (16 Pomorska Dywizja Piechoty) 
do 20.04.1921 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.17-0.1047 
z dnia 17.12.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Nowaczyk Ludwik, urodził się 16.07.1894 r. w miejsco-

wości Stare, w gminie Kaźmierz, syn Jakuba i Marii. Jako 
powstaniec brał udział przy rozbrajaniu niemieckich żoł-
nierzy przy zdobywaniu koszar w Krotoszynie w nocy 

z 31.12.1918 r. na 01.01.1919 r. Następnie uczestniczył 
przy oswobadzaniu miasta Krotoszyna i na froncie w oko-

licy Zdun i Kochale oraz Ostrzeszowa i Kępna. Był człon-

kiem specjalnego patrolu wypadowego na froncie w oko-

licy wsi Kochale w powiecie krotoszyńskim, który w nocy 

z 30 na 31.01.1919 r., w krótkiej walce wręcz, wziął do nie-

woli 14 żołnierzy Grenzschutzu, w tym podoficera z całym 
uzbrojeniem, nie ponosząc przy tym strat. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.06-0.954 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Nowakowski Franciszek, urodził się 01.10.1890 r. w Kią-

czynie, w gminie Kaźmierz, syn Walentego i Emilii, miesz-

kał w Kiączynie. Wstąpił ochotniczo 27.12.1918 r. do two-

rzących się oddziałów powstańczych w powiecie Poznań 
Zachód (oddział porucznika Kopy w Dopiewie), z którym 
brał udział w zdobywaniu lotniska Ławica oraz w dzia-

łaniach na odcinku Wolsztyn i Zbąszyń do 20-02-1919. 
Po zakończeniu Powstania pozostał w służbie czynnej 
w 1 Rezerwowym Pułku Strzelców Wielkopolskich 

(10 Pułk Strzelców Wielkopolskich - 68 Pułk Piechoty), 
aż do wybuchu II wojny światowej, w której brał udział 
w stopniu starszego sierżanta. Uchwałą Rady Państwa nr: 
03.11-0.69 z dnia 11.03.1958 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym.

Nowicki Antoni, urodził się 30.12.1883 r. w Chlewiskach, 
syn Jakuba i Anny, zmarł w 1969 r., pochowany na cmen-

tarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu. 02.01.1919 r.  
wstąpił do tworzących się oddziałów powstańczych w Sza-
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motułach. Został wcielony do 1 Kompanii Szamotulskiej, 
z którą wyruszył na front na odcinku nadnoteckim. Brał 
udział w walkach o zdobycie miasta Czarnkowa, następnie 
w oswobodzeniu miejscowości Gulcz, Rosko i Wrzeszczy-

na pod dowództwem porucznika Franciszka Przybylskie-

go. W połowie lutego 1919 r. został przydzielony do szta-

bu II Batalionu Czarnkowskiego w Lubaszu, skąd 14 marca 
tego roku został bezterminowo urlopowany. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.18-0.746 z dnia 18.12.1968 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Oses Andrzej, urodził się 28.10.1897 r. w Kaźmierzu, syn 
Józefa i Józefy, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł  31.12.1990 r., 
pochowany na cmentarzu komunalnym nr 1 Miłosto-

wo w Poznaniu. Wstąpił jako ochotnik 03.01.1919 r. do 
tworzącej się Kompanii Szamotulskiej i walczył z bronią 
w ręku pod dowództwem Bogusława Łubieńskiego pod 
Czarnkowem i Chodzieżą. 10.01.1919 r. został przydzielo-

ny do 6 Batalionu 14 Pułku Artylerii Lekkiej. Brał udział 
w walkach pod dowództwem porucznika Jasińskiego nad 
Notecią i pod Szubinem. Po zakończeniu powstania pozo-

stał w służbie czynnej Wojska Polskiego do 15.07.1921 r. 
Po zwolnieniu z wojska podjął pracę w Polskich Kolejach 
Państwowych. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.28-0.976 

z dnia 28.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Oses Leon, urodził się 10.04.1900 r. w Kaźmierzu, syn Jó-

zefa i Józefy, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 17.06.1958 r., 
pochowany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. 
Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku 
od 06.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Walczył w 1 Kompanii 
Szamotulskiej pod dowództwem porucznika Franciszka 
Przybylskiego o zdobycie Czarnkowa a następnie miej-
scowości: Gulcz, Rosko i Wrzeszczyny na odcinku nad-

noteckim. W 1920 r. został skierowany na wojnę polsko 
– rosyjską. Pozostał w służbie czynnej Wojska Polskiego 
do 20.08.1921 r. W sierpniu 1939 r. zmobilizowany, brał 
udział w kampanii wrześniowej, dostał się do niewoli nie-

mieckiej podczas obrony Warszawy. Przebywał w stalagu, 
czyli obozie dla jeńców wojennych w Ostrzeszowie, a po 
jego likwidacji w czerwcu 1940 r., przewieziony na teren 
III Rzeszy Niemieckiej do pracy przymusowej. Na skutek 
donosu jednego z kolegów w 1944 r. został aresztowany 
przez gestapo w Lörrach, jako osoba politycznie podejrza-

na. Podczas przesłuchań był dotkliwie bity, stracił lewe 
oko. Karnie przeniesiony do pracy w Müllheim, bez prawa 
do korzystania z przydziału odzieży i butów. W latach 1951 
– 1953 więziony przez Urząd Bezpieczeństwa Publicznego 
we Wrocławiu. Po rozprawie sądowej wyszedł na wol-
ność, po podpisaniu zobowiązania, że nie będzie się do-

magał odszkodowania za bezpodstawne przetrzymywanie 
w więzieniu i bicie przez funkcjonariuszy UB. Uchwa-

łą Rady Państwa nr: 12.06-0.952 z dnia 06.12.1957 r.  
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Owsianny Franciszek, urodził się 04.10.1900 r. w Chlewi-
skach, w gminie Kaźmierz, syn Michała i Józefy, mieszkał 
w Dolnym Polu, zmarł 05.11.1973 r., pochowany na cmen-

tarzu parafialnym w Kaźmierzu. Brał udział w Powsta-

niu Wielkopolskim z bronią w ręku od 27.12.1918 r. do 
20.12.1919 r. 10.01.1919 r. walczył w składzie 2 Kompanii 
Szamotulskiej pod dowództwem plutonowego Wawrzy-

na Rembacza o zdobycie Wronek a następnie Czarnkowa. 
W marcu 1919 r. wcielony do 2 Pułku Piechoty i przenie-

siony do I Batalionu Saperów Wielkopolskich – jednostki, 
która w 1920 r. przemianowana została na XV Batalion 
Saperów. Saperzy byli angażowani do akcji bojowych 

tj. sparaliżowanie działalności niemieckich pociągów pan-

cernych poprzez zniszczenie lub zdobycie pociągu, nisz-

czenie torów kolejowych w miejscach strategicznych oraz 
wysadzanie mostów. Po zakończeniu powstania pozo-

stał w służbie czynnej Wojska Polskiego do 16.11.1922 r. 
W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachodnich 
R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr ewi-
dencyjnym 270/9. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.28-0.977 
z dnia 28.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Owsiński Józef, urodził się 01.02.1899 r. w Chlewiskach, 
syn Michała i Józefy, pochowany na cmentarzu komunal-
nym Junikowo w Poznaniu.  Po powrocie z frontu zachod-

niego jako żołnierz byłej armii niemieckiej ochotniczo 
wstąpił do oddziału powstańczego 1 Kompanii Szamo-

tulskiej pod dowództwem porucznika Franciszka Przybyl-
skiego. Następnie w składzie 2 Kompanii Szamotulskiej 
pod dowództwem kapitana Leona Napierały brał czynny 
udział z bronią w ręku od 06.01.1919 r. w walkach na od-

cinku nadnoteckim. 08.02.1919 r. przeszedł do tworzące-

go się Pułku Artylerii Ciężkiej w Poznaniu na Sołaczu i, jako 
przynależny do 4 Baterii, brał aktywny udział we wszelkich 
akcjach bojowych tej formacji. Zwolniony z Wojska Pol-
skiego w sierpniu 1922 r., pracował jako robotnik w Miej-
skim Przedsiębiorstwie Oczyszczania Ulic. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.28-0.975 z dnia 28.12.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Paczkowski Marcin, urodził się 11.10.1898 r. w Bytyniu, 
syn Jana i Anny, mieszkał w Bytyniu. Wstąpił jako ochot-
nik w szeregi Powstańców Wielkopolskich i brał czynny 
udział z bronią w ręku w rejonach Międzychodu pod do-

wództwem porucznika Solhofa. Następnie został wcielony 
do I Pułku Artylerii w Poznaniu, skąd został wysłany na 
front zachodni pod Krotoszyn i Zduny. Dalszą służbę pełnił 
w 15 Pułku aż do zwolnienia z Wojska Polskiego w czerw-

cu 1923 r. W czasie okupacji był wywieziony do General-
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nej Guberni i przez ten czas przebywał w Częstochowie. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.956 z dnia 06.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Piasecki Józef, urodził się 26.01.1895 r. w Kaźmierzu, 
syn Andrzeja i Józefy, zmarł 21.02.1976 r., pochowany na 
cmentarzu parafialnym w Szamotułach. Brał udział w Po-

wstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku w od 30.12.1918 r. 
do 15.01.1919 r. W okresie tym walczył w składzie Kom-

panii Szamotulskiej pod dowództwem kapitana Huberta, 
w okolicy Czarnkowa, Gulcza, Wrzeszczyny. Po zakończe-

niu powstania pozostał w służbie czynnej Wojska Polskie-

go do 20.03.1921 r., w 65 Pułku Piechoty. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.06-0.952 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Piechocki Michał, urodził się 17.11.1899 r. w Radzynach, 
syn Stanisława i Marii. W grudniu 1918 r. przystąpił ochot-
niczo do Powstania Wielkopolskiego. Brał udział w zdo-

bywaniu gmachu Dyrekcji Policji w Poznaniu oraz koszar 
strzelców królewskich przy ul. Grunwaldzkiej. Następnie 
przydzielony do drugiego szwadronu 1 Poznańskiego 
Pułku Strzelców Konnych. Walczył pod Szubinem i Ryna-

rzewem pod dowództwem Ciążyńskiego i Kamińskiego. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 07.30-0.950 z dnia 30.07.1964 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Poprawski Feliks, urodził się 07.05.1903 r., mieszkał 
w Gorszewicach, zmarł 18.08.1980 r., pochowany na 
cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu.

Przybylak Wojciech, urodził się 02.04.1892 r. w Jansie-

wicach w powiecie sieradzkim, syn Tomasza i Antoniny, 
mieszkał w Radzynach, zmarł 06.01.1951 r., pochowany 
na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. 16.12.1918 r. 
wstąpił jako ochotnik do Straży Ludowej w Kaźmierzu. 
Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku 
do 31.03.1919 r. Walczył w szeregach 1 Kompanii Sza-

motulskiej pod dowództwem Franciszka Przybylskiego 
pod Czarnkowem, Roskiem, Wrzeszczyną. W „Albumie 
Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wyda-

nym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 
268/9. Był fotografem. 

Przybylski Franciszek, urodził się 22.10.1889 r. w Kaź-

mierzu, syn Jana i Józefy, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 
w 09.02.1979 r., pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. Odebrał wykształcenie wojskowe – dwa 
lata uczył się w niemieckiej Przygotowawczej Szkole 
Podoficerskiej w Poczdamie. Jako zawodowy podoficer 

w stopniu sierżanta dostał przydział do 29 Pułku Piecho-

ty w Trewirze, w którym walczył na froncie zachodnim 

I wojny światowej. 22.08.1914 r. został ranny w nogę. Po 

krótkim leczeniu z powrotem trafił na front w składzie 

227 Rezerwowego Pułku Piechoty. 15.04.1915 r. odniósł 
ranę w bitwie pod Ypres w Belgii, leczył się w belgij-
skim szpitalu Staden, po czym wrócił do swojej formacji. 
Na początku listopada 1918 r. otrzymał 14 dni urlopu. 
Przyjechał do Kaźmierza i od razu włączył się w dzia-

łania niepodległościowe – przygotowanie przyszłego 

powstania, w którym zamierzał wykorzystać zdobyte 

u zaborcy umiejętności i doświadczenie. 12.11.1918 r. 
został wybrany pełnomocnikiem Rady Robotników i Żoł-
nierzy w Komisariacie Obwodowym w Kaźmierzu. Po 
wybuchu Powstania Wielkopolskiego zgłosił się wraz 

z grupą kolegów w punkcie werbunkowym w Szamotu-

łach. Dostali zadanie zdobycia broni, które pomyślnie wy-

konali – 29.12.1918 r. rozbroili Niemców mieszkających 

w Grzebienisku. 30.12.1918 r. Franciszek Przybylski, z po-

lecenia władz powstańczych, rozpoczął otwarty werbu-

nek ochotników na terenie Kaźmierza i okolic. Brał udział 
w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od 

02.01.1919 r. do 20.02.1919 r. jako dowódca 1 Kompanii 
Szamotulskiej II Batalionu Czarnkowskiego na odcinku 
nadnoteckim. Pod jego dowództwem 1 Kompania wyru-

szyła na odsiecz powstańcom w Czarnkowie, a po opano-

waniu tego miasta, z powodzeniem walczyła o zdobycie 
i utrzymanie miejscowości tj.: Ciszkowo, Gulcz, Rosko, 
Wieleń, a szczególnie ciężki bój stoczyła o Wrzeszczynę. 
04.02.1919 r. Przybylski przeprowadził brawurowy kon-

tratak, wypierając nieprzyjaciela z Wrzeszczyny, przy czym 
zdobyto na Niemcach 11 cekaemów, amunicję, 2 kuchnie 
polowe i 21 jeńców. Dzięki zwycięstwu pod Wrzeszczyną 
ofensywa niemiecka na odcinku Rosko została zatrzyma-

na. 14.02.1919 r. 1 Kompania brała czynny udział w zwy-

cięskich walkach o Mirosław i Romanowo, gdzie uderzyły 
główne siły niemieckie. Przybylski dowodził 1 Kompanią 
Szamotulską aż do jej wcielenia do nowo tworzonego 
63 Toruńskiego Pułku Piechoty (16 Pomorska Dywizja 
Piechoty). W szeregach tej formacji walczył w wojnie 
polsko – rosyjskiej w 1920 r., w czasie której został ran-

ny.  11.07.1921 r. odszedł z wojska w stopniu porucznika. 
W latach 1921 – 1935 pracował jako komendant komisa-

riatu Straży Granicznej. W 1935 r., po przejściu na emery-

turę, wrócił z rodziną do Kaźmierza. Był prezesem Związku 
Weteranów Powstań Narodowych R.P. 1914 – 1919 Koło 
Kaźmierz. 03.12.1939 r. wysiedlony wraz z rodziną przez 
Niemców. Przybylscy najpierw byli przetrzymywani 8 dni 
w więzieniu we Wronkach, a stamtąd wywiezieni do Ję-

drzejowa koło Kielc. Po wojnie wrócił do Kaźmierza, reak-

tywował kaźmierski Związek Powstańców Wielkopolskich 
1918 – 1919, a po jego reorganizacji został prezesem kaź-

mierskiego Związku Bojowników o Wolność i Demokrację 
(ZBoWiD). W 1971 r. w Szkole Podstawowej w Kaźmierzu 
współorganizował Izbę Pamięci Narodowej. W 1978 r. 
został mianowany na stopień kapitana. Uchwałą Rady 
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Państwa nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczo-

ny Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym. Uhonorowany: 
Krzyżem Walecznych, Odznaką Pamiątkową Wojsk Wiel-
kopolskich, Krzyżem Niepodległości, Srebrnym Krzyżem, 
Medalem Zwycięstwa i Wolności 1945, Krzyżem Kawa-

lerskim Orderu Odrodzenia Polski, Medalem za Warsza-

wę 1939 – 1945, Krzyżem Oficerskim Orderu Odrodzenia 
Polski. Uroczysty pogrzeb Franciszka Przybylskiego odbył 
się 12.02.1979 r. na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu. 
Zmarłego żegnała rodzina, przyjaciele, żyjący powstańcy 
wielkopolscy, członkowie Zarządu Wojewódzkiego Związ-

ku Bojowników o Wolność i Demokrację w Poznaniu oraz 
specjalnie przybyłe poczty sztandarowe sąsiednich kół. 
Słowa pożegnania wygłosił major rezerwy Franciszek 

Jaskuła.

Przybylski Stanisław, urodził się 22.04.1895 r. w Tarnowie 
Podgórnym, syn Tomasza i Katarzyny, mieszkał w Tarno-

wie Podgórnym, zmarł w 1972 r., pochowany na cmen-

tarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu. Brał udział 
w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od  
28.12.1918 r. do 20.02.1919 r. Walczył pod dowództwem 
podpułkownika Andrzeja Kopy o zdobycie Wolsztyna, 
następnie pod Zbąszyniem, Margoninem i Rynarzewem. 
W walkach pod Rynarzewem unieszkodliwił kilka nieprzy-

jacielskich gniazd karabinu maszynowego, za co został 
w drodze wyjątku mianowany z kaprala na sierżanta. Po 
zakończeniu powstania pozostał w służbie czynnej Woj-
ska Polskiego do 18.09.1939 r., kiedy podczas obrony 
Warszawy, dostał się z całym 21 Pułkiem Piechoty do nie-

woli niemieckiej. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.951 

z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym, umieszczony w wykazie Powstańców przez 
F. Jaskułę.

Przybylski Tomasz, urodził się 15.12.1870 r. w Tarnowie 
Podgórnym, syn Marcina i Franciszki, mieszkał w Tarnowie 
Podgórnym. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim z bro-

nią w ręku do 15.03.1919 r.  Wstąpił ochotniczo do Straży 
Ludowej w Dopiewie 21.12.1918 r. i brał udział w rozbra-

janiu Niemców w Tarnowie Podgórnym pod dowództwem 
podpułkownika Andrzeja Kopy. 15.03.1919 r. został zde-

mobilizowany. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.955 

z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym, umieszczony w wykazie Powstańców przez 
F. Jaskułę.

Przybysz Michał, urodził się 11.09.1890 r. w Kiączynie, syn 
Józefa i Marii. Brał czynny udział w Powstaniu Wielkopol-
skim z bronią w ręku od 10.01.1919 r. do 20.02.1919 r. 
Walczył z Niemcami pod miejscowościami tj.: Kcynia, 
Szubin, Rynarzewo, Turej. Jego dowódcami byli: kapitan 
Tomaszewski, Rogalski i Barcz. Po skończonym powsta-

niu przydzielony do 4 Pułku Strzelców Wielkopolskich. 
Pełnił służbę jako oficer zawodowy do 1932 r. w stopniu 
kapitana. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.960 z dnia 
06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Po-

wstańczym.

Radlicki Józef, urodził się 21.02.1897 r., mieszkał w Kią-

czynie, zmarł 20.11.1943 r., pochowany na cmentarzu pa-

rafialnym w Kaźmierzu.

Ratajczak Franciszek, urodził się 30.10.1898 r. w Piersku, 
syn Stanisława i Marii, zmarł w 1973 r., pochowany na 
cmentarzu Junikowo w Poznaniu.  Wstąpił jako ochotnik 
do oddziału powstańczego w Szamotułach 12.01.1919 r. 
i walczył z bronią w ręku pod dowództwem porucznika 
Franciszka Przybylskiego w rejonie Wielenia i Czarnkowa 
do 18.02.1919 r. Dnia 01.03.1919 r. został przydzielony 
do 1 Pułku Strzelców Wielkopolskich. Zwolniony z Wojska 
Polskiego 30.11.1921 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 11.04-
0.899 z dnia 04.11.1958 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym.

Sałata Franciszek, urodził się 24.11.1895 r. w miejscowo-

ści Wierzeja, w gminie Duszniki, syn Michała i Wiktorii, 
mieszkał w Witkowicach, zmarł w 1971 r., pochowany na 
cmentarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu. Brał udział 
w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od  
13.01.1919 r. Walczył w składzie 1 Kompanii Szamotulskiej 
pod dowództwem porucznika Franciszka Przybylskiego 

o zdobycie miejscowości Gulcz, Rosko, Wrzeszczyna i Mia-

ły na odcinku nadnoteckim. Następnie został wcielony 
do Pomorskiego Pułku Artylerii Ciężkiej i w jednostce tej 
pełnił służbę do roku 1920. Uchwałą Rady Państwa 06.14-
0.218 z dnia 14.06.1965 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym.

Sierecki Szczepan, urodził się 08.12.1885 r. w Sokolni-
kach Małych, w gminie Kaźmierz, syn Michała i Franciszki.  
W grudniu 1918 r. wstąpił w szeregi powstańców wielko-

polskich.  Do 15.05.1919 r. brał czynny udział w walkach 
przeciwko Niemcom na odcinku Wieleń –  Czarnków. Od 
1919 r. aż do emerytury pracował w Polskich Kolejach 
Państwowych. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.31-0.1064 
z dnia 31.12.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Skręty Józef, urodził się 07.03.1900 r. w Bytyniu, syn Bar-
tłomieja i Julianny, zmarł 1995 r., pochowany na cmenta-

rzu Junikowo w Poznaniu.  Po powrocie z armii niemiec-

kiej wstąpił 22.12.1918 r. jako ochotnik do Straży Ludowej 
w Bytyniu i brał czynny udział w rozbrajaniu Niemców na 
terenie Bytynia i powiatu szamotulskiego pod dowódz-

twem sierżanta Marcina Świątkowskiego. Po zakończeniu 
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działań powstańczych przeszedł 21.03.1919 r. do 3 Pułku 
Strzelców Wielkopolskich (przemianowanego w roku 1920 
na 57 Pułk Piechoty) w Biedrusku i pełnił służbę czynną 
do roku 1922. Pozostał w Wojsku Polskim jako zawodo-

wy podoficer, pełniąc różne funkcje w stopniu sierżanta. 
W czasie wybuchu II wojny światowej walczył od Poznania 
aż do Biłgoraju, gdzie w dniu 27.12.1939 r. dostał się do 
niewoli niemieckiej i trafił do Stalagu nr IX B w Falling-

bostel, gdzie był więziony do listopada 1945 r. Po wojnie 
podjął pracę w firmie Goplana jako pracownik fizyczny. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 02.21-0.216 z dnia 21.02.1976 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Słaby Stanisław, urodził się w 1900 r., mieszkał w Kaźmie-

rzu.

Smoczyński Andrzej, urodził się 19.11.1890 r. w Brzeź-

nie, w gminie Kaźmierz, syn Marcina i Marii, mieszkał 
w Brzeźnie. 18.12.1918 r. wstąpił ochotniczo do Straży Lu-

dowej w Szamotułach, uczestniczył w rozbrajaniu Niem-

ców. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią 

w ręku od 07.01.1919 r. do 08.02.1919 r., kiedy to został 
urlopowany. Walczył w Kompanii Czarnkowskiej. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.06-0.955 z dnia 06.12.1957 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Sós Franciszek, urodził się 07.09.1903 r. w Bytyniu, syn 
Andrzeja i Jadwigi, mieszkał w Bytyniu. Brał czynny udział 
w Powstaniu Wielkopolskim od stycznia do lutego 1919 
roku. Walczył z bronią w ręku w okolicach Kamionnej 
i Kąkolewa. Po zakończeniu działań zbrojnych pozostał 
w służbie Wojska Polskiego do 1922 r., odbywając ją 

w 9 Pułku Piechoty. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-
0.958 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym.

Spychała Antoni, urodził się 30.05.1896 r., mieszkał 
w Kaźmierzu, zmarł w obozie koncentracyjnym najpraw-

dopodobniej w Dachau.

Starosta Józef, urodził się 05.11.1900 r., mieszkał w Kaź-

mierzu. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią 
w ręku od 07.01.1919 r. Walczył w składzie 1 Kompanii 
Szamotulskiej pod dowództwem porucznika Franciszka 
Przybylskiego o zdobywanie miejscowości Gulcz, Rosko, 
Wrzeszczyna, Miały na odcinku nadnoteckim. Pełnił funk-

cję przewodniczącego Komisji Rewizyjnej Związku Wete-

ranów Powstań Narodowych R.P. 1914 – 1919 Koło Kaź-

mierz. Był robotnikiem.

Stefaniak Franciszek, urodził się 20.03.1896 r. w Kiączy-

nie, syn Antoniego i Anny, zmarł w 1963 r., pochowany na 
cmentarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu. Wstąpił 

jako ochotnik 10.11.1918 r. do tworzącego się oddziału ka-

liskiego pod dowództwem porucznika Riksza. 29.12.1918 r. 
walczył z bronią w ręku w zdobywaniu Skalmierzyc, został 
ranny i przewieziony do szpitala w Kaliszu. Po wylecze-

niu przydzielono go do 3 Pułku Piechoty Wojsk Polskich. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 01.09-0.2 z dnia 09.01.1960 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Stefaniak Piotr, urodził się 09.06.1899 r. w Kiączynie, syn 
Antoniego i Anny, mieszkał w Kiączynie, zmarł w 1987 r., 
pochowany na Cmentarzu Wojskowym na Powązkach 
w Warszawie. Brał aktywny udział w Powstaniu Wielko-

polskim z bronią na odcinku Babimost – Nowa Wieś pod 
dowództwem porucznika Tomiaka. 30.01.1919 r. w akcji 
bojowej dostał się do niewoli niemieckiej – Grenzschutz, 
w której przebywał do 05.08.1919 r. w obozie jenieckim 

w Żaganiu. W roku 1939 został zdemobilizowany. Uczestni-
czył w walkach z Niemcami pod Lwowem. Po klęsce wojny 
obronnej przedostał się do Francji i tam kontynuował wal-
kę przeciwko Niemcom od 09.03.1940 r. do 09.05.1945 r. 
Zwolniony z Armii Polskiej we Francji 01.01.1946 r. Powró-

cił do kraju. Posiadał stopień wojskowy podporucznika. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 07.30-0.954 z dnia 30.07.1964 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Stefański Jakub, urodził się 19.07.1880 r. w Kokoszczynie, 
w gminie Tarnowo Podgórne, syn Łukasza i Magdaleny, 
mieszkał w Kiączynie. Brał udział w Powstaniu Wielkopol-
skim z bronią w ręku od 07.01.1919 r. do 05.02.1919 r. 
Walczył w składzie 1 Kompanii Szamotulskiej pod dowódz-

twem porucznika Franciszka Przybylskiego o zdobywanie 
miejscowości Gulcz, Rosko, Wrzeszczyna na odcinku nad-

noteckim. Dnia 05.02.1919 r. został zdemobilizowany. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 12.06-0.952 z dnia 06.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Stróżyk Antoni, urodził się 15.01.1899 r. w Witkowicach, 
syn Stanisława i Anastazji, mieszkał w Witkowicach, zmarł 
w 27.10.1970 r., pochowany na cmentarzu parafialnym 
w Kaźmierzu. 11.04.1918 r. został powołany do czynnej 
służby wojskowej w armii niemieckiej – trafił do pułku 

w Görlitz, czyli polskim Zgorzelcu. Ranny w jednym ze 
starć I wojny światowej, był leczony w szpitalu najprawdo-

podobniej w Bojnowicach, w którym zachorował na katar 
płuc i skąd w grudniu 1918 r. przeniesiono go do szpitala 
w Szamotułach. 22.12.1918 r. zabrał swoje rzeczy z szpi-
talnego depozytu, czyli mundur, pas, ładownicę i karabin, 
i pojechał do Poznania, gdzie trafił do jednej z Kompanii 
Służby Straży i Bezpieczeństwa, które uformowali Polacy 
po przejęciu więziennego odwachu, czyli składnicy broni, 
wyposażenia i przyborów sanitarnych, na ulicy Młyńskiej 
jeszcze w listopadzie 1918 r. Brał udział w Powstaniu Wiel-
kopolskim z bronią w ręku od 27.12.1918 r. do 20.02.1919 r. 
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Początkowo walczył o zdobycie Poznania w składzie 

II Kompanii Służby Straży i Bezpieczeństwa, dowodzonej 
przez podporucznika Edmunda Krausego, w 3 plutonie 
pod dowództwem sierżanta Franciszka Ratajczaka, pole-

głego 27.12.1918 r., a potem w oddziałach Armii Wielko-

polskiej. 24.01.1919 r. w szeregach 1 Kompanii I Batalionu 
Poznańskiego pod dowództwem porucznika Kasprzaka 
brał udział w walkach o zdobycie Jaromierza, Babimostu 

i Kopanicy na froncie zachodnim. Następnie został prze-

niesiony do 1 Kompanii Ciężkich Karabinów Maszynowych 
7 Pułku Strzelców Wielkopolskich, a stamtąd do Batalionu 
Zapasowego, z którymi walczył o Inowrocław i Gniezno. 
W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachod-

nich R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr 
ewidencyjnym 233/8. Po zakończeniu powstania pozostał 
w służbie czynnej Wojska Polskiego do 17.01.1921 r. 
Uczestniczył w wojnie polsko – rosyjskiej, jako żołnierz 
Kompanii Szturmowej 66 Kaszubskiego Pułku Piechoty, 
trafił też do utworzonej 15.08.1920 r. Centralnej Szkoły 
Jazdy w Grudziądzu, czyli centrum szkolenia kawalerii. Po 
powrocie z frontu do domu prowadził gospodarstwo rolne 
i pracował jako felczer. Do wybuchu II wojny światowej był 
sołtysem Witkowic. 24.08.1939 r. został zmobilizowany 

w stopniu sierżanta, uczestniczył w kampanii wrześnio-

wej, walcząc w obronie Poznania, Gniezna, Kutna, Łowi-
cza oraz Warszawy. Po przegranej bitwie nad Bzurą próbo-

wał przedostać się do Rumunii, ale dostał się do rosyjskiej 
niewoli, z której wrócił do Witkowic późną jesienią 1939 r. 
Z powodu udziału w Powstaniu Wielkopolskim, został 
wypędzony przez Niemców wraz z rodziną 24.09.1940 r. 
Przeszedł obóz przesiedleńczy w Łodzi, a ostatecznie trafił 
do Stanisławowa koło Warszawy. W latach 1942 – 1944 
był partyzantem Armii Krajowej. Walczył w oddziale Józe-

fa Pętaka w rejonie wsi: Wiśniowie, Henryków, Jabłonna, 
Legionowo i kopalni torfu Izabelin. Do Witkowic powrócił 
14.02.1945 r., idąc tuż za frontem radzieckim. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. od-

znaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym. Ponadto 
uhonorowany: Medalem Niepodległości, Medalem Zwy-

cięstwa i Wolności, Odznaką Grunwaldzką, Medalem za 
Warszawę, Krzyżem Partyzanckim. 

Stróżyk Bronisław, ur. 21.05.1899 r. w Kaźmierzu, syn Jana 
i Katarzyny, mieszkał w Dolnym Polu, zmarł 02.09.1950 r., 
pochowany na cmentarzu w Kaźmierzu. Brał udział w Po-

wstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od 13.01.1919 r. 
do 20.02.1919 r. jako ochotnik w 1 Pułku Artylerii Lekkiej 
Wielkopolskiej. Uczestnik walk pod Zdunami. Pozostał 
w służbie czynnej Wojska Polskiego do 27.03.1921 r. 
W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachodnich 
R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr ewi-
dencyjnym 294/10. Był rolnikiem.

Stróżyk Ignacy, urodził się 16.07.1888 r. w Witkowicach, 
syn Stanisława i Marii, zmarł 20.10.1966 r., pochowany na 
Cmentarzu Górczyńskim w Poznaniu. Brał czynny udział 
z bronią w ręku w Powstaniu Wielkopolskim od 7.01.1919 r. 
Walczył pod Kargową i Wolsztynem pod dowództwem 
porucznika Czarneckiego i kapitana Chłapowskiego. 
Po zakończeniu powstania pozostał w Wojsku Polskim do 
12.08.1924 r. w stopniu sierżanta. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 01.09-0.3 z dnia 09.01.1960 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym.

Stypiński Franciszek, urodził się 08.10.1899 r. w Kaźmie-

rzu, syn Franciszka i Marianny, mieszkał w Kaźmierzu, 
zmarł 19.03.1976 r., pochowany na cmentarzu parafial-
nym w Kaźmierzu. W czasie Powstania Wielkopolskie-

go walczył w oddziałach powstańczych w Poznaniu. Był 
pracownikiem poczty. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.22-
0.2000 z dnia 22.12.1969 r. odznaczony Wielkopolskim 
Krzyżem Powstańczym.

Stypiński Ignacy, urodził się 31.07.1892 r. w Bytyniu, 
w gminie Kaźmierz, syn Walentego i Katarzyny, zmarł 
w 1984 r., pochowany na cmentarzu komunalnym Juniko-

wo w Poznaniu. Brał czynny udział w Powstaniu Wielko-

polskim z bronią w ręku od 06.01.1919 r. do 18.02.1919 r. 
Walczył w składzie 1 Kompanii Szamotulskiej II Batalionu 
Czarnkowskiego o zajęcie wsi Gulcz, Rosko i Wrzeszczyna 
na odcinku nadnoteckim. Pozostał w służbie czynnej Woj-
ska Polskiego do 28.03.1919 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 
11.10-0.909 z dnia 10.11.1958 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym.

Stypiński Jan, urodził się 10.06.1897 r. w Wierzchaczewie, 
w gminie Kaźmierz, syn Walentego i Katarzyny, mieszkał 
w Poznaniu, zmarł w 1984 r., pochowany na cmentarzu 
komunalnym Junikowo w Poznaniu. Brał czynny udział 
w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku od 07.01.1919 r. 
do 20.02.1919 r. Walczył w składzie 1 Kompanii Szamotul-
skiej pod dowództwem porucznika Franciszka Przybylskie-

go o zdobycie Czarnkowa a następnie miejscowości Gulcz, 
Rosko i Wrzeszczyna na odcinku nadnoteckim. Pozostał 
w służbie czynnej Wojska Polskiego do 21.03.1921 r. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 11.12-0.913 z dnia 12.11.1958 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Swoboda Jan, urodził się 20.12.1900 r. w Kaźmierzu, 
syn Antoniego i Katarzyny, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł 
11.07.1978 r., pochowany na cmentarzu parafialnym 

w Kaźmierzu. Ochotniczo wstąpił w szeregi powstańców 
wielkopolskich w Poznaniu 02.01.1919 r. i brał udział 
w potyczkach z Niemcami na terenie miasta. Następnie zo-

stał wcielony do 1 Pułku Artylerii Wielkopolskiej i uczest-
niczył w walkach pod Chrośnicą, Czarnkowem, Bzowem, 
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Gorajem i Chodzieżą pod dowództwem kapitana Dechał-
ki, a następnie kapitana Dembińskiego. Po zakończeniu 
powstania uczestniczył w wojnie polsko – rosyjskiej. Był le-

śniczym. Po roku 1945 organizował prace w leśnictwie na 
terenie Ziem Odzyskanych, czyli zachodnich i północnych 
rejonów współczesnej Polski, przyznanych na konferen-

cji w Poczdamie. Uchwałą Rady Państwa nr: 08.29-0.353 

z dnia 29.08.1968 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Szymaniak Andrzej, urodził się 08.10.1884 r. w Wierz-

chaczewie, w gminie Kaźmierz, syn Antoniego i Józefy.
Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim od 27.12.1918 r. 
w Straży Ludowej Poznań - Jeżyce przy oswobodzeniu 
Poznania, koszar przy ul. Grunwaldzkiej, ul. Bukowskiej 
i Urzędu Umundurowania oraz o zdobycie lotniska Ła-

wica. Następnie pełnił służbę garnizonową do końca 
marca 1919 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 06.14-0.213 

z dnia 14.06.1965 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Szymański Michał, urodził się 12.08.1900 r. w Bytyniu, 
syn Andrzeja i Weroniki, zmarł w 1959 r., pochowany na 
cmentarzu Junikowo w Poznaniu. Wstąpił 06.12.1918 r. 
jako ochotnik do Straży Ludowej w Bytyniu pod dowódz-

twem Frydrychowicza i pełnił służbę patrolową i wartow-

niczą. 03.01.1919 został przydzielony do Artylerii Polnej 
w Poznaniu. 15.01.1919 r. wyjechał na front i walczył pod 
Szubinem, Rynarzewem i Nakłem pod dowództwem Nie-

żuchowskiego. Zwolniony z wojska 06.12.1922 r. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 03.08-0.64 z dnia 08.03.1958 r. odzna-

czony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Szymkowiak Franciszek, urodził się 20.01.1895 r., miesz-

kał w Kiączynie, zmarł 08.02.1946 r., pochowany na cmen-

tarzu parafialnym w Kaźmierzu.

Świątek Jan, urodził się 07.12.1891 r. w Pólku, w gmi-
nie Kaźmierz, syn Michała i Agnieszki, mieszkał w Pólku. 
13.12.1918 r. powrócił z armii niemieckiej i zaraz wstąpił 
do polskiej Straży Obywatelskiej a 06.01.1919 r. wyruszył 
pod dowództwem sierżanta Roszka na front pod Zbą-

szyniem. Uchwałą Rady Państwa nr: 11.17-0.932 z dnia 
17.11.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Po-

wstańczym.

Tajsner Walenty, urodził się 11.02.1899 r. w Kiączynie, 
syn Antoniego i Michaliny. Jako ochotnik Powstania Wiel-
kopolskiego walczył na froncie północnym. Uchwałą Rady 
Państwa nr: 12.28-0.975 z dnia 28.12.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Tomkowiak Stanisław, urodził się 28.04.1894 r. w Wit-

kowicach, syn Stanisława i Franciszki, zmarł w 1970 r., 
pochowany na cmentarzu komunalnym Junikowo 

w Poznaniu. Wstąpił jako ochotnik 14.12.1918 r. do stra-

ży Ludowej w Lusówku i pełnił służbę wartowniczą oraz 
przeprowadzał rewizję u Niemców, odbierając im broń 

w Lusówku, Tarnowie Podgórnym i Rumianku. Zarekwiro-

waną broń pozostawił u dowódcy pułku Kopy i porucznika 
Plucińskiego. Zwolniony ze Straży Ludowej 26.05.1919 r. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 01.24-0.25 z dnia 24.01.1958 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Tyksiński Władysław, urodził się 20.05.1902 r. w Wą-

growcu, syn Antoniego i Anieli, mieszkał w Brzeźnie, zmarł 
w 1978 r., pochowany na cmentarzu komunalnym Juniko-

wo w Poznaniu. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim 

z bronią w ręku od 15.01.1919 r. do 20.02.1919 r. Walczył 
w Kompanii Wągrowieckiej pod dowództwem porucznika 
Trzebiatowskiego w walkach na odcinku Chodzież – Nakło. 
22.01.1919 r. Niemcy rozpoczęli silną ofensywę w tym re-

jonie, która – dzięki bohaterstwu powstańców – załama-

ła się. Ostatecznie 05.02.1919 r. wojska nieprzyjacielskie 
zostały odrzucone poza linie Noteci i Kanału Bydgoskie-

go. Po zakończeniu powstania pozostał w służbie czynnej 
Wojska Polskiego do 15.01.1921 r. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 12.06-0.952 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Uryzaj Franciszek, urodził się 05.09.1893 r. w Wierzcha-

czewie, w gminie Kaźmierz, syn Stanisława i Józefy. Brał 
udział w Powstaniu Wielkopolskim od 03.01.1919 r. do 
20.02.1919 r. Walczył z bronią w ręku pod dowództwem 
porucznika Wagnera w okolicach Wolsztyna. Po zakoń-

czeniu powstania został zwolniony do rezerwy z powodu 
rany odniesionej podczas walk. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 01.24-0.25 z dnia 24.01.1958 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Walkowiak Andrzej, urodził się 25.09.1888 r. w Podrze-

wiu, w gminie Duszniki, syn Marcina i Michaliny, mieszkał 
w Kiączynie, zmarł 14.06.1980 r., pochowany na cmenta-

rzu parafialnym w Kaźmierzu. W latach 1908 – 1910 odbył 
czynną służbę wojskową w armii niemieckiej, a następnie 
jako poddany cesarza Niemiec walczył w I wojnie świa-

towej. Brał czynny udział w Powstaniu Wielkopolskim 

z bronią w ręku od 06.01.1919 r. do 18.02.1919 r. W dniach 

7 – 8 stycznia 1919 r. walczył w składzie Kompanii Kwil-
czewskiej pod dowództwem porucznika Henryka Prze-

woźnego o zdobycie miasta Sierakowa. 06.02.1919 r. 
wojska nieprzyjacielskie przeszły do ofensywy na od-

cinku międzychodzkim, dokąd skierowano Kompanię 
Kwilecką pod dowództwem porucznika Szymendery. 
Szczególnie ciężkie walki, z dużymi stratami po obu stro-

nach, toczyły się pod Kamionną. Został zdemobilizowany 
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w stopniu szeregowca 18.02.1919 r. Uchwałą Rady Pań-

stwa nr: 12.06-0.952 z dnia 06.02.1957 r. odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym. Uhonorowany 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

Walkowiak Kazimierz, urodził się 28.02.1887 r. w Pólku, 
syn Jakuba i Elżbiety. Wstąpił 27.12.1918 r. do Kompanii 
Bukowskiej i pod dowództwem porucznika Wegnera brał 
czynny udział w walkach pod Zbąszyniem i Strzyżewem. 
Po tygodniu wycofany z frontu i przydzielony do Kompa-

nii Zapasowej, w której pełnił służbę garnizonową do dnia 
28.04.1919 r. Uchwałą Rady Państwa nr: 12.04-0.1026 

z dnia 04.12.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Walter Józef, urodził się 24.02.1901 r. w Gostyniu, syn 
Dionizego i Jadwigi, mieszkał w Chlewiskach. Brał udział 
w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku jako ochot-
nik 1 Pułku Artylerii Polowej Wielkopolskiej. W „Albumie 
Pamiątkowym Powstańców Ziem Zachodnich R.P.” wyda-

nym w 1938 r. w Poznaniu widnieje pod nr ewidencyjnym 
290/10. Walczył w wojnie polsko – rosyjskiej, w której 
17.08.1920 r. został ranny pod Warszawą. Pracował jako 
agronom w majątku Chlewiska. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 12.06-0.954 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.

Wichniarz Franciszek, urodził się 23.10.1895 r., mieszkał 
w Kaźmierzu. Wstąpił jako ochotnik do Kompanii Obornic-

kiej, z którą wyruszył na front pod Czarnków.

Wieczorek Wincenty, urodził się 25.03.1889 r. w No-

wej Wsi, obecnie Kaźmierz, syn Marcina i Marianny. Od 
20.12.1918 r. działał w Straży Ludowej we Wronkach pod 
dowództwem organizatora tejże Straży W. Błażejewskie-

go. Brał czynny udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią 

w ręku do 19.02.1919 r. Pełnił służbę na różnych poste-

runkach, był członkiem patroli oraz uczestniczył w rozbro-

jeniu Niemców skoszarowanych w Centralnym Więzieniu 
we Wronkach. Uchwałą Rady Państwa nr: 11.04-0.897 

z dnia 04.11.1958 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym. 

Wielgosz Franciszek (Ludwik), urodził się  18.01.1899 r. 
w Gaju Wielkim, syn Jakuba, zmarł 27.01.1984 r., pocho-

wany na cmentarzu parafialnym w Kaźmierzu.

Witkowski Franciszek, urodził się 11.10.1891 r. w Kiączy-

nie, w gminie Kaźmierz, syn Tomasza i Katarzyny, mieszkał 
w Kiączynie. Zmarł 02.03.1975 r., pochowany na cmen-

tarzu parafialnym w Psarskiem, w gminie Śrem. W czasie 

I wojny światowej został powołany do czynnej służby woj-
skowej w armii niemieckiej. Walczył w Rumunii, gdzie był 

ordynansem kapitana i na terenie Francji. Wyrokiem sądu 
polowego  skierowany na pierwszą linię frontu za to, że 
usnął podczas pełnienia warty. Odniósł ranę w lewą rękę. 
Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim z bronią w ręku 
od 07.01.1919 r. do 18.02.1919 r. Walczył w 1 Kompa-

nii Szamotulskiej II Batalionu Czarnkowskiego na froncie 
nadnoteckim pod Gulczem, Roskiem i Wrzeszczyną. Po 
zakończeniu powstania został zdemobilizowany. Pracował 
w Kiączynie jako robotnik rolny. Był awansowany do 
stopnia podporucznika. Uchwałą Rady Państwa nr: 
12.06-0.951 z dnia 06.12.1957 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym. Ponadto uhonorowany Krzy-

żem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski oraz francu-

skim Krzyżem Waleczności Wojskowej.

Włodek Eliasz, urodził się 20.07.1890 r. w miejscowości 
Sobolów, w województwie małopolskim, syn Franciszka 

i Marii, mieszkał w Kaźmierzu, zmarł w 1965 r., pocho-

wany na cmentarzu komunalnym Junikowo w Poznaniu. 
13.01.1919 r. zbiegł z niewoli niemieckiej, gdzie przeby-

wał jako jeniec rosyjski. 14.01.1919 r. zgłosił się ochot-
niczo do 14 Dywizji Armii Wielkopolskiej. Z tą formacją 
brał udział w walkach powstańczych w miejscowościach: 
Zbąszyń, Babimost, Nowy Dwór, Łomnica, Czarnków, 
Chodzież. W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem 

Zachodnich R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnie-

je pod nr ewidencyjnym 217/8. Zwolniony z Wojska Pol-
skiego w stopniu sierżanta 02.04.1920 r. W czasie II wojny 
światowej wysiedlony do Generalnego Gubernatorstwa. 
Był mistrzem ślusarskim i właścicielem zakładu ślusar-
skiego w Kaźmierzu. Uchwałą Rady Państwa nr: 01.09-0.3 

z dnia 09.01.1960 r. odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym. Ponadto uhonorowany Odznaką Pamiąt-
kową 14 Dywizji Piechoty Wielkopolskiej oraz Medalem 
„Polska Swemu Obrońcy” (Medalem Pamiątkowym za 
Wojnę 1918-1921).

Wojciechowski Stanisław, urodził się 19.03.1891 r. w By-

tyniu, syn Stanisława i Marii. Brał czynny udział w Powsta-

niu Wielkopolskim z bronią w ręku na odcinku wroniec-

kim od 10.01.1919 r. do 16.04.1919 r., pod dowództwem 
Klimkiewicza i Sokołowskiego. Uchwałą Rady Państwa nr: 
12.22-0.764 z dnia 22.12.1966 r. odznaczony Wielkopol-
skim Krzyżem Powstańczym.

Wojciechowski Stanisław, urodził się 30.09.1899 r., 
w Sarbii, w gminie Duszniki, syn Stanisława i Wiktorii, 
zmarł 28.04.1973 r., pochowany na cmentarzu w Bytyniu.
Brał czynny udział jako ochotnik z bronią w ręku w Po-

wstaniu Wielkopolskim. Walczył w Kompanii Pniewskiej 
od 09.01.1919 r. do 18.02.1919 r. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 12.28-0.976 z dnia 28.12.1957 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.
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Zandecki Hieronim, urodził się 24.09.1897 r., mieszkał 
w Sokolnikach Małych, pochowany na cmentarzu w Sza-

motułach. Brał udział w Powstaniu Wielkopolskim jako 
ochotnik Kompani Kościańskiej. Walczył z Niemcami 
w Poznaniu a także pod Lesznem, Wolsztynem, Kopanicą 
i Kargową. W „Albumie Pamiątkowym Powstańców Ziem 
Zachodnich R.P.” wydanym w 1938 r. w Poznaniu widnie-

je pod nr ewidencyjnym 289/10.  Uczestniczył w wojnie 
polsko – rosyjskiej oraz w III Powstaniu Śląskim, które 
wybuchło w 1921 r. Był rolnikiem. Odznaczony Medalem 
„Polska Swemu Obrońcy” (Medalem Pamiątkowym za 
Wojnę 1918-1921).

Zborowski Stanisław, mieszkał w Kaźmierzu. Przy obec-

nej ulicy Jana Pawła II prowadził rzeźnictwo, a po wojnie 
restaurację.

O autorce

Wojciechowski Wincenty, urodził się 16.01.1898 r. 
w Chlewiskach, syn Andrzeja i Agnieszki, zmarł w 1982 r., 
pochowany na cmentarzu Miłostowo w Poznaniu.  
Po powrocie z frontu zachodniego I wojny światowej 
wstąpił jako ochotnik w dniu 28.12.1918 r. do 1 Kompa-

nii Poznańskiej i z bronią w ręku brał czynny udział w po-

wstańczych walkach ulicznych w Poznaniu. Jako dowód-

ca plutonu eskortował z Warszawy transport z amunicją 

w drugiej połowie stycznia 1918 r., a od 04.02.1918 r. wal-
czył na odcinku frontu Kcynia do Kobylińskiego Młyna, 
w Paterku pod Nakłem. Po przeformowaniu oddziałów 
powstańczych znalazł się w 5 Kompanii 10 Pułku Piechoty 
Wielkopolskiej i walczył pod Chodzieżą aż do czasu wyjaz-

du na odsiecz Lwowa. Po powrocie z Lwowa w dalszym 

ciągu walczył przeciw Grenzschutzowi na froncie Kro-

toszyn – Leszno. Po ukończeniu szkoły podoficerskiej, 
został przydzielony do 59 Pułku Piechoty Wielkopolskiej, 
w którym przebywał do 21.07.1921 r., czyli do zwolnienia  
z Wojska Polskiego. Jako zdemobilizowany kapral brał 
udział w kampanii wrześniowej od 28.08 do 

21.09.1939 r. w szeregach 57 Pułku Piechoty Wiel-
kopolskiej. Do 15.02.1945 r. przebywał jako je-

niec wojenny w Niemczech. Od 15.06.1945 r. pra-

cował w firmie Glabiszewski w Poznaniu. Uchwałą 
Rady Państwa nr: 12.06-0.958 z dnia 06.12.1957 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Wolkiewicz Stanisław, urodził się 04.05.1899 r. w Byty-

niu, syn Walentego i Marii, mieszkał w Bytyniu. Brał czyn-

ny udział z bronią w ręku w Powstaniu Wielkopolskim 
od 03.01.1919 r. w Kompanii Garnizonowej Wronki przy 
zdobywaniu Walkowic, Jabłonowa, Gulcza, Czarnkowa 
pod dowództwem porucznika Franciszka Przybylskiego. 
Uchwałą Rady Państwa nr: 11.04-0.899 z dnia 04.11.1958 r. 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Wolniak Marcin, urodził się w 1881 r., mieszkał w Kaźmie-

rzu. Był funkcjonariuszem Posterunku Policji Państwowej 
w Kaźmierzu, który znajdował się w istniejącym do dziś 
budynku na obecnej ulicy Dworcowej. Pełnił służbę wraz 
z Konwińskim i Dachowskim. Na Posterunek Policji Pań-

stwowej w Kaźmierzu przeniesiony rozkazem nr 1 z dnia 
03.01.1923 r. z Komendy Powiatowej Policji Państwowej 
w Lesznie. W listopadzie 1924 r. miał stopień starszego 
posterunkowego.

Woźniak Franciszek, urodził się 08.10.1899 r. w Witkowi-
cach, syn Michała i Marii. 08.01.1919 r. wstąpił jako ochot-
nik do 1 Pułku Artylerii Lekkiej w Poznaniu na Sołaczu 

i z tą jednostką brał udział w walkach pod Żninem, Ryna-

rzewem, w okolicach Bydgoszczy. Uchwałą Rady Państwa 
nr: 05.02-0.301 z dnia 02.05.1958 r. odznaczony Wielko-

polskim Krzyżem Powstańczym.
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